
Odra - rzeka
nie wykorzystanych

możliwości
O D  W IE L U  L A T  t r w a ją  d y s k u s je  

n a d  » ro b ie n ie m  z a g o s p o d a ro w a n ia  
O d ry  ja k o  w ie lk ie j  a r t e r i i  k o m u n i­
k a c y jn e j  o m ię d z y n a r o d o w y m  a 
p rz e d e  w s z y s tk im  k r a jo w y m  z n a ­
c z e n iu . J e d n a k  o g o s p o d a rc z e j k a ­
r ie r z e  t e j  r z e k i  m o ż n a  m ó w ić  w  
d a ls z y m  c ią g u  w  czas ie  p rz y s z ły m . 
W  a k tu a ln y m  s ta n ie  O d ra  n ie  za ­
p e w n ia  b o w ie m  e k s p lo a ta c j i  n o ­
w o cze sn e g o  ta b o ru  p ły w a ją c e g o  — 
s tą d  te ż  s ta łe  k ło p o ty  z p rz e jś c ie m  
p rz e z  ś lu z y , w y s o k im i i  n is k im i  
s ta n a m i w o d y .  N ie p o n u la rn o ś ć  
t r a n s p o r tu  w o d n e g o  b ie rz e  s ie  i 
s ta d . że n ie  m o ż n a  na  n ie g o  lic z y ć  
p o d  w z g lę d e m  m in k tu a ln o ś c i.  z a w o ­
d z i w  p rz y p a d k a c h  z a lo d z e n ia  i tn .  
J e d y n y m  w y jś c ie m  z s y tu a c j i  je s t  
n ie  d o s to s o w y w a n ie  ś ro d k ó w  tr a n s ­
p o r tu  d o  a k tu a ln e g o  s ta n u  te c h -  
n ic z e g o  r z e k i  le c z  g e n e ra ln a  p rz e ­
b u d o w a  h y d ro te c h n ic z n a  O d ry . 
I  to  w  ta k i  soo sób  b y  z a n e w n ić  n o ­
w o cz e s n e m u  s o rz e to w i ż e g lu g e  c a ­
ło d o b o w a  I  c a ło ro c z n a .

(D okończen ie  na s tr. 2)

Awantury na stadionie 
w Monachium

M O N A C H IU M  P A P . D o  d a n te j ­
s k ic h  scen  d o s z ło  p o dcza s  m e czu  
o  m is t rz o s tw o  b a w a r s k ie j l i g i  r e ­
g io n a ln e j M o n a c h iu m  1860 — FC  
A u g s b u rg , ro z e g ra n e g o  na  s ta d io n ie  
o l im p i js k im  w  M o n a c h iu m .

M ecz w y w o ła ł  re k o rd o w e  z a in te -  
re s o w a ru e  i  na  t r y b u n a c h  z e b ra ło  
s ie  70 tv s . w id z ó w . K i lk a n a ś c ie  t y ­
s ię c y  k ib ic ó w  o d e s z ło  od  k a s  z o u -  
s ty m i re k a m i.

R o z g o ry c z e n i k ib ic e ,  d la  k tó ry c h  
z a b ra k ło  m ie js c  na  s ta d io n ie , ze­
b r a l i  s ie  p rz e d  b ra m a m i w e jś c io ­
w y m i.  K ie d y  p a d ła  p ie rw s z a  b r a m ­
k a  i  p u b lic z n o ś ć  n a  s ta d io n ie  
zaczę ła  w iw a to w a ć ,  o k . 15 ty s  ty c h  
k tó r z y  n ie  o t r z y m a l i  b i le tó w ,  r u ­
s z y ło  d o  s z tu rm u . N ie  p o m o g ło  w y ­
s o k ie . 2 ,5 -m e tro w e  o g ro d z e n ie . W ie ­
lo ty s ię c z n a  rzesza k ib ic ó w  w ta r g n ę ­
ła  na  s ta d io n , t ra tu . ja c  s ie  w za ­
je m n ie .

B H a ns  —  141 osób ra n n y c h .  43 
o s o b y  w  s ta n ie  b a rd z o  c ię ż k im  o d ­
w ie z io n o  d o  s z p ita la .  P o w s ta ła  m a -  

. so w a  p a n ik a . P o l ic ja  z n a jw y ż s z y m  
tr u d e m  z d o ła ła  z a p ro w a d z ić  p o rz ą ­
d e k . '

Próby przezwyciężenia kryzysu w Chile

Szanse porozumienia
❖  Dymisja generała - ministra transporty 
^  Dalsze akty sabotażu i terroru

S A N T IA G O  P A P . Z  don iesień  sobo tn ich  z C h ile  w y n ik a , iż  własna prośbę. Jednocześnie wy- 
rząd  zaczyna opanow yw ać sko m p lik o w a n ą  sytuac ję , ja k a  w y -  mfeniony generał ustąpił ze stano- 
tw o rz y ła  się w  ty m  k ra ju  w  z w ią zku  z przeszło  3 -tygo d n io - tóteKzy“ .'” '1“ “ 0 a<“ , ° acv woisk 
vvym s tra jk ie m  p ryw a tne go  tra nsp o rtu . 18 bm. ponad 2,5 tys. ^¡becznik rządu oświadczył, 
c iężarów ek i  autobusów , z a re k w iro w a n y c h  czasowo przez w la Allende zaoferował Ministerstwo 
dze, zosta ło w yko rzys ta nych  do tra n sp o rtu  to w a ró w  i  p rze w o- ^"m S Ć -
zow pasażerskich. K ie ro w a li n im i żo łn ierze, a p rz y  przewozach chetti- natomiast stanowisko do- 
tra n sp o rto w ych  pom aga li, podobn ie  ja k  w  pop rzedn ich  dn iach , cyGuZ ° J ^  obj ać
ró w n ie ż  ocho tn icy  Z fa b ry k , Szkól i  ucze ln i. fydent Allende zaak^eptował dymN
ttt sic wiceministra transportu Jaime
W S A N T IA G O  i  in n y c h  m ia - W  p ią t e k  w  Santiago d o s z ło  Faivovicha.

S ta c h  n a d a l  n o t u ie  s ie  i e d n a k  d o  s ta rć  m ie d z y  z w o le n n ik a m i r z a -  W e d łu g  n ie o f ic ja ln y c h  d o n ie s ie ń , 
a lr- t.r  t a r r o r , ■ : J d u  i  g r u p a m i p r a w ic o w y c h  n r o w o -  m in is te r  Cesa
a k t y  t e r r o r u  1 s a b o ta ż u ,  W  w y -  k a to r ć w .  P o d o b n e  in c y d e n ty ,  l i k w i -  P»ł, z rz ą d u  \
n ik u  k tó ry c h  zosta ło  zn iszczo- io * an.e s z y b k o  przez policje.

ró w  k o le jo w y c h  na w ie lu  
c inkach .

Stopi Dość o fia r!

Dziś -  rajd 
u l i c a m i  
m ia s t a

D Z IS IE J S Z A , k o le jn a  n ie d z ie ­
la  na sze j a k c j i  p o ś w ię c o n a  bę ­
d z ie  w  ca ło ś c i p ro b le m o m  
b e z p ie c z e ń s tw a  r u c h u  na  u l i ­
ca ch  S zcze c in a . O d  ra n a  do 
p ó ź n y c h  g o d z in  p o p o łu d n io ­
w y c h ,  w ra z  z fu n k c jo n a r iu s z a ­
m i s łu ż b y  ru c h u  K M  M O  k r ą ­
ż y ć  b ę d z ie m y  ra d io w o z e m  po 
u l ic a c h  m ia s ta , o b s e rw o w a ć  
i  n o to w a ć  z a c h o w a n ie  k ie r o w ­
có w  i  p rz e c h o d n ió w . U w a g a ­
m i p o d z ie l im y  s ię  z C z y te ln i­
k ie m , j a k  zaw sze , w e  w to r k o ­
w y m  w y d a n iu  na sze j g a z e ty .

A  w ię c  — d o  z o b a c z e n ia ! 
O b y  d z is ie js z a  n ie d z ie la  m in ę ­

ła  bez w y p a d k o w o !  (ap )

o d -  t r y b ie  p i ln y m  p r o je k t  n o w e j u s ta ­
w y  o b e z p ie c z e ń s tw ie  w e w n ę trz n y m  
p a ń s tw a . P rz e w id u je  o n a  z a o s trz e ­
n ie  k a r  za w s z e lk ie g o  Łvdu a k t y  
sa b o ta ż u  i  te r r o r u ,  ja k im i  o s ta tn io  
c o ra z  c z e ś c ie i p o s łu g u je  s ie s k r a j ­
n a  p ra w ic a  w  w a lc e  p rz e c iw  po ­
s tę p o w e m u  r z ą d o w i.  S p ra w c o m  ta ­
k ic h  p rz e s tę p s tw  g ro z i k a ra  od  3 
d o  10 la t  w ie z ie n ia .

W  z w ią z k u  z n a p ię tą  s y tu a c ją  
w e w n ę trz n ą , n re z y d e n t A l le n d e  n a ­
k a z a ł w s z y s tk im  p ra c o w n ik o m  ad ­
m in is t r a c j i .  i n s t y t u c j i  i  p rz e m y s łu  
p a ń s tw o w e g o  k o n ty n u o w a n ie  n ra c v  
w  s o b o tę  i  n ie d z ie le .  M a  to  na 
c e lu  z a c h o w a n ie  s ta n u  p o g o to w ia  w 
o rg a n a c h  a d m in is t r a c y jn y c h  i  p rz e ­
m y ś le  p a ń s tw o w y m . na  w y n a d e k  
g d y b y  d o  S t ra jk u  w  n r y w a tn y m  
t r a n s p o rc ie  p r z y łą c z y l i  s ie  r o b o tn i ­
c y  in n y c h  g a łę z i g o s p o d a rk i.  W  
z w ią z k u  z a p e le m  k o n fe d e ra c j i  
t r a n s p o r to w c ó w , n ie k tó r e  g r u p y  za ­
w o d o w e  g ro ż ą  b o w ie m  og łosze n ie m  
s t r a jk u  g e n e ra ln e g o .

n o ś c ia  l i k w id a c j i  d łu g o tr w a łe g o  
s t r a jk u  p ry w a tn e g o  s e k to ra  tr a n s ­
p o r tu .

4 osoby zginęły, 28 rannych

Tragiczny wypadek
na nie strzeżonym przejeździe

rz S ? m Ń S K  P A P ; b m ' Wie~ 1 có rka  M a łgorza ta . W  szpi- 
czorem  na  p rze jezdz ie  k o le jk i ta lu  zm a rła  pasażerka autobusu
w ą sko to ro w e j w  P rze jazd o w ie  E w a  G ałka  
k /G da ńska  zd a rzy ł się tra g ic z n y  hm
w ypadek, w  k tó ry m  śm ierć  po­
n io s ły  cz te ry  osoby, a 28 zosta­
ło  rannych . A u tobus  M P K  ze 
S łupska , p rzew ożący uda jących  
się do  ośrodka wczasowego w  
Ł e b ie  p ra c o w n ik ó w  S ta racho- 
w ic k ie j F a b ry k i Sam ochodów

w  gdańskich  szp ita ­
lach  p rz e b y w a ły  22 osoby ra n ­
ne w  w yp ad ku . S tan  7 osób b y ł 
c iężk i.

W Y P A D E K  z d a r z y ł s ie  n a  s k r z y ­
ż o w a n iu  l i n i i  k o le j k i  w ą s k o to r o w e j 
~ m ię d z y n a ro d o w a  szosa E -8 I . ła -  

W a rs z a w a . M im o
C ięża row ych, zd erzy ł się na dobrego oznakowania p rz e ja z d  
prze jeźdz ie  n ie  s trzeżonym  z s*warza niebezpieczeństwo dla ru- 
p oc ia fiie m  w ą sko to ro w ym  Cftu dr.°*°.wego. Pociąg wąskotoro­wi • w 3SKOŁ°r °w y m . Wy pojawia sie tu rzadko, a fakt

N a  m ie jscu  Zg inę ły  3 osoby: xe. prowadza na znacznym od- 
pasażer pociągu W a c ła w  K i p -  c m . .równolegle do szosy, osłabia 
1/-.S.U „  TTI-'1 • 1 • C zu jn o ść  k ió r n w c ń inlo c h  z W is lin k i,  p ra c o w n ik  Dochoń
S toczn i P ó łnocne j, oraz d w ie  pa- «wowadzi

Z A R Y S O W U JĄ  się pewne 
szanse p o rozu m ie n ia  m iędzy 
rządem  a s tra jk u ją c y m i. K o m i­
sarz w o js k o w y  Santiago p łk  
A q u ile s  Lopez ośw iadczył, że w  
rozm ow ach  z n im  w ie lu  s tra j 
k u ją cych  w ła ś c ic ie li c iężarów ek 
w y ra z iło  p ra gn ie n ie  osiągnięcia 
p orozu m ie n ia  z rządem  i  w zno­
w ie n ia  p racy . S tra jk  je s t je dn a k  
podsycany przez g łów ne  p a rtie  
opozycyjne. K ie ro w n ic tw o  p a r­
t i i  ch rześc ijańsko-dem okratycz- 
ne j ka tegoryczn ie  p rze c iw s taw i­
ło  się s tosow aniu  s iły  przez 
rząd  wobec s tra jk u ją c y c h .

W  S O B O T Ę  p re z y d e n t S a lv a d o r  
A l le n d e  p r z y ją ł  d y m is ie  m in is t r a  
r o b ó t  p u b l ic z n y c h  i  t r a n s p o r tu ,  gen. 
C esa ra  R u iz a  D a n y a u . na  je g o

W Boliwii
wykryto spisek 

antyrządowy
S A N T IA G O  P A P . D o n ie s ie n ia  

z  L a  P a z  m ó w ią  o  w y k r y c iu  p rze z  
b o l iw i js k ie  w ła d z e  b e z p ie cze ń s tw a  
p r ó b y  s p is k u  p r z e c iw  p re z y d e n to w i 
H u g o  B a n z e ro w i.

W e d łu g  k o m u n ik a tu  rzą d o w e g o  
g ru p a  s p is k o w c ó w  p o d  k ie r u n k ie m  
sze fa  je d n e j z f r a k c j i  s o c ja lis ty c z ­
n e j  fa la n g i  b o l iw i js k ie j  C a rlosa  
V a lv e rd e  z a m ie rz a ła  p rz e c h w y c ić  
w ła d z e  d o k ła d n ie  w  d ru g a  ro c z ­
n ic e  p r z e w r o tu .  d o k o n a n e g o  20 
s ie rp n ia  1971 r .  p rz e z  g e n . B a nze ra .

D o k o n a n o  ju ż  a re s z to w a ń  w ś ró d  
p rz y p u s z c z a ln y c h  u c z e s tn ik ó w  s p i­
s k u . C a ły  a p a r a t  b e z p ie c z e ń s tw a

S zw e d k i w yższe  
i  szczu p le jsze

S Z W E D Z K I in s t y t u t  d o ś w ia d c z a ln y  
p rz e m y s łu  te k s ty ln e g o  d o k o n a ł s ta ­
ty s ty c z n e j a n a l iz y  w y m ia ró w  tu te j ­
szych  k o b ie t i  z m ia n  z a c h o d z ą c y c h  
w  te j d z ie d z in ie  w  c ią g u  o s ta tn ic h  
20 la t .  O k a z a ło  s ie , że d z is ie js z a  
p rz e c ię tn a  S z w e d k a  je s t  o  1.5 cm  
w y ższa , m a  o  3 c m  w eższe  b io d ra  

o  -6 c m  m n ie js z y  o b w ó d  w  b iu ś c ie  
iż  w  1953 r .
P o m ia ry  i  p o ró w n a n ia  p rz e p ro w a ­

d z o n o  m . in .  w  z w ią z k u  z ty m ,  że 
co ra z  w ię c e j S z w e d e k  s k a rż y  s ię , iż  
n ie  m oże  d o b ra ć  so b ie  o d p o w ie d n ie j 
o d z ie ż y  k o n fe k c y jn e j .  T r u d n o ś c i te ­
go  ro d z a ju  m a  p ra w ie  50 p ro c . k o ­
b ie t  w  w ie k u  o d  50 d o  65 la t  i  co 
tr z e c ia  k o b ie ta  w  w ie k u  20—30 la t .  
B ie rz e  s ię  to  s tą d . że p rz e m y s ł s to ­
s u je  w c ią ż  „ ty p o w e  m ia r y “  sp rze d  
w ie lu  la t .  n ie  u w z g lę d n ia ją c  z m ia n  
w  b u d o w ie  s w y c h  k l ie n te k .  (P A P )

W ICEPREZES R ady M in i­
s tró w  Jan  M itrę g a  p rzeby­
w a ł 17 bm. na Z ie m i Szcze­
c iń sk ie j. W icep rem ie r, k tó ­
re m u  tow a rz y s z y li I  zastęp­
ca k ie ro w n ik a  W yd z ia łu  
E konom icznego K C  P ZPR  
E dw ard  K a re lu s  oraz I I  se­
k re ta rz  K W  P ZPR  w  Szcze­
c in ie  Z d z is ła w  D re w n io w -  
s k i i  p rzew odn iczący  Prez. 
W  R N  Je rzy K uczyń sk i, za­
poznał się z p ra cam i p rzed­
s ię b io rs tw  Z jednoczen ia  G ór 
n ic tw a  N a ftow ego  na te re ­
n ie  w o j. szczecińskiego. 
S tw ie rdzo n o  dobre w yposa­
żenie  techn iczne  ośrodka  
w ie rtn icze go  i  g ru p y  g eo fi­
zycznej. N a uw agę zasługu­
je  w ysoka  dyscyp lina  i  w y ­
d a jn a  praca  załóg.

Na z d ję c iu : pożegnanie  
w ice p re m ie ra  J. M itrę g i na 
lo tn is k u  w  G o len iow ie .

Fo t. Z . Jo dko w sk i

Łotewscy 
związkowcy

z wizytą 
w Świnoujściu

O D  15 b m . n a  Z ie m i S z c z e c iń -  
d z is ie js z a  s k ie j  p rz e b y w a  d e le g a c ja  R e p u b li­

k a ń s k ie j  R a d y  Z w ią z k ó w  Z a w o d o ­
w y c h  Ł o tw y .  W  j e j  s k ła d  w c h o d z ą : 
p r z e w o d n ic z ą c y  R e p u b lik a ń s k ie j 
R a d y  Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  P r a ­
c o w n ik ó w  K u l t u r y  i  S z tu k i A r w i t  
S zp o n , p rz e w o d n ic z ą c y  r a d y  z a k ła ­
d o w e j  w  F a b ry c e  M a s z y n  R o ln i­
c z y c h  w  J a łg a w ie  J e w g ie n ij  S n o - 
ła n .  p ra c o w n ic a  Z a k ła d ó w  ..R ig a is  
A d i f a js ” , p o s ła n k a  d o  R a d y  N a j ­
w y ższe  i  Ł o te w s k ie j  SSR  J e w d o k ia  
T r if o n o w a .  D e le g a c ja  o r z v ie c h a ła  
na  z a n ro s z e n ie  W o je w ó d z k ie j R a d y  
Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  w  S zcze c i­
n ie .

(D okończen ie  na s tr. 2)

L A T O  .1HA 
SZCZECI MS K IC H  

P O Ł A C H
uPopisali się „kapitanowie 

poiowych okrętów
NA W E T  n a js ta rs i ro ln ic y  w ó w . Dobrze p op isa li się r o ln i-  

n ie  pam ię ta ją , b y  m ożna cy in d y w id u a ln i,  k tó rz y  sk o s ili 
zakończyć prace żn iw n e  ju ż  95 proc. a re a łu  zasiew ów  

na  począ tku  I I  d ekady  s ie rp n ia , czterech zbóż. Tem po prac  po- 
N a Z ie m i S zczecińskie j z b io ry  lo w y c h  w  p ań s tw ow ym  sekto - 
u ro dza ju  p rzec iąga ły  się za zw y- rze ro ln ic tw a  je s t n ieco w o l-  
cza j do p ie rw szych  d n i w rześ- n ie jsze : zebrano ta m  zboża z 
n ia. W  ty m  ro k u  jes t inacze j. 81 proc. p o w ie rzch n i zasiew ów. 
Jak  ocen ia ją  p rze ds ta w ic ie le  M im o  to  tem po p ra c  n ie  budzi 
W y d z ia łu  R o ln ic tw a  i  Leśn ic - tu  żadnych zastrzeżeń: szereg 
tw a  o raz W ojew ódzkiego  Z a rżą - gospodarstw  w ie lo ob ie k tow ych  
du PGR, o s ta tn i k ło s  z n ik n ie  z P G R zam e ldow a ło  ju ż  o u koń - 
pó l jeszcze w  b ieżącym  tygo d - czen iu  żn iw . Są to  o b ie k ty  w 
n iu - D o b re j S zczecińskie j, P yrzycach,

W ed ług  danych  na dz ień  K lę p iczu , C edyn i, S tuchow ie, 
w czo ra jszy  sp rzą tn ię to  zboża z K lu cze w ie , Ża bo w ie  i  T ro szyn ie , 
p o w ie rz c h n i 224,4 tys. ha. Jest

D ZIŚ
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S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :
■m/s „B ie s z c z a d y * ’ z H a m b u r ­

ga  w  b a la ś c ie ,
.m /s  „ P i l i c a "  z  H a m b u rg a ”  

z  że la zem ,
m /s „ -C ie p lice * ’ z L o n d y n u  z 

d ro b n ic ą ,
•m /s „ K a r p a c z "  z M a n c h e s te ru  

3  d ro b n ic ą ,
s/s „ G n ie z n o ”  z  D a n i i  w  b a ­

la śc ie ,
s/s .¡S ła w n o “  z  N R F  w  b a ­

la śc ie .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ G l iw ic e  I I ”  d o  D a n ii  
z w ę g le m ,,

•m/s „ R e jo w ie c "  d o  G d a ń s k a  
w  b a la śc ie ,

m /s  „ C ie c h o c in e k "  d o  N o r ­
w e g ii  z d ro b n ic ą .

s/s „ K ie lc e "  d o  D a n i i  z  w ę -  
•g lem ,

s/s „ W ie c z o r e k "  do  D a n i i  z 
w ę g le m .

s/s „ K a l is z "  d o  N R F  z w ę ­
g le m  .

Oifrs - rzeka
nie wykerzfstafiych msżiiwGści

(D okończen ie  ze s tr. 1) w łą c z e n ie  s ię  m ło d z ie ż y . P rz e d s ię ­
b io rs tw o  „ O d r a  I I "  n a p o tk a ło  na 

w  m ir i  sytIMPTT r e s o r t  ż e g lu g i t r u d n o ś c i  w  z a o p a trz e n iu  s ie  n i W  T E J  S i T U A C I I j e s o r ^ - Z 'e z b ę d n y  s p rz ę t te c h n ic z n y . O ty :
~  lu s i  b y ć  o n  n a jw y ż s z e j ja k o :

d o s ta te c z n e j i lo ś c i n ie  trz e b a

Sopot przed MFP

p l f f @ W F

S O P O T  P A P . 25 w y t w ó r n i  p r e ­
z e n tu je  p o n a d  100 tys . p ł y t  na  k ie r ­
m a szu  n a g ra ń  p r z y  s o p o c k im  m o lo  
— g łó w n e j  im p re z ie  to w a rz y s z ą c e j 
te g o  r-o czne m  u M ię d z y n a ro d o w e m u
F e s t iw a lo w i P io s e n k i.  „ P o ls k ie  N a ­
g r a n ia ”  z a p o w ie d z ia ły  w  „ D n iu  
P o ls k im * ’ e d y c je  k ie rm a s z o w a  p ły ­
t y  d łu g o g r a ją c e j n a jc ie k a w s z y c h  
u tw o r ó w  te g o ro c z n e g o  X I I I  M ię d z y ­
n a ro d o w e g o  F e s t iw a lu  P io s e n k i w  
S o p o c ie .

S O P O T  tę tn i  p r z y g o to w a n ia m i do 
fe s t iw a lu ,  k t ó r y  ro z p o c z n ie  s ię  21 
b m . W  p a w ilo n a c h  B iu ra  W y s ta w  
A r ty s ty c z n y c h  g o sp o d a rza  e k ip y  
m o n ta ż o w e  z je d n o c z e n ia  „ U n i t r a ” , 
k t ó r e  z a p re z e n tu je  p o n a d  50 n o ­
w o ś c i p o ls k ie g o  p rz e m y s łu  e le k t r o ­
n ic z n e g o , te le w iz o r ó w ,  a d a p te ró w  
i  ra d io o d b io rn ik ó w .

N a  sce n ie  O p e ry  L e ś n e j u s ta w io ­
n o  d e k o ra c je  z a p ro je k to w a n e  D rzez 
R o m u a ld a  B u k o w s k ie g o  i  W ło d z i­
m ie rz a  K o m o ro w s k ie g o . P o n a d  300- 
o so b o w a  e k ip a  r a d io w o - te le w iz y jn a  
ro z p o c z ę ła  18 brn . p r ó b y  te c h n ic z ­
ne .

S o p o c k i „ G r a n d - H o te l” . g łó w n a  
k w a te r a  fe s t iw a lu .  ro z b rz m ie w a  
ró ż n o ję z y c z n y m  g w a re m . P r z y b y l i  
ju ż  p ie rw s i fe s t iw a lo w i  go śc ie . N ie ­
s te ty .  n-ie w s z y s c y  z. z a p o w ia d a ­
n y c h  p io s e n k a rz y  w y s tą p ią  na  so­
p o c k ie j  e s tra d z ie . Z  F r a n c j i  n a d e ­
s z ły  w ia d o m o ś c i o a b s e n c ji N o ë l 
S a in t - C la i r  — r e p re z e n ta n tk i  f i r m y  
„ A Z ”  o ra z  M o n iq u e  P in e a  z w y ­
tw ó r n i  „ R C A ” , k tó r a  p rz e d  k i l k o ­
m a  d n ia m i u le g ła  p o w a ż n e m u  w y ­
p a d k o w i s a m o c h o d o w e m u . J a k o  
p ie rw s z y  w  r e c e p c j i  fe s t iw a lo w e j  
z a m e ld o w a ł s ie  d o b rz e  z n a n y  p o l­
s k ie j  p u b l ic z n o ś c i f iń s k i  p io s e n k a rz  
J u k k à  K u o p p a m a k i.  P r z y b y ł

z b ę d n y  s p rz ę t
p rz e d s ię b io rs tw a  h y d r o te c h n ic z n e  _____ ^ _____ ___ _ ______ _____
„ O d r a  I ”  z  s i e dz i b  a w  O » o l  u  i  c h y b a "  n ik o g o  p rz e k o p y w a ć . Są to

t e r i i  p e łn o w a i U iec i o w e g o  i  od«K> na  je s t d e c y z ja  o p r io r y te to w y c h  
w la a a ia c e g o  a k tu a ln y m  J b . z y -  d o sva w a ch  J a k  d o ty c h c z a s  n ic  n ie  
szły ™  p o trz e b o m  ' t u ^ t u  t ^ d n e g o .  w s k a z u l&  b y  k o m p le ta c ja  p o b rze b -

N a k ła d y  na  p rz e b u d o w ę  O d ry  o -  n e a o  S D rzctu  .n a s tą p iła  w z g lę d n ie  
k re s io m u  na  p o n a d  200 m in  z ł. ° *  s z y b k o . O c z e k iw a n ie  n a  s p rz ę t, d o -  
sna ro z p o c z ę to  p ie rw s z e  d . «.c .. ra m a c h  o g ó ln v c h  -\va—
O b e c n ie  e_ ® £ ^ £ k u j f  '“ w m c ł a w f /  r u n k ó w  d o s ta w , m o ż e  p o d w a ż y ć  
° d J a n u s z k o w ie  d o  * c a ła  k o n c e p c ie  s z y b k ie j  m o d e rn iz a -
p rz e b u d o w u je  s ię  - ^ z y  c l i  ta k  p o trz e b n e g o  t r a k t u  w o d n e -
w e . R e a liz o w a n e  są go  i  z w ią z a n y c h  z n im  n a d z ie i
z ie m n e  z w ią z a n e  z  „ w y p r o s tó w  a -  Ł ra nS D O rto w vch  ( w j t ) 
n ie m ”  k i l k u  z b y t  o s t ry c h  z a k o l i  t r a n s p o r to w y m .  « w « j 
O d ry  m ie d z y  W ro c ła w ie m  a Z ie lo ­
na  G ó ra .

S P R A W A M I o d c in k a  O d ry  od
W ro c ła w ia  d o  S zcze c in a  z a jm u je  
s ie  p rz e d s ię b io rs tw o  „ O d r a  I I ” . P o ­
c z y n io n o  ju ż  w ie le  k r o k ó w ,  b y  p o ­
s ta w  ¡one z a d a n ia  w y k o n a ć  ja k  n a i - ,

! l i n i e j .  M . in .  p o s ta n o w io n o  z a o e w -  
sob ie  k a d r ę  fa c h o w c ó w . W  ty m  

c e lu  n a w ia z a n o  k o n ta k t  z P o l it e c h ­
n ik a  S z cze c iń ska . k tó ra  k s z ta łc i 
ta k ż e  in ż y n ie r ó w  h y d r o te c h n ik ó w .
28 s łu c h a c z y  I I  i  IV  r o k u  w y ra z i ło  
g o to w o ś ć  p o d ję c ia  p ra c y  w  „O d rz e  
I I "  w e  W ro c ła w iu  a ta k ż e  w  je j  
o d d z ia ła c h : s z c z e c iń s k im  i  g ło g o w ­
s k im . P o ło w a  z n ic h  p o b ie ra  ju z  

p e n d ia  fu n d o w a n e . Z a p e w n io n o  
s o b ie  ta k ż e  w s p ó łp ra c e  T e c h n ik u m  
B u d o w n ic tw a  W o d n e g o  w e  W ro c ła ­
w iu .  A b s o lw e n c i b ę d ą  k ie r o w a n i  
do  p r a c y  w  „ O d r z e  I I ” . N a w ia z a ­
n o  ró w n ie ż  r o z m o w y  z w ła d z a m i 
•w o je w ó d z tw a  z ie lo n o g ó rs k ie g o  w  
s p ra w ie  p o w o ła n ia  s z k o ły  k s z ta łc ą ­
c e j p o tr z e b n y c h  fa c h o w c ó w .

P R Z E D S IĘ W Z IĘ C IA  m a ja c e  na 
c e lu  m o d e rn iz a c ję  O d ry  w y m a g a ją  
s p o ro  r a k  do* p ra c y .  W y s tą p io n o  z 
in ic ja t y w a  p r z y ję c ia  p a t r o n a tu  na d  
in w e s ty c ja  p rz e z  Z a rz a d y  W o je ­
w ó d z k ie  Z w ią z k u  S o c ja lis ty c z n e :
M ło d z ie ż y  W ie js k ie j  w  S zcze c in ie .
Z ie lo n e j G ó rz e  i  . W ro c ła w iu .
W s p ó ln ie  z  k ie r o w n ic tw e m  O r fP  
p o d ją ć  s ię  m a ja  one o rg a n iz a c u . 
s p e c ja ln y c h  b r y g a d  ro b o c z y c h . J a  
o s ta tn ia  in ic ia t y w a .  w e d łu g  l m o ’’-  
m a c j i  u z y s k a n y c h  w  Z W  Z S M W  
S z c z e c in ie  n ie  je s t  d o ty c h c z a s  — 
a s z k o d a ! — r e a liz o w a n a . N ie  p o d ­
p is a n o  jeszcze  s p e c ja ln e j u rn o w a  
( p a ra fo w a n ie  z a p o w ia d a n o  n a  cze 
w ie c  b r  ) k t ó r a  s a n k c jo n o w a ła b y

Łotewscy
z w i ą z k o w c y

w Świnoujściu
(Dokończenie  ze s tr. 1)

SPORT -  SPORT -  SPORT
Przed meczem Polska—Bułgaria

W  W arnie
słonecznie i upalnie

W  P R Z E C IW IE Ń S T W IE  d o  ty s ię c y  w c z a s o w ic z ó w , n ie z b y t  za d o w o ­
le n i /  a u rv  sa p o ls c y  p i łk a rz e , k tó r y c h  w  n ie d z ie lę  cze ka  w  W a rn ie
t r u d n y  -p o je d y n e k  z re p re z e n ta c ją  B u łg a r i i .  Z m ęc zen i d łu g ą  p o d r o b i
m a rz ą  o  c h ło d z ie . Z n a le ź ć  go m o g ą  je d n a k  t y lk o  podczas k ą p ie l i  w

W  S O B O T Ę  ¡przed p o łu d n ie m  t r e -  O b ro n a : Z a fir<  
. . .■_nc in .v  re la k s , b u łg a rs k ic h  o b ro

(n a js z y b s z y

Ł o te w s c y  go śc ie  z w ie d z il i  S zcze­
c in .  o d b y l i  n rze .iażd żke  no  » o rc ie .  
S p o tk a l i  s ie  te ż  z  k ie ro w n ic tw -e m  
W R Z Z . W7 u b . o ia te k  o d w ie d z il i  
m ie js c a  u p a m ię tn io n e  k r w ią  b o h a ­
te rs k ic h  ż o łn ie r z y  p o ls k ic h  i r a ­
d z ie c k ic h . b y l i  w  S ie k ie rk a c h .  Ce­
d y n i  i  G o z d o w ic a c h . O d b y l i  r ó w ­
n ie ż  w ie le  in te r e s u ją c y c h  s n o tk a ń

N ie k tó rz y  z z a w o d n ik ó w  w y je c h a li  -w a ta k u )  Iw k o w  ( ty p o w y  „ w y m ia -  
a u to k a re m  do  W a r n y  i w y b r a l i  s p a - ta c z ”  b a rd z o  s p o k o jn y  i  o p a n o w w - 
ee r kpo  p ię k n y m  w y b rz e ż u  M o rz a  n y , w- r e p re z e n ta c j i  -gr.J»l k ' ł k a
r / a r n e ° n  la t  te m u . p o te m  m ia ł d łu g ą  -p rz e r-
v_zai ne0 u. W ą). S to jk o w  (m ło d y  p itka r-z  ś w ie t -

T r e n e r  K a z im ie rz  G ó rs k i w ie rz y , n ie  z b u d o w a n y , s z y b k i,  d o b rż e  g ra  
że je g o  p o d o p ie c z n i z d o ła ją  z m o b i-  g lo w -ą ). A ła d z o w  (z n a n y  d o ^ ®  J * ’ 1 
l iz o w a ć  s ię  p rz e d  n i-e d z ie in y m  s p o t-  s ' i e j  p u b h c z n - .s c i, g r a ł  w  W a rs z a - 
k a n ie m  „ P r z e c iw n ik  je s t  b a rd z o  w ie . u z n a w a n y  za n a jle p s z e g o  
w y m a g a ją c y  — p o w ie d z ia ł o n  — o b ro ń c ę  B u łg a ró w  ( s z y b k i,  s p ra w -  
d a żvć  b e d z ie  d o  z w y c ię s tw a . D la  n y . s i ln y ) .  P o m o c : B o n e w  -  n a j-  
na s5 n a to m ia s t je s t  to  jeszcze je d e n  le p szy  p i łk a rz  B u łg a ra ,  z d o b y w c a  
m ecz w  ra m a c h  d łu g ie g o  to u rn e e , n a g ro d y  na  p i łk a rz a  r o k u .  n .e za - 
N ie  zn a c z y  to , że n ie  za le ż y  na m  w o d n y  e g z e k u to r  r z u tó w  .w o lp y ó h , 
n a  w y n ik u .  M is t rz o m  o l im p i js k im  s k u te c z n y  s trze le c . S to ja n o w  . . ^ ż o ł ­
n ie  p rz y s to i p rz e c ie ż  p rz e g ry w a ć , t y s ik  w  re p re z e n ta c j i  f e u ^ r i i  -  
W ezw -a łem  d o  W a rn y  M a s z ta le ra , m a ły  s z y b k i,  p r a c o w ity ,  K o le w  — 
W i ó r k a  i  L a to . W szyscy  tr z e j (w y s tę p o w a ł w  zesp o le  n a ro d o w y m  
b ę d ą  g r a l i .  D ru ż y n a  
b o is k o  w  s k ła d z ie :

w y b ie g n ie  na jeszcze  na m is t rz o s tw a c h  świata w 
Tomaszewski, M e k s y k u , żelazny punkt re p re z e n -

m u a ia t, C m ik iew icz -T  D e y n a , M a sz - 340 w y s tę p ó w  
ta le r  L a to , D o m a rs k i lu b  S z a rm a c h , p re z e n ta c ji.  :
G a d ó ch a  J e d y n y  d y le m a t to  ś ro d e k  ( ś w ie tn y  te c h m c z n .e , s k u te c z n y  -w 
a ta k u  S z a rm a c h  s p is y w a ł s ię  w  p ie rw s z y m  m e czu  p ie rw s z e j k o le jk i  

m . in .  z "d y re k c ja *” W D lif .  W o je w ó fe -  U S A  p o p ra w n ie  i  c h c ia łb y m  ^ o w e j^  s trz e h ł 5 b r a n ie ^ )  d^ nJ y
k le j  i  M ie js k ie  i B ib l io te k i  P u b l ic / -  da ć  jeszcze  o k a z ję  do  g ry .  Z a  D o -  /b a r d z o  -  I b k i .  w y t r z y m a ły ,  o o o r y  
n e j  o ra z  M o rs k ie g o  O ś ro d k a  K u l -  m a r s k im  p rz e m a w ia  n a to m ia s t z .„ra  
tu r y .  18 b m . d e le g a c ja  o rz y .ie c h a la  n i e z k o le g ą  k lu b o w y m  L a to , n ie  
do  Ś w in o u jś c ia .  P rz e d  p o łu d n ie m  , w y k lu c z o n e  ró w n ie ż , ze D e yn ę , 
ło te w s c y  go śc ie  z ło ż y l i  w iz y tę  w  ' k tó r v  n a rz e k a  n a  zm ę c z e n ie  z a s tą -  
P re z y d iu m  M ie js k ie j  R a d y  N a r o - j p i K a s p e re z a k . P o  p rz e rw ie  w p r o -  
d o w e j.  P rz e d s ta w ic ie le  w ła d z  n a r -  i w a d z ę p ra w d o p o d o b n ie  do  g r y  
t y jn y c h  i  a d m in is t r a c y jn y c h  S w i-  K m ie c ik a .
n o u jś c ia  z a n o z n a li i c h  z D ro b ie n ia -  p i łk a rz e  B u łg a r i i  p r z y je c h a li  do 

m ia s ta  i  r e g io n u  o ra z  p rz e b ie -  w  s o b o tę  w p r o s t  ze z g ru p o -
N a s ie n -  lg ie m  se zo n u  w cza so w e g o , 

n ie  z w ią z k o w c y  z Ł o tw y  o d b y l i  I 
w y c ie c z k ę  do p o rc ie

W e lin g ra d z ie , g d z ie  p rz e -

z w ie d z il i b y w a l i  -od 13 s ie rp n ia .

M o rs k a  S to c z n ie  R e m o n to w a . . I , . k i °  n d k a r z y 1 k tó rz y 6 g ra ć  b ę d ą  w  n a s z y c h  s p o r to w c ó w . W  e l i ln in a -  
D z iś  n rze d  p o łu d n ie m , d e le g a c ja  , - f ' .  b r a ™k a : G o ra n o w  —  (w ie -  c ja c h  r z u tu  d y s k ie m  n ie s p o d z ie w a -„  i  _____ n s rn rip k  Z M a  i W a rn ie , u i« “ -1' “ '  . _____________________ ,, „ . i i o i L i n i

te c h n ic z n ie , g ra  je d n a k  z b y t  i n d y ­
w id u a ln ie ) .

W ie ś c i
z Uniwersjady

C Z W A R T Y  d z ie ń  U n iw e r s ja d ?  
c h a ra k te ry s -  ro z p o c z ą ł s ię  n ie z b y t p o m y ś ln ie  d la

R R Z Ź  Ł o tw y  o d w ie d z i o ś ro d e k  Z  M S j .
L u b in iu  .  ™  D O tu d m u . “ “ M '

Światowa wystawa
filsfelistyczna

D Z IŚ  w  n ie d z ie lę  o tw a r ta  zo s ta n ie  
w  P o z n a n iu  ś w ia to w a  w y s ta w a  f i ­
la te l is ty c z n a  „P o ls k a  73“ . P a tro n a t 
n a d  tą  d ru g ą  co  d o  w ie lk o ś c i  im ­
p re z ą  w  p o n a d  s tu le tn ie j h is to r i i  
ś w ia to w e g o  r u c h u  f i la te l is ty c z n e g o  
o b ją ł  p re zes  R a d y  M in is t r ó w  P io t r  
J a ro s z e w ic z .

Ę p o ś ró d  z g ło s z o n y c h  p o n a d  2 t y ­
s ię c y  e k s p o n a tó w  p r z y ję to  n a  w y ­
s ta w ę  1526, w  ty m  z b io r y  z a rz ą d ó w  
p o c z to w y c h  85 k r a jó w .  'W y s ta w a  z o r ­
g a n iz o w a n a  z o s ta ła  n a  te re n a c h  
M T P , g d z ie  e k s p o n a ty  w y p e łn i ły  11 
p a w ilo n ó w  ta rg o w y c h .

W  sa lo n ie  h o n o r o w y m  w y s ta w y  
z n a jd a  s ię  b a rd z o  c e n n e  z b io ry  z 
w ie lu  k r a jó w  m . in .  k o le k c ja  k r ó lo ­
w e j a n g ie ls k ie j E lż b ie ty  I I .  z b io ry  
ze Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o , f r a g m e n ty  

d o  k o le k c j i  k s ię c ia  M o n a c o , du że  f r a g -

(D okończenie ze str. 1) n y c h  z d o s ta w a  zbó ż . O k re s  o c z e k i­
w a n ia  na  o d b ió r  z ia r n a  z o s ta ł s k r ó ­
c o n y  do  m in im u m .—  T A J E M N IC A  ta k  s z yb k ie g o , 

te m p a  p ra c  ż n iw n y c h  w  b ie ż ą c y m  R Ó W N O C Z E Ś N IE  ze s o rz e te m  
r o k u  — p o w ie d z ia ł n a m  S ta n is ła w  z ,)óż  o d b v w a j a s i e „ a  Z ie m i S /c z e -  
P e rn a -c z y ń s k i, z a s tę p ca  d y r e k to r a  c i,-„k ;e j DraCe » o lo w e . » rz y g o to -  
W Z  P G R  w  S z c z e c in ie  —  Jest s to -  rt,u -ace 7 ie m ie  do  s ie w u  r o ś l in  o z i-  
s u n k o w o  p ro s ta . Z a w d z ię c z a m y  to  m y c h  j  t a k  s p r z ą tn ię to  s ło m ę  z p ra  
p rz e d e  w s z y s tk im  k o n c e n t r a c j i  w v -  w j e r-jj p ro c . p o w ie r z c h n i a re a łu  

s k o s z o n y c h  zbó ż . w y k o n a n o  oo do -

M . U  w r o ó i r t e  7. "ż o n a " —■ i u r o r i ;  I a b io ró w  m m m ,  w m y
ł u o m - m - 7 ,, fo c t iw a lu  F iń s k i  n io -  I s z w e d z k ie j, m u z e u m  n a ro d o w e g o  
S a “  „ a ln o w a .e  n a - ,  W ie lk ie j  B r y ta n i i  m u z e u m  P o c z ty
« ra m ia  w ła s n e j f i r m y  p ły to w e j  j P o ls k ie j w e  W ro c ła w iu .
„Satsan -R a” . •

Długoletnie więzienie dia wlamywraczy-recydywistów

Kozic! i lego feralna
-  p o d  k l u c z e m

32 T O M Y  g r u b y c h  a k t  o b e jm u je  K u c a b a  n a  2 ł „  k ie r o w c a  J ó z e f B o -  
f l iu g o tr w a le ,  n ie z w y k łe  ż m u d n e  pos g u s z e w s k i na  8 1., m o n te r  Z b ig n ie w  
tę p o w a n ie  d o w o d o w e  w  s p ra w ie  N o w ic k i  na  8 1., R y s z a rd  B u łd a  na  
p rz e c iw k o  2 7 - le tn ie m u  r z e ź n ik o w i z 8 1., m u r a r z  F ra n c is z e k  G rz e g o rz e - 
z a w o d u  „ S ta n is ła w o w i K o z io lo w d  i  w ic z  n a  3 1., m o n te r  R y s z a rd . G usza 
to w a rz y s z o m * ’ , z a k o ń c z o n e j p rz e d  ps. „ E r y k ”  na  4 1., 8 m ie ś ., b e to -  
I V  W y d z ia łe m  K a rn y m  S ą d u  P o - n ia rz - z b ro ja r z  K a z im ie rz  T rz a s k o w -  
w ia to w e g o  w  S zcze c in ie . W y ro k ,  s k i  n a  5 1.. 6 m ie ś . i h o d o w c a  p ie - 
-eg łoseooiy p rze z  sęd z ieg o  H a lin ę  c z a re k  M a r e k  P rz e ra d z k i ps. ..In -  
Z ię b ę , w  o b e c n o ś c i s ę d z ió w  ła w -  ż y n ie r ”  na  2 1. i  6 m ie ś . p o z b a w ie -  
n ik ó w  Z o f i i  B o r t l i k  i  S ta n is ła w a  n ia  w o ln o ś c i.  W szyscy  s k a z a n i zos- 
K o ź la k o w s k ie g o . p r z y  u d z ia le  p r o -  t a l i  p o n a d to  n a  w y s o k ie  k a r y  g rz y -  
k u r a to r a  J a d w ig i P o -p ie le w s k ie j-  w n y  ( łą c z n ie  270 ty s . z ło ty c h . )  z 
H o f fm a n n ,  p o d s u m o w a ł s e rię  b l is k o  z a m ia n ą  n a  a re sz t w  ra z ie  ic h  n ie s - 
100 z u c h w a ły c h  w ła m a ń  r a b u n k o -  c ią g a ln o ś c i,  lic z ą c  100 z ł za 1 dz ie ń , 
w y c h  i  k r a d z ie ż y , ja k ie  w  o k re s ie  P o n a d to  s k a z a n i z o s ta li S ta n is ła w  
o d  je s ie n i 1970 r .  do  la ta  1972 r .  K o z io ł i  J a n  T u r k o t ,  k a ż d y  na 
s p ę d z a ły  sen  z o czu  ( ja k  n a jd o -  u t ra tę  p rze z  5 la t  p ra w  o b y w a te l-  
s ło w n ie j)  fu n k c jo n a r iu s z o m  a p a ra tu  s k ic h  i  p u b l ic z n y c h  p r a w  h o n o ro -  
ś le d cze g o  M O . w y c h .

O sk . M a łg o rz a ta  K o n iu s z  i  o sk .
P O D  K L U C Z E M  z n a le ź li s ię  , .u ro -  H e le n a  K o n a rz e w s k a  s ka za n e  zos- 

d z e n i w  n ie d z ie lę "  m ło d z i w ie k ie m  ta ly  za p a s e rs tw o  na  k a r y  g r z y w n y  
p rz e s tę p c y  — r e c y d y w iś c i : w la m y -  z z a m ia n ą  n a  a re sz t, 
w a c z e , z ło d z ie je , s z a n ta ż y ś c i, oszu ś­
c i i  p a s e rz y , w  w ię k s z o ś c i bez z a -  Je d e n  z  g łó w n y c h  oksa rżo -n ych  
w o d u , n ie k tó r z y  — m im o  w y u c z o -  te j s p ra w ie , Z d z is ła w  M u c h a  u k r y -  
n e g o  fa c h u  — u p o r c z y w ie  od  u c z -  w a  s ię , j a k  d o tą d , p rz e d  w ła d z a m i 
c iw e j  p r a c y  s t r o n i l i .  w y m ia r u  s p ra w ie d l iw o ś c i i  ś c ig a n y

je s t  l is ta m i g o ń c z y m i.  P o z o s ta li p a -
S K A Z A N I z o s ta l i :  S ta n is ła w  K o -  s e rz y  — *a je s t  ic h  k i lk u d z ie s ię c iu  

z ió ł n a  12 la t  w ię z ie n ia , je g o  s z w a - — są d ze n i b ę d ą  w  o d r ę b n y m  postę- 
g ie r  m o n te r - e ie k t r y k  K a z im ie rz  p o w a -n iu  k a r n y m .
S ta n ik  na  9 la t ,  M ie c z y s ła w  M u c h a
n a  10 1.. ś lu s a rz  J a n  T u r k o t  na  10 O Z U C H W A Ł Y C H  w y c z y n a c h  ga n  
la t .  A n d rz e j K u n a  n a  9 1.. ś lu s a rz  g u  W ła m y w a c z y  S ta n is ła w a  K o z io -  
W ie s ła w  K u n a  n a  10 1., s zew c A le k -  ła  i  je g o  , . f e r a in v ‘’ n a p is z e m y  nie- 
s y  M u l in o w  n a  8 1., s z k la rz  J a n u s z  b a w e m  o b s z e rn ie j,  (a )

■ szystk im  k o n c e n tr a c j i  
n o sa że n ia  te c h n ic z n e g o . S ta ło  sic 
to  m o ż liw e  d o p ie ro  do  z o rg a n iz o -

p lo n ó w  w  r o k u  o rz y -

s te p o w a ł w  re p re z e n ta -  n ie  o d p a d ł G a jd z iń s k i,  o s ią g a ją c
.. --------------  _ . " ju n io r ó w ,  m a  23 la ta  i  za sob ą  54.64. L im i t  k w a l i f i k a c y jn y  'w y n o s i ł
w o d o lo te m  do  S zcze c in a . G o śc ie  z -'u l , a rr i7 ó u d a n y c h  w y s tę p ó w  w  66 m . Nie p o p is a ła  s ię  ro w m c z  A n n aŁ o tw y  b e d a  o r z e b y w a li  na  P o m o rz u  I klika b a r ^ u a a n y c n  ^  w ło d a r c z u k  w  s k o k u  w  d a l. T u
Z a c h o d n im  do  22 b m . ( ja s )  d ru ż y n ie  n a r o a o w e j j .  l im i t  w y n o s i ł  6 m  a P o lk a , ja k o  tfe -

“  d y n a  ze s k a c z ą c y c h  w  p ie rw s a e j 
g ru p ie  n ie  p rz e k ro c z y ła  m in i-m u-m , 
.o s ią g a ją c  5.82. N a  szczęśc ie , n ie  
s p r a w i ły  z a w o d u  d w ie  nasze re n o ­
m o w a n e  p lo t k a r k i :  G ra ż y n a  R a b - 
s z tv n  w y g r a ła  d r u g i p rz e d b ie g  100 
p p l _  w  czas ie  13,64 p rz e d  N a ta l ią  
L e b ie d ie w ą  (ZS R R ) 13,68, a T e re s a  
S u k n ie w ic z  z w y c ię ż y ła  w  p ią te j -se­
r i i  w  cza s ie  13,96.

p ie rw s z y c h  k o n k u r e n c ja c h
d z ie s ię c io b o ju , 100 m  oraz», w : s k o k u  
w  d a l S k o w ro n e k  i  K a tu s  w y k a z a l i  
ś w ie tn i  d y s n o z y c ję . s k o w r o n e k  
u z y s k a ł 11.17 n a  s e tkę  i  s k o c z y ł .aż 
7,41. K a tu s  m ia ł — 11,09 o ra z  6;92. 
P ro w a d z e n ie  o b ja l  P °  d w ó c h  k o n ­
k u r e n c ja c h  S k o w ro n e k .

W  p rz e d b ie g u  n ą  200 m  B a rb a ra  
B a k u l in  w  c z w a r te j s e r i i  z a ję ła -d ru ­
g ie  m ie js c e  (23.S) i  a w a n s o w a ła  do  
p ó łf in a łu .  S ty ra n k a  z a k w a l if ik o w a ła  
s ię  z czasem  24.20.

N a  k o r ta c h  z a c ię ty  p o je d y n e k  
T a ro c z y e g o  (W ę g ry )  z F ib a k ie m  
p r z y n ió s ł t r z v s e to w e  z w y c ię s tw o  
W ę g ro w i 4:6, &:0 6:1.

W  tu r n ie ju  s ia tk ó w k i  k o b ie t  F o l ­
k i  n ie  z a k w a l if ik o w a ły  s ię , w  p rz e ­
c iw ie ń s tw ie  d o  s w y c h  k o le g ó w , 
s ia tk a rz y , d o  g r u p y  d ru ż y n  -m a ją ­
c y c h  szanse w a lk i  o m ie js c a  o d  1 
do  8. W  s o b o tę  P o lk i u le g ły  *w 
o s ta tn im  m e czu  e l im in a c j i  .g ru p o -  
w v c h  B u lg a rk o m  1 :3  (15S13; 18:15,
8:15. 9 :15 ). .

K o s z y k a rz e  w  m e czu  z  K a n a d ą , 
p rz e g ra n y m  61:98 (30:65) nae z re a li­
z o w a li  p la n u  ta k ty c z n e g o .

D o b rz e  s p is u ją  s ię  n a s i f lo r e c iś c i,  
s ta r t u ją c y  w  tu r n ie ju  d r u ż y n o w y m . 
P o la e v  z a k w a l i f ik o w a l i  s ię  do  p ó ł­
f in a łó w .  W  p ó łf in a ła c h  f lo re to w e g o  
tu r n ie ju  k o b ie t  w y e l im in o w a n a  « o s ­
ta ła  n a to m ia s t P o lk a  K .  S k ła d a -  
n o w s k a .

Z w y c ię s tw e m  re p re z e n ta n ta  Z S R R  
N ik o ła ja  A n d r ia n o w a  z a k o ń c z y ł s ię  
w  s o b o tę  in d y w id u a ln y  t u r n ie j  .g im ­
n a s ty c z n y . M ik o ła j  K u b ic a  n ie  w y ­
s tą p i ł  w  w ie lo b o ju ,  p o n ie w a ż  o d ­
c z u w a  s k u t k i  n ie d a w n e j k o n tu z j i  
r ę k i .

N ie p o w o d z e n ie m  z a k o ń c z y ł s ię  
w v s tę p  n a s z y c h  z a p a ś n ik ó w  w  tu r ­
n ie ju  w  s ty lu  k la s y c z n y m . P o  s ła ­
b y c h  te c h n ic z n ie  w a łk a c h  P o la c y  
z o s ta li w y e l im in o w a n i  z ro z g ry w e k .

W  f in a le  b ie g u  na  800 m z w y c ię ­
ż y ł  fa w o r y t ,  w ic e m is t rz  o l im p i js k i  
A r z a n o w  (Z S R R ), A n d r z e j  K u p c z y k  
m u s ia ł z a d o w o lić  s ię  5 m ie js c e m .

W  f in a le  s k o k u  w  d a l s ta r to w a ł
Z b ig n ie w  B e ta , s p a l i ł  o n  3 s k o k i,  
a  w  p o z o s ta ły c h  m ia ł» .k fc lę jn ó *  7’,48, 
7,43. 7.53 i  z a ja ł s ió d m i tn ię js c e .

W  b ie g u  n a  200 m  ż  P o la k ó w  do  
p ó ł f in a łó w  a w a n s o w a li W ito ld  Z ie n -  
d a ls k i,  k tó r y  z a ją ł w  p ie rw s z e j se ­
r i i  d r u g ie  m ie js c e  — 2 I(78 o ra z  J e ­
r z y  H o m z iu k . k t ó r y  b y ł  d r u g i  w  
szó s te j s e r i i  w  czas ie  21,90 p r z e g ry ­
w a ją c  ze S z w a jc a re m  P ę to  D ie z i — 
21.83.

Z e  s ta r tu "  w  e l im in a c ja c h  5 k m  
z re z v g n o w a ł Z b ig n ie w  P ie rz y n k a . 
B a rd z o  d o b rz e  z a p re z e n to w a li s ię  
n a to m ia s t u c z e s tn ic y  b ie g u  n a  400 
m  p p ł :  J e rz y  H e w e lt  i  T a d e u sz  
K u lc z y c k i.  W  c z w a r te j s e r i i  e l im i­
n a c y jn e j z w y c ię ż y ł M Łros !a v  K o -  
d e jś  (CSR S) — 51,40 p rz e d  J e rz y m  
H e w e lte m  — 52,16. a w  p ią te j , s e r i i  
T a d e u sz  K u lc z y c k i  — 51.68 p rz e d  

1 S z w a jc a fe m  H a a sę m  — 51,81.

w e  D o p ie ro  v u . z m  r v w k i  na  p o n a d  80 ty s . ha  (37 p ro c .
w a n iu  g o s p o d a rs tw  w ie lo o b ie k to -  p j a n u )  Q raz zasi a n o  p o p lo n y  na 
w y c h .  g d z ie  w p r o w a d z i l iś m y  tz w . 10 g ty g  ha  w p łv n e łv  te ż . p ie rw s z e  
b r y g a d y  k o m p le k s o w e . S to s u je m y  m g ld u n k i  0 ro z p o c z ę c iu  s ie w ó w  
z a te m  n o w y  s y s te m  o rg a n iz a c j i  n r a -  r7 „ o a k u  w  s ta -c ia ch  h o d o w li ro ś l in  
c y  p o le g a ją c y  na  s k u p ia n iu  k o m -  ¿sia n o ‘ rz e p a k ie m  a re a ł 1000 ha  
b a jn ó w  n a  je d n y m  p o lu .  ę d z ie  w  g o s p o d a rs tw a c h  p o d le g ły c h
p rz e b y w a ła  o-ne az d o  c a łk o w ite g o  w z  p G R  _  o k o lo  650 ha. T e  
u k o ń c z e n ia  z b io ró w  W  k a ż d e j ta -  w s z v s tk ie  z a b ie g i p o z w a ln ia  z u f -  
k ie j  b ryg a d za e  je s t  od  5 d o  w  no śc ia  p a tr z e ć  w  p rz y s z ło ś ć , gw a- 
„ Y is tu l * ’ a lb o  „ B iz o n o w  k t ó r y m i  ra n tu 1 a  ¿ o w i em  one z e b ra n ie  n rz v -
d-o w o dz i . . k a p i t a n ’ ( ta k  b o w ie m  n a -  -t v  h  ..............  —
z y w a m y  b ry g a d z is tę ) . K a ż d y  z ze - | ^ ° “ yC(nte n ) 
s p o łó w  p o s ia d a  c z o łó w k ę  re m o n to -
w ą , na  p o la  d o w o z i s ię  n a p o je  c h ło -  __________ __
dzace. p o s i łk i  i t b .  P o z w a la  to  na  
s to s u n k o w o  p e łn e  w y k o r z y s ta n ie  
m o c y  a g re g a tó w  ż n iw n y c h  i  u n ik ­
n ie c ie  p r z e rw  w  p ra c y .

C h c ia łb y m  p o d k r e ś lić  —  po ­
w ie d z ia ł na  z a k o ń c z e n ie  d y r .  S t.
P e rn a c z y ń s k i — że s z y b k ie  te m p o  
te g o ro c z n y c h  ż n iw  z a w d z ię c z a m y  
p rz e d e  w s z y s tk im  d o b r e j o rg a n iz a ­
c j i  p r a c y  o ra z  w y s i łk o w i  r o b o tn i ­
k ó w .  k tó rz y  p ra e u ja  o f ia r n ie ,  w y ­
k o r z y s tu ją c  k a ż d a  c h w i le  s p r z y ja ją ­
c e j p o g o d y . W a r to  te ż  p o d k re ś lić ,  
że ró w n o c z e ś n ie  o d b y w a  s ie  d o s ta ­
w a  w y m łó c o n e g o  z ia rn a  d o  e le w a ­
to r ó w  i  p u n k tó w  s k u p u . D o  dz iś  
d o s ta rc z y l iś m y  ju ż  o k o ło  95 ty s . 
to n  zbó ż  z  te g o ro c z n e g o  u ro d z a ju .
I  tu  w a r to  zw TÓ cić u w a g ę  na  fa k t .  
że w  ty m  r o k u  p o  r a z  p ie rw s z v  
n ie  o d c z u w a m y  t r u d n o ś c i  z w ia z a -

Nowoczesne 
kuchnie gazowe

W R O C Ł A W  P A P . K u c h n ie ,  k tó ­
r y c h  p r o d u k c je  ro z p o c z ę ły  w  o s ta t­
n ic h  d n ia c h  W ro c ła w s k ie  Z a k ła d y  
M e ta lu rg ic z n e , p o w in n y  w re s z c ie  
s p e łn ić  m a rz e n ia  g o s p o d y ń . N o w e  
..S z a r o tk i”  z o s ta ły  b o w ie m  w y p o s a ­
żone w  a u to m a ty c z n a  z a p a ln ic z k ę  
( z a p a la n ie  p ło m ie n ia  ga zo w e g o  n a ­
s tę p u je  za n a c iś n ię c ie m  k la w is z a ) .  
P o n a d to  in s ta lo w a n e  sa w  n ic h  
s p e c ja ln e  a u to m a ty  za b e z p ie c z a ją c e  
p rz e d  w y p ły w e m  ga zu . N p . w  p r z y ­
p a d k u  za la n ia  p a ln ik a  k ip ią c y m  
m le k ie m  w  c ią g u  n ie s p e łn a  p ó ł m i­
n u t y  n a s tę p u je  ^ za m kn ię c ie  d o p ły ­
w u  ga zu .

Reforma studiów 
technicznych

W A R S Z A W A  P A P . O d p a ź d z ie r ­
n ik a  b r .  ro z p o c z y n a  s ię  re a liz a c ja  
r e fo rm y  p r o g ra m o w e j i  o rg a n iz a ­
c y jn e j  w  w y ż s z y c h  s z k o ła c h  te c h ­
n ic z n y c h . W e  w s z y s tk ic h  p o l i te c h n i­
k a c h  i  A k a d e m ii G ó rn ic z o -H u tn ic z e j 

K r a k o w ie  s k ró c o n y  zo s ta je  czas 
k s z ta łc e n ia  d o  4 lu b  4,5 r o k u  w  za ­
le ż n o ś c i od  k ie r u n k u  s tu d ió w . D o ­
ty c h c z a s  n a u k a  na  s tu d ia c h  m a g i­
s te rs k ic h  t r w a ła  5 la t .

Z m n ie js z o n a  zo s ta je  l ic z b a  k ie ­
r u n k ó w  s tu d ió w  — d o  13, a l ic z b a  
s p e c ja ln o ś c i z a w o d o w y c h  ze 156 do  
76. C e le m  te g o  je s t  z a p e w n ie n ie  s tu ­
d e n to m  s z e ro k ie g o  p r o f i lu  w y k s z ta l 
c e n ią  z a w o d o w e g o , co  m a  o g ro m n e  
zn a c z e n ie  w  p ó ź n ie js z y m  p r z y s to ­
s o w y w a n iu  s ię  z a w o d o w y m  do 
z m ie n n e g o  r y n k u  p ra c y .

W  n o w y c h  p ro g ra m a c h  s tu d ió w  
p re fe ro w a n a  b ę d z ie  s a m o d z ie ln a  p ra  
ca  s tu d e n tó w . D z ię k i te m u  zna cz ­
n ie  z m n ie js z y  s ię  ty g o d n io w e  o b ­
c ią ż e n ie  s tu d e n tó w  z a ję c ia m i o b o ­
w ią z k o w y m i w  u c z e ln i :  do  30—34 
g o d z in . Je d n o cze śn ie  k o s z te m  p rz e ­
s ta rz a łe j ju ż  n ie c o  f o r m y  k s z ta łc e ­
n ia  _  w y jd a d ó w  —  z w ię k s z y  się 
w y m ia r  ć w ic z e ń , z a ję ć  la b o r a t o r y j ­
n y c h , p r a k t y k  z a w o d o w y c h .
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Pekin stawia na NATO

W y le w a s  s z c z e ro ś ć  
premism Czou E it- k lu

■— C Z Y  życzy pan sobie n u d - p re m ie r C h in  p o d e jm u je  n iezb y t k tó r z y  m in is t r o w ie  w y r a z i l i  p ra g - 
nego w y w ia d u , czy też c h c ia łby  ważne  osobistości, wówczas na n.łe n i? .o d p rę ż e n ia  w  E u ro p ie , a le

, ,  . _  “ * "  - *  ----- ---------------  oszukani przez supermocarstwa
m y ś lę /  —  za py ta ł p re m ie r Czou ne m om enty.... U śm iech n ię ty  uzyskać zamiast prawdziwego fał-
E n - la i am erykańsk iego  d z ie n n i- Czou E n - la i gośc inn ie  w ita ł nas szywe odprężenie", i  tak dalej w
ka rzą  A lsopa. B y ła  to  rzeczy- w  o lb rz y m im  w e s ty b u lu “ . D o - tym duchu-
w iśc ie  n iecodzienna w izy ta , o p ra w d y  w y ją tk o w y  to  w ypadek, T R U D N O  d z iw ić  się, że tego 
k tó re j sam A lso p  p isa ł: „K ie d y  k ie d y  p re m ie r rządu  w ychodz i ro d z a ju  „osob is te “  w yn urzen ia

na p o w ita n ie  d z ien n ika rza , n a - Czou E n - la ia  w z b u d z iły  u A l-
w e t te j m ia ry  co A lsop. R ó w - sopa szał en tuz jazm u. D z ie n n i-
n ież rozm ow a  b y ła  z w ie lu  ka rz  ten znany je s t ze swego
w zg lę dó w  pouczająca, b ow iem  zdecydow an ie  w rog ie go  stosun-
Czou z re zyg no w a ł z „n u dn eg o  k u  do k ra jó w  socja lis tycznych ,
w y w ia d u “ , p rze ds ta w ia jąc  A ls o - a zw łaszcza Z w ią z k u  Radziec-
p o w i sw ó j pog ląd  na  sytuac ję  k iego. Rozm owa z p rem ierem
m ięd zyna ro d ow ą  i  sw o ją  w iz ję  C h in  ta k  go u m o cn iła  w  tym
św ia ta . stosunku, że czu ł się w  obo-

o b s e r w a t o r z y  polilycz»! » »  zakończyć w y w ia d  po-
c a ją  u w a g ę , że w  o s ta tn im  o k re s ie  boznym  w e s tchn ie n iem : „P ra -  
P e k in  p rz e p a d a  w p r o s t  za  d z ie ń -  gną łb ym , b y  u  s te ru  nasze j po­

i ł  W  n ie d z ie lę ,  19 b m . p r z y ­
p a d a  d z ie ń  f l o t y  p o w ie t r z n e j 
Z S R R , t r a d y c y jn e  ś w ię to , u -  
s ta n o w io n ę  p rz e d  40 la t y .  W  
w y w ia d z ie ,  u d z ie lo n y m  z te j 
o k a z j i  A g e n c j i  T A S S , w ic e m i­
n is te r  lo tn ic tw a  c y w iln e g o  
Z S R R  A le k s ie j  K a t r ic z  p o d ­
k r e ś l i ł ,  iż  ra d z ie c k i A e r o f ło t ,  
k t ó r y  je s t  n a jw ię k s z y m  to w a ­
rz y s tw e m  lo tn ic z y m  n a  ś w ię ­
c ie , p rz e w o z i ro c z n ie  82 m in  
p a s a ż e ró w .

'A  W  w ie lu  m ia s ta c h  C y p ru  
d o c h o d z i , d o  g w a łto w n y c h  
in c y d e n tó w  p ro w o k o w a n y c h  
p rz e z  p o d z ie m n ą  o rg a n iz a c ję  
k ie ro w a n ą  p rz e z  g e n e ra ła  G r i -  
w a sa . W  s o b o tę  w  s to l ic y  C y ­
p r u  N ik o z j i  u z b r o je n i  o s o b n i­
c y  ; p r z e je c h a li  c e n t r a ln y m i 
u l ic a m i i  o d d a li  s e r ię  z k a r a ­
b in u  m a s z y n o w e g o  d o  n ie k tó ­
r y c h  b u d y n k ó w .  W  in n e j  m ie j ­
s c o w o ś c i p o d ło ż o n o  b o m b y  po d  
d w a  s a m o c h o d y  o s o b o w e  i  a u ­
to b u s . W  w y n ik u  e k s p lo z j i  Do­
ja z d y  z o s ta ły  z n iszczo n e . P o ­
l i c ja  c y p r y js k a  d o k o n u je  l ic z ­
n y c h  a re s z to w a ń  i  p o s z u k u je  
s k ła d ó w  z b ro n ią .

N O W Y  W IE L K I  K O N T R A K T  
R A D Z IE C K O -S Z W E D Z K 1

‘A W  b ie ż ą c y m  r o k u  n a s tą p i­
ło  zn a czne  o ż y w ie n ie  w y m ia n y  

■ h a n d lo w e j S z w e c ji  z k r a ja m i 
s o c ja l is ty c z n y m i,  z w ła szcza  zaś 
Z w ią z k ie m  R a d z ie c k im , P o l­
ską  i  N R D . O s ta tn io  p ra sa  
s z to k h o lm s k a  d o n io s ła  o z a ­
w a r c iu  p rz e z  f i r m y  s z w e d z k ie  
n o w e g o , w ie lk ie g o  k o n t r a k t u  
n a  d o s ta w ę  do  Z S R R  k o m n le t -  

; n e j-  f a b r y k i  s u l fa tu  o z d o ln o ­
ś c i p r o d u k c y jn e j  0.5 m in  to n  

• ro czn *e  o ra z  z n a c z n e j i lo ś c i 
n a w o z ó w  s z tu c z n y c h  (s u n e r fo -  
s fa tu ) .  W a r to ś ć  k o n t r a k t u  w y ­
n o s i 100 m in  d o la ró w .

SZWECJA

ik a r z a m i p is m , k tó r e  p r z y  n a j ' 
w ię k s z e j n a w e t t o le r a n c j i  t r u d n o  
z a lic z y ć  d o  — p o w ie d z m y  —  u m ia r ­
k o w a n ie  p o s tę p o w y c h . A le  ju ż  
s z c z e g ó ln y m i w z g lę d a m i o b e c n y c h  
w ła d c ó w  C h in  c ie s z y  s ię  p ra s a  
s p r in g e ro w s k a , z k tó r e j  c y ta ty  
go szczą c o d z ie n n ie  n a  ła m a c h  p r a ­
sy  c h iń s k ie j .

J a k ie  c y ta ty ?  „ P ra s a  z a c h o d n io -  
n ie m ie c k a  z w ra c a  u w a g ę  n a  w z m o ­
ż o n e  z b r o je n ia  r a d z ie c k ie  w  E u ro ­
p ie "  — d o n o s iła  19 l ip c a  a g e n c ja  
S in h u a . „ G a z e ty  z a c h o d n io n ie m ie -  
c k ie  p o d k re ś la ją ,  że w  t y m  s a m y m  
czas ie , k ie d y  r o b i  s ię  s zu m  w o k ó ł 
o d p rę ż e n ia  e u ro p e js k ie g o , Z w ią z e k  
R a d z ie c k i u m a c n ia  sw e  w o js k a  w  
E u ro p ie . W  te j  s y tu a c j i  — zazn a ­
c z a ją  n ie k tó r e  p is m a  — E u ro p a  za ­
c h o d n ia  p o w in n a  w z m o c n ić  w ła s n ą  
o b r o n ę "  —  p is a ła  k i l k a  d n i  pó ź ­
n ie j  ta  sam a a g e n c ja . S in h u a  c y ­
tu je  te  „ n ie k t ó r e "  p is m a : D ie  W e it ,  
D ie  Z e i t  i  B o n n e r  R u n d s c h a u .

M Ó W IĄ C  W P R O S T: w  o b li­
czu postępu jącego odprężen ia  i 
w y s iłk ó w  k ra jó w  so c ja lis tycz­
nych, b y  ty m  procesom  to w a ­
rzyszy ło  s topn iow e  ro zb ro jen ie  
—  E uropa  zachodn ia  p ow inn a  
w zm acn iać  sw ó j p o te n c ja ł m i­
lita rn y .  P ek in  w skazu je  także, 
na czym  p o w in n a  op ie rać się ta 
„o b ro n a “ : na N A T O . Z dan iem  
P e k in u  b ow iem  je s t to  o rg a n i­
zacja, k tó ra  m a na ce lu  w y łą c z ­
n ie  obronę E u rop y  zachodn ie j. 
B y  n ie  być  g o ło s ło w n ym  —  je ­
den fa k t :  n aw e t prasa k a p ita ­
lis tyczn a  n ie  re la c jo n o w a ła  m a ­
n e w ró w  N A T O  „R e fo rg e r 4“ , 
k tó re  o d b y ły  s ię  na począ tku  
ro ku , ja k  cz y n iła  to  prasa c h iń ­
ska.

O rg a n  K C  K P  C h in , „ Z e n m in ż i-
p a o ”  na  p r z y k ia d  s y s te m a ty c z n ie  za ­
m ie s z c z a ł in fo r m a c je  o p rz e b ie ­
g u  m a n e w ró w , p o d k re ś la ją c  w ie ­
lo k r o t n ie ,  że „ m a ją  on e  w y z w a la ­
ją c y  c h a r a k te r "  w  z w ią z k u  „ z  za ­
g ro ż e n ie m  ze W s c h o d u " .  R e la c jo n u ­
ją c  zaś m a n e w r  p u łk u  c z o łg ó w  
N U F  o ra z  je d n o s te k  U S A  d z ie n n ik  
s tw ie rd z a ł je d n o c z e ś n ie , że „ c e le m  
te g o  m a n e w ru  je s t  o d p a rc ie  a g re so ­
r ó w  ze W s c h ó d  "

W  TE J S Y T U A C J I n ie  d z iw i 
ju ż  fa k t, że P ek in  n ie  z w le k a ł 
a n i c h w il i  z „w a ru n k o w y m  po­
p a rc iem “  d la  n ow e j K a r ty  
A tla n ty c k ie j,  zaproponow ane j 
przez S tany Z jednoczone. To 
w a ru n k o w e  poparc ie  ma swoje  
uzasadnienie. „R zecz w  ty m  — 
o św ia dczy ł w  czerw cu  b r. Czou 
E n - la i —  ja k ie  cele p rz y ś w ie ­
ca ły  te j k o n c e p c ji“ . M ó w ią c  
p ros to : je ś li n ow a  koncepcja  
N A T O  będzie m ia ła  na ce lu  u - 
trz y m a n ie  z im now o jennego, a- 
g resywnego ch a ra k te ru  tego 
p a k tu , P ek in  u d z ie li je j p e łne ­
go b łogosław ieństw a .

P E K IN  g o tó w  je s t  a k c e p to w a ć  
k a żd e  ro z w ią z a n ie , s p rz y m ie rz y ć  
s ię  z n a jb a rd z ie j r e a k c y jn y m i s i­
ła m i,  b y le  t y lk o  p o w s trz y m a ć  i  u -  
d a re m n ić  p ro c e s  o d p rę ż e n ia  w  E u ­
ro p ie . D la te g o  w ła ś n ie  w y p o w ie d z i 
m in is t r a  o b r o n y  N R F , L e b e ra , s ta ­
ł y  s ię  że la z n ą  p o z y c ją  „ Ź e n m in ż i-  
p a o ‘ . P u b l ik u ją c  19 c z e rw c a  b r .  
f r a g m e n ty  w y s tą p ie n ia  L e b e ra  na 
p o s ie d z e n iu  f r a k c j i  p a r la m e n ta r n e j 
S P D , o rg a n  K C  K P  C h in  u w y p u k la  
je g o  te zę , że „ n ie  m a  w id o k ó w ,  
a b y  e u ro p e js k a  k o n fe re n c ja  b e z p ie ­
c z e ń s tw a  m o g ła  p rz y n ie ś ć  ja k ie ś  r e ­
z u l t a t y " .

Z g o d n ie  z p o w y ż s z y m i z a ło ż e n ia ­
m i k o m e n to w a n y  b y ł  ró w n ie ż  p rz e ­
b ie g  i  r e z u lt a ty  p ie rw s z e j fa z y  k o n ­
fe r e n c j i  e u r o p e js k ie j.  P r ó b k ę  c h iń ­
s k ie g o  o b ie k ty w iz m u  d a ła  a g e n c ja  
S in h u a  p is z ą c , że „ m in is t r o m  n ie  
u d a ło  s ię  o s ią g n ą ć  D o ro z u m ie n ia  w

l i t y k i  za g ran iczne j s ta ł podobny 
c z ło w ie k “ . Bez kom enta rzy.

(L. Z.)

K O N C E R T  m u z y k i le k ­
k ie j dla... zw ie rzą t. Zespól 
a m e ryka ń sk i pod batu tą  
G eorge’a Cavendera w y s tą ­
p i ł  w  W in d s o r S a fa ri P a rk  
w  A n g lii .  N a jw ię ksze  za in ­
teresow anie  w y k a z a ły  —  
ja k  w id a ć  —  słonie...

(C A F -A P )

Węgierski wiceminister
o rokowaniach z 11F

B U D A P E S Z T  P A P . Po p ow - p r a w n e j,  d o ty c h c z a s o w y c h  p rz e d s ta ­
w c ie  do  Budapesztu  po zakoń- w.ic ie ls t (w  h a n d lo w y c h  p o  n a w ią z a - 

, . m u  s to s u n k ó w  d y p lo m a ty c z n y c h
czem u ro ko w a ń  Z N R F  w ic e m i- o ra z  te c h n ic z n o -o rg a n iz a c y jn e j p r o -  
n is te r  sp ra w  zagran icznych  C e d u ry  U tw o rz e n ia  a m b a sa d . U z g o d - 
W R L  Janos N agy ośw iadczy ł awustran-
, ___ _____ , , . n y c h  k o n ta k tó w ,  w  k tó r y c h  is tn ie ją
k o r e s p o n d e n t o w i  M T I ,  i z  W  w y -  m o ż liw o ś c i z a w a rc ia  m ię d z y p a ń -  I n ie m . 
n i k u  r o k o w a ń  o s ią g n ię te  z o s t a ło  s tw o w y c h  p o ro z u m ie ń , m ię d z y  in -  
w s tę p n e  p o r o z u m ie n ie  w  s o r a -  w  tr a n s P ° r c ie  o ra z  w  d z ie ‘  E k ip a  p łe tw o n u r k ó w  n ie  z n ie e h ę -
w i e  t r v h n  lu s ta n m i / io n ia  n  d zm ,.e w s p ó łp ra c y  n a u k o w o - te c h n i- 1 c i ła  s ię  je d n a k  n ie p o w o d z e n ie m  i
W ie  t r y b u  u s t a n o w ie n ia  s to s u n -  c z n e j ^ k u l t u r a ln e j .  D o k o n a n o  sze- z a m ie rz a  p rz e p ro w a d z ić  p o d o b n e

We wraku „Andrea D orii”

nie znaleziono skarbów

Płetwonurkowie 
nie rezygnują

N O W Y  J O R K  P A P . 3 p łe tw o n u r ­
k ó w  a m e ry k a ń s k ic h , k tó rz y  poszu ­
k iw a l i  z n a c z n y c h  i lo ś c i p ie n ię d z y , 
k o s z to w n o ś c i i  d z ie ł s z tu k i w e  w r a ­
k u  w ło s k ie g o  l in io w c a  p a s a ż e rs k ie ­
go  „ A n d r e a  D o r ia ” , p o w ró c i ło  w 
p ią te k  d o  p o r tu  F a irh a v e n . J e d y n ą  
z d o b y c z ą  w  czas ie  p rz e s z u k iw a n ia  
w n ę trz a  s ta tk u  b y ło  k i lk a  p rz e d ­
m io tó w  ze s re b ra  o ra z  b u te le c z e k  
z p e r fu m a m i. Jed e n  z p łe tw o n u r ­
k ó w . o ś w ia d c z y ł, że n a jw ię k s z ą  
t ru d n o ś ć  p rz e d s ta w ia ło  n ie  d o s ta n ie  
s ię  d o  w ra k u ,  a le  s p ro w a d z e n ie  w 
je g o  p o b liż e  s p rz ę tu  — ze w z g lę d u  
n a  z łe  w a r u n k i  a tm o s fe ry c z n e  i  
s i ln e  p rą d y . In n y  p łe tw o n u r e k  
o ś w ia d c z y ł,  że w n ę trz e  w ra k u  je s t  
n a d z w y c z a j n ie b e z p ie c z n e  d la  
e w e n tu a ln y c h  ś m ia łk ó w ,  b o w ie m  
w ie le  w e w n ę trz n y c h  p o k ła d ó w  i  
ś c ia n e k  d z ia ło w y c h  g ro z i z a w a l e -

k ó w  dyp lo m a tycznych  
zanych  z ty m  k w e s tii.

zw ią - r o k ie j  w y m ia n y  p o g lą d ó w  n a  te ­
m a t s to s u n k ó w  g o s p o d a rc z y c h  i a k ­
tu a ln e j  s y tu a c j i  m ię d z y n a ro d o w e j.  

U Z G O D N IO N O  te k s t  d o k u m e n tó w , „  " ' S ” 1“ “ *0'  ■ « ś w ia d c z y ,
d o ty c z ą c y c h  m . in .  z m ia n y  s y tu a c j i  por' ZUmtcSfe co ' ao“ teJo°
_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _  c z y  N R F  z g o d n ie  z p o ro z u m ie n ie m

c z te re c h  m o c a rs tw  m o że  za p e w n ić  
r e p re z e n ta c ję  k o n s u la rn ą  n a  W ę g ­
rz e c h  o so b o m  s ta le  m ie s z k a ją c y m  
n a  te re n ie  B e r l in a  za c h o d n ie g o . W i­
c e m in is te r  p o d k r e ś li ł ,  że rz ą d  w ę ­
g ie rs k i ju ż  w c z e ś n ie j p o d ją ł k r o k i  
w  c e lu  za b e z p ie c z e n ia  o c h ro n y  k o n ­
s u la rn e j in te re s ó w  o b y w a te l i  w ę ­
g ie rs k ic h  w  B e r l in ie  z a c h o d n im .

W  p ie rw s z y m  e ta p ie  ro k o w a ń  n ie  
z o s ta ło  o s ią g n ię te  p o ro z u m ie n ie  co 
d o  te g o , czy  N R F  m o że  u c z e s tn i­
c z y ć  w  u d z ie le n iu  p o m o c y  p r a w ­
n e j,  d o ty c z ą c e j s ta ły c h  m ie s z k a ń ­
c ó w  i  u rz ę d ó w  B e r l in a  za c h o d n ie g o . 
P rz e w o d n ic z ą c y  d e le g a c ji —  o ś w ia d  
c z y i n a  z a k o ń c z e n ie  w ic e m in is te r  
N a g y  —  u z g o d n il i ,  że z ło ż ą  s p ra ­
w o z d a n ia  s w y m  rz ą d o m  i  w  n a j ­
b liż s z e j p rz y s z ło ś c i b ę d ą  k o n ty n u ­
o w a ć  ro z m o w y .

j s L i S S S S i U

seBcsuaSne1"
K f J ń jy t o R lU M  s z k o ln e  w  szw ed z­

k im  m ie ś c ie  L u n d  w y s to s o w a ło  do 
r a d y  m ie js k ie j  i  d e p a r ta m e n tu  
s z k o ln ic tw a  m e m o r ia ł,  uza sad n ia .jae  
k o h ie c ż r ib s ć  u ru c h o m ie n ia  w  L u n d  
m ie d z y s ż k ó ln e e o  l ic e u m , w  k tó r y m  
m ło d z ie ż  s z k ó ł p o d s ta w o w y c h  i 
ś re d n ic h  m o g ła b y  p o b ie ra ć  n a u k i  z 
z a k re ś u  se ksu . J a k  p o d a je  u k a z u ­
ją c y  s ię  w  M a lm o e  d z ie n n ik  „ A r -  
b e te t ”  k u r a to r iu m  z a p e w n ia  w  m e ­
m o r ia le .  iż  f r e k w e n c ja  w  ta k im  
..s e k s u a ln y m ’* l ic e u m  b y ła b y  b a rd z o  
w y s o k a . W  ra c h u b ę  w c h o d z i o k o ło  
2 500 u c z e n n ic  i  u c z n ió w  s z k ó ł p o d ­
s ta w o w y c h  i  2 300 — s z k ó ł ś re d n ic h .
K u r a to r iu m  m o ty w u je  s w ó j w n io ­
s e k  ty m . że ..ż y c ie  s e k s u a ln e  m ło ­
d z ie ż y  s z w e d z k ie j ro z p o c z y n a  s ie  
c o ra z  w c z e ś n ie j,  n a le ż y  w ie c  n a le ­
ż y c ie  ją  d o  te g o  p r z y g o to w y w a ć ” .
Z d a n ie m  k u r a to r iu m .  D ozio m  u -  
ś w ia d a m ia n ia  d z ie c i i  m ło d z ie ż y  
p ro w a d z o n e g o  w  s z k o ła c h  je s t  n ie ­
d o s ta te c z n y  i  n a le ż y  z a k re s  te g o  
u ś w ia d a m ia n ia  ro z s z e rz y ć  p o w ie ­
r z a ją c  to  z a d a n ie  fa c h o w y m  s e k s u ­
o lo g o m . (P A P )

Motocyklem
z Krakowa do Delhi

D E L H I  P A P . S tu d e n t z o o te c h n ik i 
k r a k o w s k ie j  A k a d e m ii R o ln ic z e j 
M a r e k  M ic h e r  p rz e je c h a ł z K r a k o ­
w a  do  D e lh i na  m o to c y k lu  s e r y j ­
n y m  W SK-125. T ra s a  p ro w a d z i ła  
p rz e z  C z e c h o s ło w a c ję . W ę g ry . R u ­
m u n ię , B u łg a r ię .  T u r c ję .  I r a n ,
A fg a n is ta n  i  P a k is ta n . W  czasie 
m ie s ię c z n e j p o d ró ż y  (z czego 15 d n i
s ta n o w iła  ja z d a )  m o to c y k l s n ra w o -  ż a d n e j m e r y to r y c z n e j  s p r a w ie " . ’ D a -1  n ie  m o g ą  d o s ta ć  ' s ie  d o " ~ u w i^ io -  
Ł r ^ k ° m iC ie - Z a  k i l k a  dr i | le j i  ” s e s ja  w y s łu c h a ła  g łó w n ie  n y c h  ze 5 u ^ n a  S «  
D o w r i t n f 1Cr t f  Z y ^ Sza. w  p ° ^ t 6 ż o g ó ln y c h  p r z e m ó w ie ń , w  k tó r y c h  o g ie ń . T rz e c h  in n y c h  g ó r n 'k ó w  zdo - 

?r J i  k r a j u ’ ra z e m  I m in is t r o w ie  w y r a ż a l i  o d m ie n n e  n o - la ło  w o s ta tn ie j  c h w i l i  u c ie c  z za-
a iu z s z ą  tra s ą . g lą d y  w  z g ła s z a n iu  p r o p o z y c ji .  N ie -  I g ro ż o n e g o  m ie js c a .

Choroba sędziwego
króla Szwecji

L O N D Y N  P A P . J a k  p o d a ła  A g e n ­
c ja  R e u te ra , 9 0 - le tn i k r ó l  S zw e c j: 
G u s ta w  V I  A d o l f  z a c h o ro w a ł i  w 
s o b o tę  z o s ta ł p rz e w ie z io n y  d o  szp i­
ta la  w  H e ls in g b o rg u .

R A K I
na wagą złota

S IE R P IE Ń  je s t  w  k r a ja c h  s k a n d y ­
n a w s k ic h  t r a d y c y jn y m  m ie s ią ce m  
d e le k to w a n ia  s ię r a k a m i.  K ażda 
re n o m o w a n a  r e s ta u r a c ja  w  m ie s ią ­
cu  ty m  u m ie szcza  r a k i  na  czo ło ­
w y m  m ie js c u  w  s p is ie  p o t r a w .  A le  
c z y n ie n ie  zad ość  t r a d y c i i  je s t  b a r ­
d zo  k o s z to w n e . P o z w o lić  s o b ie  na  
s k o n s u m o w a n ie  s o ł id n e i p o r c j i  r a ­
k ó w  m o g ą  je d y n ie  lu d z ie  zam o żn i. 
J a k  p o d a je  d z ie n n ik  . .H e ls in g in  S a - 
n o m a t1’ cen a  r a k ó w  w  s k le p a c h  
s p o ż y w c z y c h  w a h a  s ię  na  p o c z ą tk u  
s ie r p n ia  od  2,5 do  3 m a re k , to  je s t 
o d  80 c e n tó w  do  je d n e g o  d o la ra  za 
s z tu k ę . N a to m ia s t r a k i  w  w y k w in t ­
n y c h  re s ta u r a c ja c h  k o s z tu ją  2,5 do 
3 d o la r ó w  za s z tu k ę .

F in la n d ia  je s t  k r a je m  60 000 je ­
z io r .  a le  w  o g ro m n e j w ię k s z o ś c i ie -  
zio-r r a k i  w y g in ę ły  w s k u te k  szerze­
n ia  s ię  tz w . ..d ż u m y  r a k o w e j” . W e­
d łu g  b a d a ń  in s t y t u tu  h ig ie n y ,  ty lk o  
w  21 je z io ra c h  r a k i  sa z d ro w e . W  
s ie r p n iu  F in la n d ia  s p ro w a d z a  z za­
g r a n ic y  p o w a ż n e  i lo ś c i  t y c h  s k o ru ­
p ia k ó w .  Im p o r to w a n e  sa o n e  m . in . 
z R u m u n i i,  a  n a w e t  z U S A . (P A P )

Dwaj górnicy
tawięziesti 
w kapaini

T ra g ic z n y
k a f in lu l

M E K S Y K  P A P . N a  szos ie  łą c z ą ­
c e j m e k s y k a ń s k ie  m ia s ta  M o n te r r e y  
1 M o n c Io v a  w  p o b liż u  g r a n ic y  a m e ­
r y k a ń s k ie j  w y d a rz y ł  s ię  t ra g ic z n y  
w  s k u tk a c h  w y p a d e k  d r o g o w y : 
a u to k a r ,  w ó z  o s o b o w y  i  c ię ż a ró w k a  
z d e r z y ły  s ię  ze sob ą . P o z d e rz e n iu  
z a p a li ła  s ię  b e n z y n a  i  w s z y s tk ie  p o - 
ja z d v  s p ło n ę ły .  Co n a jm n ie j  18 osób 
z g in ę ło  w  p ło m ie n ia c h , a 40 in n y c h  
zo s ta ło  c ię ż k o  r a n n y c h .

b a d a n ia  w ra k u  b r y ty js k ie g o  s ta tk u  
p a s a ż e rs k ie g o  . .L u s ita n ia " ,  k tó r y  
z o s ta ł s to rp e d o w a n y  w  1915 r o k u  
p rz e z  n ie m ie c k ą  łó d ź  p o d w o d n ą .

W  k a ta s t r o f ie  „ L u s i t a n i i "  z g in ę ło  
1 198 osó b . J e d n y m  z  c e ló w  zba da -, 
n ia  w r a k u  „ L u s i t a n i i ”  m a b y ć  

o b a le n ie  ó w c z e s n y c h  tw ie rd z e ń  
s t r o n y  n ie m ie c k ie j, ,  iż  s ta te k  te n  
p rz e w o z i!  m a te r ia ły  w o js k o w e , co 
b y ło  p re te k s te m  do  je g o  z a to p ie n ia .

lo s t  samobójców
W A S Z Y N G T O N  P A P . 492 ud e rze n ia .* 

m i  w  d z w o n y  k o ś c ie ln e  o d n o to w a ­
n o  w  p ią te k  w  S a n  F ra n c is c o  492 
s a m o b ó jc z y  s k o k  ze s ły n n e g o  M o ­
s tu  Z ło ty c h  W r ó t  (G o ld e n  G a te  
B r ig d e ) .  T y m  ra z e m  ta rg n ą ł s ię  na  
ż y c ie  2 7 - le tn i s y n  w ic e g u b e rn a to ra  
s ta n u  M a r y la n d  B la i r  L e e . P o n ió s ł 
o n  ś m ie rć  na  m ie js c u .

P ię k n y  m o s t w is z ą c y , z b u d o w a n y  
w  1935 r o k u ,  k t ó r y  łą c z y  S a n  F ra n ­
c isco  z p ó łn o c n y m  b rz e g ie m  z a to ­
k i ,  c ie szy  s ię  s z c z e g ó ln y m  u p o d o ­
b a n ie m  s a m o b ó jc ó w . S k o k  z w y ­
so k o ś c i o k o ło  100 m e tr ó w  w  lo d o ­
w a te  w o d y  z a to k i  je s t  zaw sze  
ś m ie r te ln y .  M im o  s p e c ja ln y c h  p a -  
t r c l i  p o l ic y jn y c h ,  m e s t je s t  ra z  po  
ra z  w id o w n ią  tr a g e d ii.

T o w a rz y s tw o  z a p o b ie g a n ia  s a m o ­
b ó js tw o m  p r o p o n u je  d o b u d o w a n ie  
do  m o s tu  s ia te k  o c h ro n n y c h . K o ­
s z to w a ło b y  to  o k . 800 ty s . d o la ­
ró w . P o m y s ł n a p o ty k a  je d n a k  n a  
s p rz e c iw  z w o le n n ik ó w  p ię k n e g o  
k s z ta łtu  m o s tu , k t ó r y  z a lic z a n y  je s t  
do  n a jb a rd z ie j u d a n y c h  n a  ś w ie c ie  
k o n s t r u k c j i .

N O W Y  J O R K  P A P . W  k o p a ln i 
m ie d z i w  m ie js c o w o ś c i C asa G ra n - 

a m e ry k a ń s k im  s ta n ie  A r iz o ­
na  w y d a rz y ła  s ię  w  p ią te k  w ie c z o ­
re m  tra g ic z n a  k a ta s t r o fa .  K ie d y  
e k ip a  g ó r n ik ó w  d r ą ż y ła  n o w y  tu ­
n e l w y d o b y w c z y ,  część s tr o p ó w  za­
w a l i ła  s ię , a n a s tę p n ie  w y b u c h ł 
o g ie ń . D w ó c h  g ó r n ik ó w  zo s ta ło  u -  
w ię z io n y c h  po d  z ie m ią . E k ip y  ra ­
to w n ic z e , k tó r e  w y s ła n o  na  pom oc,

Western w Breście
P A R Y Ż  P A P . S e tk i u z b ro jo - c ja n to m . N a  m iejsce został sp ro  

nycfh p o lic ja n tó w  w e  fra n c u s - w a dzony sp ec ja ln y  o dd z ia ł pó­
k im  m ieście  B re s t rozpoczę ły l ic y jn y  do w a lk i z te rro rys ta m i, 
re g u la rn e  oblężenie w i l l i ,  w  k tó  P e r tra k ta c je  n ie  d a ły  re z u lta - 
re j zaba rykadow a ło  się dw óch  tów .
uzb ro jo n ych  b an dy tó w  po n a - W  nocy z p ią tk u  na  sobotę 
padzie na b an k  i  w z ię c iu  za - p o lic ja  s k ło n iła  żony b an dy tó w  
k ła d n ic z k i. do p od jęc ia  n ow ych  p e r tra k ta ­

c ji.  Jedna z n ich  ze łz a m i b ła -
H is to r ia  zaczęła się w  p ią te k  ga ła  męża, b y  zrezygnow a ł z 

rano. D w óch b a n d y tó w  —  F ra ń -  szaleńczej zb ro dn i, lecz je j p ro ś- 
cois F i ly  i  P au l C ia m ita ro  —  b y  n ie  zosta ły wysłuchane. K o -  
nap ad ło  na b an k  ra b u ją c  600 b ie ta , k tó rą  b an dyc i trz y m a ją  
tys. f ra n k ó w  i  z a b ija ją c  p o li -  w  sw ych  rękach, M a rg ue rite  
c jan ta . k tó ry  u s iło w a ł p rz e c iw - Lem oigne, c ie rp i na serce, 
dz ia łać ich  ucieczce. B a n d yc i B an d yc i m im o  oblężenia  czu - 
zosta li w yś ledzen i w  je d n y m  z ją  się ta k  pew n ie , iż  w  sobotę 
d om ów  w  p ob liżu  banku . G dy  ra n o  w ys to sow a li u lt im a tu m , 
p o lic ja  w e zw a ła  ic h  do pod da - grożąc zam ordow an iem  za k ład - 
n ia  się, p rzekonano się, że n ic z k i:  chcą by pozw o lono  im  
w z ię li o n i za k ładn iczkę , 7 1 - le t- opuścić B rest, co m ia łb y  oso- 
n ią  kobie tę. Przez c a ły  p ią te k  b iśc ie  za gw aran tow ać m in is te r 
b an dyc i o s trz e liw a li się p o li -  sp ra w  w e w n ę trzn ych .



K U R I E R  <> CO PISZĄ IN N I ♦  CO r iS Z Ą  IN N I *  CO PISZĄ IN N I ♦  CO PISZĄ IN N I <$■ CO PISZĄ IN N I Q STRONA 4

KIELCE

IN F O R M U JĄ C  o sp ra ­
w ach  a bso rb u jących  o r­
gana śc igan ia  i  w y m ia ru  

s p ra w ie d liw o śc i, p iszem y czę­
sto o p rzestępstw ach z a rt. 210 

■ kodeksu  karnego. D z ia ła n ie  po 
lega w  ty m  p rzyp a d ku  na 
p rzyw łaszczen iu  m ie n ia  p o łą ­
czonym  z groźbą użyc ia  g w a ł­
tu  lu b  dop row adzen iu  cz ło w ie ­
k a  do s tanu  n iep rzy to m n ośc i 
lu b  bezbronności. K odeks o k re  
,’ś l i ł  w ię c  w  sposób w ycze rp u ­
ją c y  to, co w  potocznym  ję zy ­
k u  n azyw a m y rozbojem .

D łu g o trw a ła  w a lk a  z p lagą  
ro z b o jó w  d op ro w a dz iła  do te­
go, że p ro b le m  zaw odow ych  
rzez im ieszków  obecnie  p ra w ie  
n ie  is tn ie je . I  choć zdarza- 

i ją  .się jeszcze w y p a d k i p o b i­
c ia  i  og rab ien ia , to  n as ilen ie  

, ic h  je s t o w ie le  m n ie jsze, a 
.na jw a żn ie jsze  —  n ie  m a ju ż

m o w y  o zo rgan izow anych  g ru ­
pach tego ty p u  przestępców . 
I  może w ła ś n ie  d la tego  pozw a­
la m  sobie dziś na tro chę  in n e  
n iż  z w y k le  p o tra k to w a n ie  p ro ­
b lem u.

P rz y p o m in a ją  m i się rozm o­
w y  z kom endan tem  K M  M O , 
do k tó rego  często zg łasza ją  się 
w ys tra sze n i panow ie  z prośbą 
o w y s ta w ie n ie  zaśw iadczenia  
z  p ieczą tką  m i l ic j i .  Treść ta ­
k ie go  ka rte lu s z k a  p a p ie ru  m a

Często b y w a  jednał?: inacze j. 
„P oszkodow any”  z a k lin a  się 
na w szys tk ie  św ię tośc i, że zo­
s ta ł p o b ity  i  o b rab ow an y  z 
kosztow ności o raz  p ien iędzy. 
N ies te ty , podobne zak łam an ie  
spotkać -m ożna ró w n ie ż  często 
w ś ród  lu d z i m łodych .

D w a j n ie le tn i u c ieka ją  z do ­
m u . Z a b ie ra ją  rodz icom  p ie ­
n iądze, d ro g i zegarek i  z ło tą

branso le tę . Jadą z Sandom ie-

I
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zapew n ić , że jegom ość zosta ł 
p o b ity  i  o b rab ow an y p rzez 
o pryszków . Tego ty p u  k lie n c i 
p o tra f ią  być od czasu do czasu 
szczerzy. W te d y  o tw a rc ie  m ó­
w ią , że p ob ic ie  i  ra b un ek, to  
oczyw iśc ie  b u jd a , a zaśw iad­
czenie po trzebne  je s t ja k o  a r­
g um en t w  ro zm o w ie  z doc iek­
liw ą  żoną, k tó ra  z b y t s k ru p u ­
la tn ie  ro z licza  męża z p rz y ­
n ies ionych  do dom u p ien iędzy .

rza  do S ta rachow ic. W łóczą 
się k i lk a  dn i po m ieście. Za ­
trz y m u je  ich  m ilic ja .  P rzy je ż ­
dża ją  za w ia do m ie n i przez k o ­
m endę rodzice. C h łopcy  dosta­
ją  p rzyk ła d n e  la n ie , zapew n ia ­
ją , że ucieczka ju ż  n ig d y  w ię ­
cej się n ie  p ow tó rzy , a le  p rze ­
cież, co n a jw ażn ie jsze  te raz  
d la  rodz iców , n ie  p o tra f ią  w y ­
tłu m a czyć  b ra ku  zegarka i  z ło ­
te j b ranso le ty . D op ie ro  po  ja ­

k im ś  czasie d ecyd u ją  się na 
zgodne ośw iadczen ie :

—  W  p o b liż u  d w orca  w  Sta­
ra ch ow icach  zosta li p rzez n ie ­
znanych  sp ra w ców  p o b ic i i  
o b rab ow an i.

•M ilic ja  p oszu ku je  w ię c  ło ­
buzów . Z n a jd u je  dwóch rze ­
z im ieszków , k tó rz y  tru d n ią  się 
rozbo jem . „K ry ty c z n e g o ”  d n ia  
w id z ia n o  ic h  w  p o b liż u  d w o r­
ca. O ba j w ę d ru ją  w ię c  do 
aresztu . A le  ś ledztw o trw a  w  
dalszym  ciągu. M i l ic ja  zb iera  
now e  in fo rm a c je . K to ś  ta m  
sprzeda ł kom uś za śm iesznie 
n iską  cenę zegarek i  b ranso­
le tę . F u kc jo na riu sze  id ą  da le j 
ty m  tropem . Do aresztu w ę ­
d ru je  k o le jn y  p odejrzany. D z i­
w i się, gdy p rze ds ta w ia ją , m u 
dw óch  ch łopców . Przecież k i l ­
ka  d n i tem u  sp rzeda li rr.u 
cenne p rze d m io ty  sam i. bez 
nagabyw an ia . T łu m a c z y li, że 
zn a le ź li zegarek i  b ranso le tę  
na u lic y .

K o n ie c  sp raw y?  W yd a je  m i 
się, że n ie . C h łopcy  p o w in n i 
dostać jeszcze raz porządne 
la n ie  od ta tu s ió w , a  doda tko ­
wo, od ty c h  o pryszków  z 
dw orca, k tó rz y  s iedz ie li. T ym  
razem  n ie w in n ie .

M A R E K  D A R M A S

w y t n a e ia
G D YN IA—SOPOT- 
GDANSK

ja k ie jś  c h o ro b ie . B łę d n e  k o ło .  W ię c  
n a  ty c h  co  w y d łu ż ą  s o b ie  u r lo p ,  
w y łu d z ą  gd z ie ś  c h o ro b o w ą  k a r tę ,  
w s z y s c y  p a trz ą  w i lk ie m .  Z d a rz a  się, 
że c z ło w ie k  m a  z łe  s a m o p o c z u c ie , 
coś n a g łe g o  w  d o m u . L u d z k a  rzecz . 
N ie c h  p r z y jd z ie  do  lu d z i,  p o w ie , p o ­
p ro s i,  j a k  b ę d z ie  m o ż n a  z a d e k u ją  
fa c e ta , p o k r y ją  s w o ją  ro b o tą  je g o  
ro b o tę . K a ż d y  ju t r o  sa m  m oże  bę ­
d z ie  p o trz e b o w a ł w s p a rc ia  in n y c h .  
£ y c ie  s k ła d a  s ię  ze w z a je m n y c h  zo 
b o w ią z a ń . A le  p ó jś ć  t a k  bez n ic z e ­
g o  p o  le k a rs tw o , j a k  b ry g a d a  w ie , 
że to  t y lk o  n ę d z n y  k a c  i  je d n o  p iw  
k o  p o s ta w i c z ło w ie k a  n a  n o g i.. . ź le ...

eej, uchodzi p łazem , ba n aw e t 
w e rb o w n ic y  m a ją  zapew n ioną  
p ro w iz ję  od skaperowanego 
„ łe b k a ” . S toczn ia  b ro n i się ja k  
może, osta tn io  K S R  p od ję ła  u - 
chw ałę , że każdy spawacz po 
p rze pra co w a n iu  w  zak ładz ie  
czterech la t  o trz y m u je  m iesz­
kan ie . A le  są i  ta k ie  przedsię ­
b io rs tw a  cwańsze, k tó re  i  grosz 
d a ją  w yższy a w  rękę k lu c z  do 
miesefcania.

f e k t y  ty c h  n a c is k ó w .. T y lk o  co tu  
m a ją  do  r o b o ty  z a o p a trz e n io w c y , 
d y s t r y b u to r z y ,  p la n iś c i,  je ś l i  w y ­
rę cza ć  ic h  m u s i m ło d z ie ż o w a  o rg a ­
n iz a c ja .  k tó ra  o i le  jeszcze  p a m ię ­
ta m  m a  c a łk ie m  in n e  żą d a n ia . N ie ­
w ie le  b r a k u je  a szcze p y  h a rc e rs k ie  
„ n ie w id z ia ln e j  r ę k i ”  p o d rz u c a ć  b ę d ą  
n o c ą  b ra k u ją c e  s to c z n i u rz ą d z e n ia  i  
c zęśc i w y p o s a ż e n ia .

M O D E R N IZ U JE  S IĘ  stocznię 
kosztem  m ilia rd ó w  a lo tych , na 
ile  m o d e rn izu je  się za k ład y , 
k tó re  gdzieś w  g łęb i k ra ju  u -

Biedne dzieci miliarderów
. . .  n i k t  iu ż  n ie  p a m ię ta , k to  p o d -  W  S T O C Z N I c h w a lą  s ię , że d o s ta li  czestniczą W a ln ie  W  b ud ow a-

ZN O W U  jeden  u c ie k ł. suna! m y ś ! a b y  o  n ie  u s p r a w ie d li -  p r a w ic  p ię ć  m il ia r d ó w  na  m o d e rn s - n j u  c o r ,a z  w ię kszych  s ta tkó w ?
—  w io n e j  d n ió w c e  p isa ć  l i s t y  d o  żo n  z a c ję  i  ro z b u d o w ę

__  B ie rz  m ik rob u s , K o -  s to c z n io w c ó w . P ra w d o p o d o b n ie  sa - n ie  m a  w  te j' « h w a lb iie  o  -
k o b ie tv  k tó r e  p rz y c h o d z ą  d o  m a c h , k tó re  b y  lu d z i n a  s ta le  z 

B e c k ie g o  1 g n a j  z a  S zym ich ow - ¿ah ła tJu  J f ’ s k a rg a m i na  m ę ż ó w , n i ly  z za k ła d e m .
« k im . s to c z n ia  i  k o b ie ty  ś w ia d c z ą  s o b ie  _

w z a je m n e  u s łu g i.  C h ło p  n a ro z ra b ia  — M ło d z i m e  m a ją  a m b ic j i  
— • ••• w  d o m u , o d b i ją  m u  to  w  z a k ła d z ie , w  k ie r o w n ic tw ie  w y d z ia łu .
—  M a  cz te ry  dani chore. Z  n a ro z ra b ia  w  z a k ła d z ie , o d b i ją  m u  _  M ło < łz i n ie  m a ją  p e rs p e k ty w  —  

m iasta . Nasz le k a rz  s tw ie rd z ił to  w  d o m u . N ie  b a rd z o  w ie m  c zy  

ty lk o , że je s t on na cyku .
p r o d u k c ji .

Tego w  stoczn i n ik t  n ie  w ie . 
P a tro n a t też tego nie rozw iąże, 
n ic  n ie  z a ła tw i.

U p a ły , m a łe  m a rk ie ra n c tw o  i  
w ie lk ie  uc ieczk i lu d z i n ie u ła ­
tw ia ją  g dyń sk ie j stoczni roboty. 
S zym ichow skiego  z łapano na le^

m u.

to  d z ie je  s ię  z g o d n ie  z p ra w e m , a le  p r o s tu ją
n a  p e w n o  z g o d n ie  z p la n e m  p r o -  . * f-rrp  Z a o ła c ił za jeden dzień 8

,  d u k c j i .  W id a ć  s to s u ją  tu  c h w y ty  z P r a w d y  je s t  t ro c h ę  po je d n e j i  serce, z a p ia c ir z a  jeu
T a k  Zirób k o n tro lę  W  d o -  w o ln o a m e ry k a n k i ,  b y le b y  t y l k o  u -  p^, d ru g ie j s tro n ie . M ło d z ie ż  m a  j r  ”  ~ '

t r z y m a ć  lu d z i w  k a rb a c h . szcze p a tro n a t _ ~ '4
tys ięcy z ło tych  ja k b y  b y ł sy-

A  n a jo s tr z e j tn ą  na  
K ie r o w n ik  te g o  w y d z ia łu  — in z . 
B o g u s ła w  K a m e o k i — c z ło w ie k  po ­

c o  m ó w i in ż . K a m c c k i w ie m  ju z ,  g o d n y  ty le  w  ro b o c ie  n ie  zna
że k o m u ś  k r o i  s ię  b ie d a . G łu p io  na  ż a r ta c h  w ie ,  że do  s ty c z

N IE  S Ł Y S Z Ę  ta m te g o  g ło su  p o  
d r u g ie j  s tro n ie  a p a ra tu , a le  po  ty m  
c o  m ó w i in ż . K a m c c k i w ie m  ju z ,

______  ____  . . s l_ ,la  W ie ,
b y ć  ś w ia d k ie m  c z y je jś  b ie d y ,  a n a j-  m a  z e p c h n ą ć  n a  w o d ę  k a d łu b  etat- 
g o rz e j,  g d y  w ia d o m o , że ś c ig a n y  k u  . k i  seszcze  n j e b y }  u  nas bu- 

•n ip  o  d o w a n y  i  to  d la  n ie g o  n a jw a ż n le j-

_____________  n a d  1 0 5 -ty s ię c z n i-  nem  m iajonera. K to  złap ie  mar-
k a d iu b o w n l.  ” l l w S -  k ie r a m t ó w  k o o p e r a c j i ,  d o d a je -

w y m . Z a p rz e c z a ją . T o  sa m o  m ó w ię  j a s z k o w  p o d k r a d a ją c y c h  s p a  
w  k ie r o w n ic tw ie  K -2 . T u  s ię t y l k o  w a o z y ,  f a c e t ó w  o b ie c u ją c y c h  
u ś m ie c h a j, .  p ™ * ™ c j f Wzgea a S  m ło d y m  z ło t e  g ó r y ,  b y lew y  lu d z io m

ich

c z ło w ie k “  j e j  s ię  n ie  w y w in ie ,  
g o d z in ie ,  z a p a ra tu  p r z y  b iu r k u  in ­
ż y n ie ra  p a d iy  s ło w a  — S z y m ic h o w ­
sk ie g o  n ie  m a  w  d o m u .

—  D o b rz e , j u t r o  z  n im  z a ta ń c z y m y  
—  s k w ito w a ł m e ld u n e k  K a m c c k i.

Z A W S Z E  w y d a w a ło  m i s ię , że te  
k o n t r o le  d o m o w e  c h o r y c h  g ło szon e  
są  d la  s tra c h u . W  K o m ite c ie  Z a k ia -  
j ____ __ i  . 'T .id e io io  PltnezTi

sze. N a  p la k a c ie  z o k a z j i  p ó łw ie c z a  
S to c z n i K o m u n y  P a ry s k ie j p i r a m i­
da z c y f r  u s ta w io n a  n a  g ło w ie . U 
d o łu  l ic z b a  820 D W T  n a  gó rze  
105 000 D W T  n a jm n ie js z y  1 n a j-

d o w K y I  “S c 11 to E S T m u T z ro W i ™ o j ,  d y r e k c je ,  s ,  n a w ę .
w  te rm in ie  (...)  _____________________ .
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roauiŁcji. ¿.grtUŁajcj - , . ,  -  • „ ,
s ię , że s p o ro  w t y m  e fe k c ia rs tw a , ściągnąć ze stoczn i, da jąc im  
K o m is ja  p a tro n a c k a  s to c z n i w s p ó ł-  rozczarow an ie?  
d z ia ła  z p o d o b n y m i k o m is ja m i Z M S

z a k ła d a c h  k o o p e ru ją c y c h . J a k  
w  s to c z n i czegoś b r a k ,  o p ó ź n ia ją  
s ię  d o s ta w y , o rg a s iz a c ja  Z M S  n a ­
c is k a  b ra tn ie  o rg a n iz a c je  w  o d le g ­
ł y c h  o d  G d y n i z a k ła d a c h . T a m c i

N a  te  p y ta n ia  n ie  o trzym a łem  
odpow iedzi.

R O G T T S Ł A W  I I O L U B

d o w y m  i  n a  w y d z ia le  K - 2 f^ oc; i r! 1 o sd b  a p o s z ło  w ' ś w ia t  o  "d z ie w ię ć  
K o m u n ,  P a ry s k ie j m ó w ią  m i,  w ic c e |. N ik ł  n ie  t r z y m a  n ik o -......  K o m u n y  P a ry s k ie j m ó w ią

że m a ją  w ię c e j n iż  p rz e d  ro k ie m  
z w o ln ie ń  c h o ro b o w y c h . T e ra z  p o ­
d o b n o  o p ła c i s ię lu d z io m  c h o ro w a ć , 
d o s ta ją  p r a w ie  p e łn ą  d n ió w k ę . I  je ­
szcze to  s ło ń ce . Z a w sze  t r a f i  c z ło ­
w ie k a  w  o s ta tn i d z ie ń  u r lo p u .  N a ­
g m in n ie  z d a rz a  s ię .

s ilę ,  a le  ja k  ju ż  k to ś  je s t,  to  
d o  r o b o ty ,  a n ie  k ie r o w a n ia .  S tąd  
k a ż d e  z w o ln ie n ie  le k a rs k ie  id z ie  
p o d  lu p ę , k a ż d e  p r z y k la p n ię c ie  p a l-  

im« -  ca  m ło tk ie m  o c e n ia n e  je s t  s u ro w o . 
ń n  l i r lo n u  D la te g o  to  S z y m ic h o w s k ie g o  g a n ia l i  
u u  u r  __m lo ćm »  G n n i n in r w ł- l l  l> v le bv

p o r ? * ! ' r e śK S fcc h o ro b o w e g o . W sz y s c y  w ie d z ą , ja k  p o z w a la ć  na  m ig a n ie  s ię  o t
>- w .

IN N Y  R O Z D Z IA Ł  to  ka pe -m ia ł b y ć , c z ło w ie k a  
p ia ń  r o b ó t  g n a  ja k  z a ją c  s k o k a m i 
d z ie ń  za d n ie m , k a le k i,  bo  te  s k o k i r ó w n i c y .  J a k  w i l k i  w łó c z ą  S ię  
c o ra z  k ró ts z e . Z a  ty m  p ó jd ą  k r ó t -  ^ o l o  s to c z n i ,  n a s y ła ją  s w o ic h  l u  

S Ä  “ d y r l t e " ? ® ™ & lŁ b le V  d z i  b y le b y  t y l k o  ś c ią g a l i  d o  i n -  
le p ie j  n ie  m ó w ić . W y d łu ż y  s ię  t y l -  n y c h  p r z e d s ię b io r s t w  s to e ż m o -  
k o  c y k l  r o b ó t  p r z y  s ta tk u .  w y c h  s p a w a c z y .  C i  s ą  b o w ie m

• P fcm  n ie  m a  m o ś c i,  że la zn e  p r a -  w  n a jw y ż s z e j  c e n ie  n a  r o b o -  
w o  b e z w z g lę d n e  i  te  s te r ty  p ły t  s ta -  c z y m  r y n k u .  Z d a r z ą  s ię ,  z e  c h io  

. ło w y e h  s trz e g ą  te g o  p ra w a . D z iw -  , n j e  d r o b i ł  jestZ-CZe t e r m i  
ive ja k  to  lu d z ie  p o d d a li  s ię  te r r o -  '  n n  c m w a l n i e y v m
r o w i  s ta lo w y c h  b la c h . B la c h y , te  z n u  u m o w y  p o  s p a w a ln ic z y m  
h u t  có  d z ie ń  m e ld u ją  s ię  s to c z n i, k u r s ie ,  a  j u z  z g a r n ia ją  g o  

. J ą k n i e  p o tn ie  s ię  ic h ,  n ie  p o s p a w ą  s t o c z j j j  p ła c ą  d z ie s ię ć  t y s ię c y  
w  p o rę , g o to w e  p rz y g n ie ś ć  w s z y s t-  . .  . . , , a , l k p  b v le b v
k ic h  s w o im  c ię ż a re m  i  i lo ś c ią .  T a -  z ło t y c h  z a  je g o  n a u k ę ,  u y  y 

- k im i  p ra w a m i z w ią z a li s ię  lu d z ie  s z e d ł  d o  n i c h  n a  w y z s z ą  g r u p ę .  
,6 « m i. d o b ro w o ln ie .  U c ie c z k a  je d n e -  A  p r z e c ie ż  s z k o le n ie  s o a w a c z ä  
g o  c z ło w ie k a  z w y d z ia łu  n a  d w a  — . . 10 a  n r z v u a i m n i e r  30  t y -
t r z y  d n i w p ro w a d z a  a n a rc h ię . 10 n i e  łU  a  P  7_y ^  1 .
M n ie j  k i l k u  lu d z i,  a  z a ra z  p r z y b y -  s ię c y  z ł o t y c h ,  b o  t o  CO z e p s u je .  
W a ż e la s tw a , p ię tr z y  s ię . z a w a la  a n is,z c z y  n i e  w l ic z a  s ię  W  k o s z -  
m ie js c e  w  h a l i  A b y  ra to w a ć  te n  . , ,  r r .L ia  f n  n i e  ia c v ś
ż e la z n y  p la n . c i  p r z y  ro b o c ie , g d y  W  k u r s u .  1 r o D ią  _tO m e  ja c y ś  
d n ia  z a b ra k p ie . k u p u ją  n a d g o d z in y , t a m  fa c e c i  p r y w a t n i ,  a  f i r m y  
J a k  d łu g o  m o ż n a  c ią g n ą ć  p ó łto ra  p a ń s t w o w e .  W  k a ż d e j  z  n i c h  
d n ia  w  je d e n  d z ie ń ?  O s ie m  g o d z in  r r ,hfV4,n i k  k t ó r v  u k r a d ł

t c r i a l  z a  1 0 0 0  z ło t y c h  p o s z e d łb y  
g o d z in  ś lęcze ć  p rz y  ty c h  b la c h a c h . ^  k r a t k i .  T o ,  ż e  k r a d n ą  s to c z -  

I ? «  Ä V . K ,  . “ A S .  ¡ -  » f .  w  k t ó r y c h  z a k ła d  z m  
po p a ru  ty g o d n ia c h  n ie  w y w in ą  s ię  i n w e s t o w a ł  t r z y d z ie ś c i  r a z y  w i ę

—  Proszę w z ią ć  te n  te r­
m o m e tr i  pó jść na o dd z ia ł 
zobaczyć, k tó ry  z chorych  
m a  pod pachą m ó j d ług o ­
pis.

y  1

—  Droga teśc iow o ! Czy 
n ie  chc ia łabyś wysiąść, zęby  
nacieszyć oćzy. . w sp a n ia łym  
w id o k ie m ?  ■

—  Co znow u  w ym yś liłe ś ,
że m n ie  solisz?

k m h r

—  Z g o d n ie  z  h a rm o n o g ra m e m . T e ­
ra z  n a  b u d o w ie  z n a jd u je  s ię  20 n a ­
sz y c h  ro b o tn ik ó w .  W k ró tc e , j a k  
z g ro m a d z im y  o d p o w ie d n ią  i lo ś ć  m a ­
te r ia łó w  i  n a d e jd z ie  s p rz ę t, l ic z e b ­
n o ść  n a s z e j e k ip y  w z ro ś n ie  d o  100 
o só b . N a  k o n ie c  p a ź d z ie rn ik a  ch ce ­
m y  u k o ń c z y ć  k o n s t r u k c ję  n o śn ą  h a ­
l l ,  a w czesn a  w io s n ą  p rz e k a z a ć  
o b ie k t  in n e j  g r u p ie ,  k tó ra  p r z y ja ­
d z ie  m o n to w a ć  . m a s z y n y  i  u rz ą d z e ­
n ia .  Z g o d n ie  z k o n tr a k te m , p rz e k a ­
za n ie  f a b r y k i  d o  p r o d u k c j i  n a s tą ­
p i  3 t m a ja  p rz y s z łe g o  ro k u .

—  R o b o ty  w y k o n u je c ie  ra z e m  z

POLSKIE MLEKO 
lepsze od włoskiego

f | D  K IL K U  T Y G O D N I p rz e b y w a  P o la k a m i,  j a k  u k ła d a  s ię  w s p ó lp ra -
* " w  K ra ś n y m s la w ie  k i lk u n a s to o s o -  ca? 

b o w a  g ru p a  p ra c o w n ik ó w ,  w ło s k ie j  — p o ls k ie  p r z e d s ię b io r s tw o ,  b u -  
f i r m y  T E C H N I-P E T R O L , k tó ra  « jo w ła n e  w y k o n a ło  ju ż  ro b o ty ,  o d  
w s p ó ln ie  z L u b e ls k im  P rz e d s ię b io r -  k tó r y c h  u z a le ż n io n e  -  b y ły  nasze, 
s tw e m  B u d o w n ic tw a  P rz e m y s ło w e g o  w s z y s tk o  w y k o n a n e  zo s ta ło  n a  czas, 
b u d u je  fa b r y k ę  m le k a  w p ro s z k u ; j a k  w  z e g a rk u . T e ra z  b ę d ą  p ra c o -  
R o b o ta m i b u d o w la r w m i z ^ ra m ie n ia  w a £ ^  sw o ic h  o d c in k a c h , k tó re  n ie  
w ło s k ie g o  k o n tra h e n ta  k ie r u ją  p a -  m a ją  w p ły w u  n a  naszą  p ra c ę . T o  
n o w ie  F R A N K O  P U P I L I  i  R E N A T O  dCb ra  f i r m a ,  zn a  s ię  na  ro b o c ie . 
C E D O L IN . D o  n ic h  z w ró c i ł  s ię  p rz e d  _  a  w z a je m n e  k o n ta k ty  w a s z y c h  
s ta w ic ie !  na sze j r e d a k c j i  z p ro ś b ą  j  n a s z y c h  r o b o tn ik ó w ?  P ra c u ją  p rz e - 
o p o d z ie le n ie  s ię  u w a g a m i n a  te m a t c j eż ra z e m , a n ie  z n a ją  ję z y k a  p a r t -  
in w e s ty c j i.  n e ró w ?

—  Ja k  p rzeb ieg a ją  ro b o ty ?  -  T o  n ie  m a  znaczen ia . W  p ra c y

b u d o w la n i c a łe g o  ś w ia ta  p o t r a f ią  
p o ro z u m ie ć  s ię  bez s łó w .

— J a k  p rz e d s ta w ia ją  s ię  w asze  
w a r u n k i  ż y c io w e  w  K ra s n y m s ta w ic ?

— O w s z y s tk o  z a d b a ł in w e s to r .  
M a m y  b a rd z o  d o b re  k w a te r y  u  ż y ­
c z l iw y c h  n a m  lu d z i.  D o s ło w n ie  n ic  - 
n a m  n ie  b r a k u je .  P rz e z  c a ły  d z ie ń  
p rz e b y w a  na  b u d o w ie  p rz e d s ta w i­
c ie l in w e s to ra  p a n  L e s z e k  P a s tu ­
sz e k , k tó r y  n ie  t y lk o  k o o r d y n u je  
ro b o ty ,  a le  ta k ż e  z a ła tw ia  n a m  
w s z y s tk ie  d ro b n e  s p ra w y .

— W  P o lsce  je s te ś c ie  p o  ra z  p ie rw ­
szy .

— P o ls k ą  je s te ś m y  o c z a ro w a n i.  
S ły s z e liś m y  ju ż  u p rz e d n io  o  w a s z e j 
g o ś c in n o ś c i, a le  to .  c o  z a s ta liś m y *  
przeszło  nasze n a jś m ie ls z e  o c z e k i­
w a n ia  W  K ra s n y m s ta w ic  c z u je m y  
s ię  ja k  w ś ró d  n a jb l iż s z e j r o d z in y .  
J e s t je d n a k  p e w n e  a le ...

— M ia n o w ic ie ?
— J e d ze n ie . N ie  m o ż e m y , p r z y z w y ­

c z a ić  s ię  d o  w a s z e j k u c h n i ,  ,Ze ś n ia ­
da ń  i  k o la c j i  k tó re  je m y  w  m ie j­
scach  z a m ie s z k a n ia , je s te ś m y  z a d o ­
w o le n i.  D e le k tu je m y  s ię  z w ła s z c z a  
m le k ie m , k tó re  m a  w y b o rn y  s m a k . 
U  na s  ta k ie g o  n ie  m a . G o rz e j n a ­
to m ia s t je s t  z o b ia d a m i w  re s ta u ­
r a c j i .  N ie  s m a k u ją  n a m . O d  k i l k u  
d n i,  s p e c ja ln ie  d la  n a s z e j e k ip y ,  
p rz y rz ą d z a  s ię  s p a g h e t ti,  a le  k ra s n o ­
s ta w s c y  k u c h a rz e  n ie  u m ie ją  go  r o ­
b ić .  M a k a ro r f  g o tu ją  n a  m ię k k o ,  a 
to  je s t  w p r o s t  b a r b a rz y ń s tw o !  G d y  
b ę d z ie m y  o d je ż d ż a ć , n a  p e w n o  w  
K ra s n y m s ta w ie  b ę d ą  ju ż  “ m *e l i  
p rz y rz ą d z a ć  s p a g h e t t i 1 to  w  k i l k u ­
n a s tu  w a r ia n ta c h . P o k a ż e m y  • n a H"l 
c z y m y . W  su m ie  je d n a k  n i k t  n ie  
n a rz e k a .

R o z m a w ia ł:  K .  P A W E Ł E K

I a
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Klasztory
na górze Athos
T V T  A D  c ie p ły m i w o d a m i M o - ż y  ró w n ie ż  rząd grecka, u trz y m u ją c  
[  \  rza  Egejskiego wznosi się ^  Pluzeum sf uki 1 M itu ry  
-L "  u .  „ u  „  “  , , b iz a n ty js k ie j w  za ło żon y m  w  X I

KU chm urom , do ponad W iek u  k la s z to rz e  W a to p e d i, pe w ne  
200® m e tró w  w ysokości „ś w ię ta  dochody p r z y n o s i ta k ż e  tu ry s t y k a ,  
g óra ” , A thos. Leży  ona na p ó ł-  Wyt^ e się je d n a k , że u p o d s ta w  

„  ■ ■  „ „ „  - _  .. . .  , u p a d k u  zg rom adze ń  za k o n n yc h  na 
Wyspue O te j same] nazw ie. Sta- g ó rz e  A th o s  le ż y  ro d z a j z a ła m a - 
n o w ią c y m  w schodn ie  rozga łęz i e n i a p s y c h ic z n e g o , w y n ik a ją c e g o  z 
n ie  P ó łw yspu  C halcydyck iego. Pie w ia r y  w  o ż y w c z ą  m oc r u c h u  e-
M ,.  „  - _ _________ . . . . . . .  k u m e n ic z n e g o . M n is i z A th o s  o b a -N a  górze  .A th os  lS tn a e je  o s o b l l -  w ia ją  s ię  za p e w n e , że n a  z b liż e n iu  
w e  zgrom adzenie  m n ic h ó w  p ra -  d o  k o ś c io ła  rz y m s k ie g o  p ra w o s ia -  
w o s la w nych , rodza j m n isze j re - w ie  m oże  w ię c e j s tra c ić ,  n iż  z y ska ć , 
p u b lik i.

P A T R IA R C H A T O W I konsta-n 
e r e m y  pustelnicze is tn ia ły  n a  tyn o p o lita ń sk ie m u , ja k  dotych- 

A th o s  jaszcze w  czasach starożyt- - -

Korki

n y c h .  Z a s ie d l i l i  g ó rę  i  p ó łw y s e p  licz . . .  .
n i pustelnicy w  czasa ch  w c z e s n o - ih e i e kum en izm u  ośm iu  mm- 
chrześcijańskich, a w  v n  w ie k u  ch ów  ży jących  w  k lasztorze  Sta
naszej- e ry  cesa rz  b iz a n ty js k i ,  K o n -  w r ( > n i k i t v    b u d o w l i  z m is u w
s ta n ty n  P o g o n a t, o d d a l A th o s  w  W rOTU1Ui y  D U d O W li z  m a s y w -
w jrtą o z n e  p o s ia d a n ie  l ic z n y m  m n i-  w ie ż ą ,  z a w i s ł e j  n a  s t r o m e j  
c b o m , k tó r z y  ty m c z a s e m  ta m  o s ie d  s k a le  j a k  j a s k ó łc z e  g n ia z d o  n a d  

t e S . X H ^ S i r p Wo S a j S c ae A i 5 y  m o r z e m ^  W  t e j  g r u p c e
m a ją t k i,  z ie m s k ie . O d  czasu  ro z -  m n i c h ó w  p o k ła d a n e  s ą  n a d z ie -  
d r . ia łu  K o ś c io ła  p ra w o s ła w n e g o  o d  j e ,  ż e  p o t r a f i  o ż y w i ć  z a s t y g łe  

* * * •  f r o d k a  k la s z t o r n e g o  n a
szczególnie wzrasta, staje się ona §orze A thos. Czy n ie  są to  na
w ie lk im  r e l ig i jn y m  i  k u l tu r a ln y m  .................................................. '
ośrodkiem K o ś c io ła  w s c h o d n ie g o .
O a  1913 r o k u  A th o s  je s t  te r y t o r iu m  
n e u t ra ln y m  i  a u to n o m ic z n y m . W  
ł » i *  r o k u  z o s ta je  p rz y łą c z o n e  to  
« e r ^ to r iu m  do  G r e c j i ,  a le  p o zo s ta ­
je  o b sza re m  z n a jd u ją c y m  s ię  pod 
a u to n o m ic z n ą  a d m in is t r a c ją  m n i­
c h ó w  p ra w o s ła w n y c h . N a  te re n ie  
o k rę g u , o b e jm u ją c e g o  o b s z a r 339 k i -  
ło m o t ró w  k w a d ra to w y c h  z n a jd u je  
s ię  29 k ła ó z tó ró w , w  ty m  17 g re c ­
k ic h ,  l  r o s y js k i ,  1 s e rb s k i i  1 b u ł-  
« » rs lc i. P ie rw s z y  z n ic h  — W ie lk ą  
Ł a w rę  —  w z n ie s io n o  w  d r u g ie j p o ­
ło w ie  X  w ie k u ,  o s ta tn i,  n a jm ło d ­
s z y  —  S ta w ro n ik i ta  w  w ie k u  X V I .

O B E C N IE  po grabieżach k lasz 
to ró w  w  w ie ka ch  m in io n ych , 
po  pożarach, m n isze j repub iice , 
d-o k tó re j k o b ie tom  w stęp  jes t 
bezWfcglę.dnie zabron iony , zagra ­
ża n iebezp ieczeństw o p ow o ln e ­
go zan iku . A thos  c h y li się ku  
u pa dko w i. Jeś li jeszcze w  ltw o  
ro k u  na górze ży ło  ponad 12 000 
m n ic h ó w , to  w  1946 ro ku  lic z ­
ba m ieszkańców  całego okręgu  
w y n o s iła  4 700 osób, w  1950 ju ż  
ty lk o  3 000, a obecnie w  k a s z to  
rach  ż y je  ponoć za ledw ie  1 600 za 
k o n n ik ó w , z'Czego 1 400's tan o w ią  
G rep jł,,ia i reszta .z n ich  to  Ros­
janie,. Rum iani,,. B u łg a rzy  i  S er­
bow ie . N ie o d w ra ca ln y  proces 
la icyzacja  współczesnych społe- 
c z e ń |||^v ^ą ję , znać o sobie ró w - 
p ie i i f ^ l^ i i r i ę t e j  górze  A thos.

K L A S Z T O R Y  z  s e tka  
m i c ć l j  k a p l ic a m i,  .re fe k ta rz a m i św ie  
e ą j P o t ę ż n e ; ' p o d o b n e  do  fo r  
te ę  b u d o w le  z a m ie s z k u je  p o  k i lk u ,  
k i l k u n a s tu  n ie k ie d y  z a k o n n ik ó w .  Po 
w o ła n ia  są  c o ra z  rzad sze . B r a k  lu ­
d z i m ło d s z y c h . Z a k o n n ic y  z A th o s  
s ą  w  p rz e w a ż a ją c e j m ie rz e  o so b a ­
m i w  w ie k u  b a rd z o  p o d e s z ły m . O d ­
r z u c a ją  o n i n o w e  p r ą d y  i  p o g lą d y  
o ż y w ia ją c e  ró ż n e  w s p ó ln o ty  c h rz e ś ­
c i ja ń s k ie .  Ż y ją  m y ś la m i t k w ią c y m i 
w  z a m ie rz c h łe j p rz e s z ło ś c i. W s p ó ł­
c z e s n y  e k u m e n iz m  — r u c h  na  rzecz 
J e t łn ó Ś ć i'  c h rz e ś c ija n  je s t  im  o b c y .

PO ZA . T Y M  z a k o n n ic y  n a  A th o s  
P o  p ro s tu  w a lc z ą  z nę dzą . Z n a c z ­
n a  część d a w n y c h  d o c h o d ó w  o d ­
p a d ła . Z ie m i n ie -  m a  k to  u p ra w ia ć .
P o m a g a  co^ p ra w d a  p a t r ia r c h a t  
K o n s ta n ty n o p o la , p e w n e  ś r o d k i ło -

u da ło  się pozyskać dla

dz ie je  zb y t optym is tyczne?

Tadeusz L O J K O W S K I

POCZTÓWKA 
Z ALBENY

P L A Ż A  w  A lb en ie  na w y  
brzeżu b u łg a rsk im . W śród  
w czasow iczów  —  w ie lu  ro ­
daków ...

(C A F — B T A )

(Korespondencja własna z Francji)
P R Z Y K Ł A D E M  ROSNĄCEGO  G W A Ł T O W N IE  za inte reso­

w a n ia  s p o rta m i w o d n y m i moż-3 być F ra n c ja , z je j  o lb rz y m im  
wybrzeżem . N a M orzu  Ś ródziem nym  n ie  m a p ra k ty c z n ie  żad­
n e j n a jm n ie js z e j n aw e t zatoczki, k tó ra  n ie  gośc iłaby k ilk u  
jednos tek  p ływ a ją cych . N aw e t p o rt w o je n n y  w  T u lo n ie  u s tą p ił 
pod naporem  c y w iln e j f lo ty :  ża g ló w k i i  m o to ró w k i w c iska ją  
się m iędzy o k rę ty  wojenne, cu m u jąc  p rzy  ka żdym  w o ln y m  
m ie jscu  nabrzeża.
J A K  W Y N IK A  ze s ta tys tyk i, k iego  w  M a rs y Iii, to  trzeba  

od  1960 ro k u  Liczba jednostek m ieć  dużo p ien ię d zy : w p isow e  
p ły w a ją c y c h  będących w  p ry -  ko sz tu je  3 tys. F, m ie jsce  p rzy 
w a tn ych  rękach  p od w o iła  się nabrzeżu 700 F, ubezpieczenie 
i  w yn os i obecnie  400 tys. jedno  —  750 F, obsługa (reperacje  
stek, poczynając od p ły w a ją - itp .) —  1 000; dó 1 200 F, a razem  
cych „R o lls  Royce’ó w ” , po nady s tan o w i to  o ko ło  5 500 F. 
m anę łó d k i. N ie  je s t to  specja l­
n ie  dużo w  p o rów n a n iu  z ta -  S iln ik  o  m ocy 20 ko n i, n a j-  
k im i S tanam i Z jednoczonym i m n ie js z y  ja k i je s t w  s tan ie  u - 
czy Szwecją, gdzie jedna  łódź c iągnąć narc ia rza , zużyw a p ra - 
w ypada  na 25 m ieszkańców . W  w ie  15 li t r ó w  p a liw a  na godz. 
p rzem yśle  szku tn iczym  panuje  W ed ług  danych statystycznych, 
obecnie  w e  F ra n c ji św ie tna  k o - przeciętn ie- łódź używ ana jes t 
n iu n k tu ra . W  1972 ro ku  obroty  Praez 50 godzin  roczn ie, a jes t 
tego p rze m ys łu  w y n io s ły  368 w  stan ie  p ły w a ć  o ko ło  15 la t. 
m in  F, czyLi o  32 proc. w ięce j U W A Ż A  SIĘ, że m a ły  ja c h t
n iż  w  pop rze dn im  roku .

T e n  g w a łto w n y  pę d  na  m o rze  za -

k a lk u lu je  się ta n ie j n iż  w y ja zd  
n a  le tn isko , gdzie trzeba  w y ­
n a jm o w a ć  p okó j lu b  m ieszkać

p o c z ą tk o w a n y  z o s ta ł p o d  k o n ie c  la t  , , ,  , .  ,
p ię ć d z ie s ią ty c h . P e w ie n  p rz e d s ię b io r  w  hote lu . Jeżeli k u p i się za 35 

tys. F  łódź  spacerow ą typ u
p rz e d s ię b ii 

c zy  in ż y n ie r  w y p r o d u k o w a ł w ó w ­
czas p ro s tą  m o to ró w k ę , zaczą ł ją  
r o b ić  m a s o w o  s p rz e d a ją c  c z te ry  r a ­
z y  ta n ie j  n iż  in n i  p ro d u c e n c i.

„C a ra v e lle ” , idea lną  d la  ro d z i­
ny —  ja k  tw ie rd z ą  p rospekty  
—  m ożna sobie p łyną ć  w zd łu ż  

Lud-aie u c ie ka ją  z zadym io- w ybrzeża, a w ieczo rem  k o tw i-  
nych  m iast, a by  ły k n ą ć  nieco czyć w  d ow o ln ym  m ie jscu . W  
tle n u  na 3 tysiącach  k m  w y - w ie lu  p u n k ta ch  w yb rzeża  M. 
brzeża fra ncu sk ie go  czy na 10 Ś ródziem nego czekają  na tu -  
tysiącach  k m  żeg low nych  rzek. ry s tó w  „m o rs k ie  c a m p in g i” .
I le  trze ba  zap łac ić  za ów  ły k  Czym  p ły w a ją  F ra n cuz i ? 
tle n u ?  O cenia się, iż  8 do 12 Tyrp , na co ich  stać. Na w o - 
proc. ceny zakupu  ło dz i trzeba dach M orza  Śródziem nego m oż- 
przezinaczyć roczn ie  na  u trz y - na zobaczyć z a ró w no  40-m etro - 
m an ie  je j —  to  znaczy na repe we ja c h ty  m o to row e  „d y re k to r -  
rac ję , p od a tk i, ubezpieczenie itp . sk ie ” , w a rte  p ó łto ra  m ilio n a  F. 
Jeś li je d n a k  chce się należeć Jednak p rzec ię tny , dość zam oż- 
do  na jw iększego  k lu b u  m ors- n y  F rancuz  k u p u je  sobie łódź

m o torow o -ża g low ą  za 11 tys. 
wyposażoną w  n ie w ie lk ą  k a b i­
nę m ieszka lną. W a rto  tu  z w ró ­
cić  uwagę, że bogatsi w o lą  ra ­
czej żagle, zaś m n ie j bogaci —  
s iln ik i.  W  m ia rę  ja k  coraz le ­
p ie j pow odzi się p ry w a tn e m u  
przedsięb io rcy, ja k  rozrasta  się 
jego in teres, rosną ró w n ie ż  w y ­
m ia ry  jego łodz i. T a k  w ię c  i  n a  
m o rzu  m ożna poznać k to  k im  
jest.

W śród  fra ncu sk ich  w o dn ia ­
k ó w  je s t 60 proc. tych , k tó rz y  
w o lą  s i ln ik i i  40 proc., k tó rz y  
w o lą  żagle, p rzy  czym  d  os ta t­
n i n ie  gardzą siLn/ikami pom oc­
n ic z y m i.

P R Ó B U J Ą C  n a s z k ic o w a ć  o b ra z  
p rz e c ię tn e g o  fra n c u s k ie g o  w o d n ia k a  
m o ż n a  z g ru b s z a  p o w ie d z ie ć , że  
że g la rz e  , w o lą  O cean A t la n t y c k i*  
p o d cza s  k ie d y  M o rz e  Ś ró d z ie m n e  
je s t  z d o m in o w a n e  p rze z  m o to ró w k i  
i  że m ie s z c z u c h y  w o lą  ra c z e j te  
o s ta tn ie , g d y ż  p r z y p o m in a ją  o n e  
u k o c h a n y  sam o ch ó d .

C ZY  J E D N A K  nadchodzącej 
„epoce ło dz i”  n ie  grossi samo­
zagłada? Czy za k ilk a  la t  u  w e j 
śoia do p o r tó w  n ie  będą się 
tw o rz y ć  k o le jk i jednostek p ły ­
w a ją cych , oczeku jących  na moż­
liw o ś ć  p rzycu m ow an ia , czy mó­
w ią c  po  p ro s tu  na  m ie jsce  do 
za pa rko w a n ia  ? W  n ie k tó ry c h  
k u ro rta c h  M orza  Śródziem nego 
m ożna zaobserw ow ać ju ż  pew ­
ne tego oznaki. Dlatego- też za­
czyna ją  się m nożyć p o r ty  I  
p rzys tan ie  p ry w a tn e  należąc« 
do n ie w ie lk ic h  k lu b ó w  zakłada­
n ych  przez bogaczy. W  tak ich ' 
p o rta ch  m ożna zobaczyć ja c h ty  
obs łu g iw a ne  przez k ilk u d z ie s ię ­
cioosobową załogę. O sta tn io  tra  
f ia ją  się n aw e t ja c h ty  z lądo­
w is k a m i d la  śm ig ło w có w  (też 
p ryw a tne ).

N a jb a rd z ie j e k sk lu zyw n ym  
po rte m  tego ty p u  jes t P orqu - 
e ro lles, gdzie w śród  300 w ła ś ­
c ic ie li ko tw iczących  ta m  je d ­
nos tek  n ie  ma a n i jednego, k tó ­
ry  u trz y m y w a łb y  się z pensji. 
Są tam  w y łą c z n ie  adw okaci, 
a rc h ite k c i, p rzem ysłow cy, leka ­
rze.

A la in  R O U X

Licznik do podatku
W Y S O K IE  K O S Z T Y  b u d o w y  i  os­

t r z y  m a n ia  d ró g  s p o w o d o w a ły  w  
S z w e c ji  w p ro w a d z e n ie  n o w e g o  p o ­
d a tk u  d ro g o w e g o  — d la  c ię ż a ró w e k :, 
k tó re  n a jb a rd z ie j  n iszczą  n a w ie rz c h ­
n ie . P o d a te k , p r o p o rc jo n a ln y  d »  
c ię ż a ru  p o ja z d u  i  l ic z b y  p rz e je c h a ­
n y c h  k i lo m e t r ó w ,  bę d z ie  w p r o w a ­
d z o n y  od  1974 r .  W s z y s tk ie  170 tys«  
c ię ż k ic h  p o ja z d ó w  d ro g o w y c h  w y ­
posaża s ię w  s p e c ja ln e  z a p lo m b o ­
w a n e  l i c z n ik i ,  r e je s t ru ją c e  p rz e je ­
c h a n e  t r a s y  n a  k a r ta c h  d z iu rk o w a ­
n y c h . O b lic z a n ie  w y m ia ru  p o d a tk u  
o d d a n e  z o s ta n ie  k o m p u te ro w i.  S a­
m o c h o d y  o so b o w e  i  d o s ta w c z e  p o ­
zo s ta n ą  o p o d a tk o w a n e  w  spo sób 
d o ty c h c z a s o w y , w ła ś c ic ie le  p ła c ić  
będą r y c z a ł t  r o c z n y  o ra z  p o d a te łc  
z a w a r t y  w  c e n ie  b e n z y n y .

W .S A L I m oskiew skiego  są­
du  rozyatry.wa.no n ie ­
d aw n o  spraw ę ka rn ą  o 

k radz ież  m ie n ia  państw ow ego  
p rz e c iw k o  n ie ja k ie m u  W o ro n i-  
n o w i. D o w o dy w in y , na  p ie rw ­
szy rz u t oka, p ow a żn ie  obc ią ­
ż a ły  oskarżonego, je d n a k  jego  
obrońca . po d o k ła d n e j a na liz ie  
m a te r ia łu  dowodow ego do­
szedł do w n io sku , że n ie  m o­
gą w  dosta tecznym  s top n iu  
uzasadn ić w y ro k u  skazującego.

Sędzia u d z ie lił g łosu m is ­
trz o w i. P o łu n in o w i z w y d z ia łu  
fa b ry k i,  w  k tó re j p ra cow a ł 
oskarżony. oJ.e n ie  ja k o  z w ie rz ­
c h n ik o w i W oron ina , lecz ja k o  

■ fo g o i-A d w o k a to w i Społeczne-

, .Pon iew aż taka  postać n ie  
je s t znana p ra w u  zagran iczne- 

■■ _ thi#”  ^ p r z e r w i jm y  na c h w ilę  
re la c ję  'z  procesu i  w y ja ś n ij­
m y  rzecz. R a dzieck ie  p ra w o  
p rz e w id u je , że za zgodą sądu 
za łoga lu b  o rgan izac ja  społecz­
na  m oże delegow ać na  ro zp ra ­
w ę  w łasnego A d w o k a ta  S połe­
cznego z  w yb o ru . M a on p ra ­
w o  do u d z ia łu  w  postępow an iu

K to to jest A d m o kat S po łeczny i u  ZSRR?

Gdy śledztwo idzie fałszywym torem...
d ow o d ow ym  w  c h a rak te rze  
dodatkow ego  o broń cy  i  może  
uzup e łn iać  in fo rm a c je  o pod- 
sądnym  —  o jego osobow ości„ 
stosunku  do p ra c y  i  c z ło n k ó w  
za łog i. A d w o k a t Społeczny w y ­
s łu ch u je  w y p o w ie d z i s tro n  i  
b ieg łych , m a dostęp do w sze l­
k ic h  m a te r ia łó w  spra-wy i  m o ­
że podw ażać o p in ie  stron, w ia ­
rygodność i  w a rtość  m a te r ia łu  
dowodow ego. A  za tem  m a  du ­
że  p re ro g a ty w y ,,

K ie d y  w  w y d z ia le  fa b ry k i  
dow ied z ia no  się o  tym , ja k  
s to ją  sp ra w y  W oron ina ,. ic h  
tow arzysza  p ra cy , je dnog łośn ie  
w y b ra n o  m u  fabrycznego m e­
cenasa. N ie  w ie rzo n o  w  W inę  
W oron ina , bo zaprzeczała je j

ca ła  jego o fia rn a  p raca, kole­
żeństw o i  ak tyw no ść  społecz­
na. Za łoga  i  m is trz  fab ryczn y  
w  ro l i  adw o ka ta  p om og li Wo- 
ro n in o w i otrząsnąć się z  szo- 
ku, spow odow anego oskarże­
n iem .

Po w n ik l iw y m  zb ad an iu  do­
w o d ó w  sąd o d d a lił powództwo- 
i  u zna ł oskarżen ie  za n ieuza­
sadnione. U s ta lił p rz y  tym , że 
od d aw na  is tn ia ły  bardzo  z łe • 
s tosu n k i pom iędzy  W oron inem  
a n ie ja k im  K ra s ików em , k tó ­
rego n ie je d n o k ro tn ie  g a n ił i  
k ry ty k o w a ł na zebran iach  za 
z łe  odnoszenie się db pracy i  
ludzT. Dochodzenie dow iod ło , 
że K ra s ik o w  u k ra d ł cenny in ­

s tru m e n t i  p o d rz u c ił go do  
s z a fk i W oron ina , a następn ie , 
k ie dy  k radz ież  się w y d a la  —  
pom óg ł go odnaleźćt co pos łu ­
ży ło  za podstawę do p os taw ie ­
n ia  W o ro n ina  w  stan oskarże­
n ia.

W  osta tecznym  ra c h u n k u  
W o ro n in  zosta ł oczyszczony z 
za rzu tów , a na  la w ie  oskarżo­
nych  zas iad ł K ra s ik o w .

Co b y łob y , g dyb y  W o ro n in o -  
w i w in a  została dow iedz iona?  
O brońca  społeczny m ia łb y  w ó ­
wczas p ra w o  p rze ds ta w ić  w ła ­
sne pog lądy  a by  zm ierzać do 
o bn iżen ia  k a ry  lu b  p rzekaza­
n ia  skazanego pod  opiekę  ko ­

le k ty w u  pracow n iczego  lu b  
o rg a n iz a c ji zak ładow e j.

O czyw iście , głos d ecydu jący  
na leży do sądu. A d w o k a t S pole  
czny w zm acn ia  je d n a k  obronę  
p ra w n ą  o byw a te la , choć n ie  
zastępu je  przed  sądem obroń­
cy zawodowego. Żaden adw o­
k a t za w od o w y n ie  m a p ra w a  
u c h y lić  się od o bo w ią zku  obro ­
ny, a n i też szkodzić oskarżo­
n em u  —  m u s i go je d y n ie  i  w y  
łą czn ie  b ron ić , w y k o rz y s tu ją c  
ca łą  sw ą w iedzę i  zdolności. 
D la tego  społeczny obrońca n ie  
m u s i posiadać fa ch o w e j w ie ­
dzy  p ra w n ic z e j, co n ie  z m n ie j­
sza don io s łe j r o l i  te j in s ty tu c ji 
w  u m o cn ie n iu  p raw orządnośc i 
so c ja lis tyczne j., A P N /P A I
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P rz e d s ta w ia m y  la u re a ta  N a g ro d y  
M in is tra  K u ltu ry  i S z tu k i

Ulubiony autor kosmonautów
Dziewczyna i dsiało

„ L E M  m ó w i o ty m ,  c o  w  n a -  
• z e j  ep o ce  p a s jo n u je  w s z y s t­
k ic h  m y ś lą c y c h  lu d z i  —
0 ta je m n ic a c h  K o s m o s u , o 
g ig a n ty c z n y c h  m o ż liw o ś c ia c h  
p o s tę p u  n a u k i  i  je g o  d w o i­
s te j,  s p rz e c z n e j r o l i  w e 
w s p ó łc z e s n y m  sp o łe c z e ń s tw ie . 
K s ią ż k i  L e m a  u czą  m y ś le ć  g łę ­
b ie j ,  z m u s z a ją  d o  z a s ta n o w ie ­
n ia  n a d  z ło ż o n o ś c ią  p r z y r o d y
1 h is to r i i  c z ło w ie k a . U tw o r y  
L e m a  —  c z y  p r z e n ik n ię te  r o ­
m a n ty k ą  c z y n u , c z y  b łys z c z ą c e  
w s p a n ia ły m  h u m o re m  — c z y ­
ta  s ię  je d n y m  tc h e m . A le  n ie  
m o ż n a  ic h  n a z w a ć  le k tu r ą  ro z ­
r y w k o w ą .  L e m  zaw sze  s ta w ia  
p rz e d  c z y te ln ik ie m  s k o m p lik o ­
w a n e  p ro b le m y  n a u k o w e , f i l o ­
z o f ic z n e , m o ra ln e . J e g o  b o h a ­
te ro w ie  p rz e c h o d z ą  n a jc ię ż s z e  
p r ó b y  m ę s tw a , s z la c h e tn o ś c i, 
p o c z u c ia  o b o w ią z k u . J e g o  b o ­
h a te ro w ie  są z w y k ły m i  lu d ź m i,  
Z e  s w y m i p a s ja m i,  s ła b o s tk a ­
m i i  o m y łk a m i —  są p o  lu d z ­
k u  b l is c y  i  z r o z u m ia li .  A  p rz e ­
c ie ż  w ie m y  d z is ia j,  że n ie  
n a d c z lo w ic k , a w ła ś n ie  z w y ­
c z a jn i lu d z ie  le c ą  w  K o s m o s  i 
s z tu rm u ją  ją d ro  a to m u * ’.

S ŁO W A  tu  p rzytoczone  n ie  w y  
sz ły  spod p ió ra  zawodowego k ry  
ty k a  lite ra ck ie go , choć ic h  ton 
p o b rzm iew a  w e  w s zys tk ich  p ra ­
w ie  recenzjach  z ks iążek S ta n i­

k a  Radziecka) na  tem a t p ro g ra ­
m u  p o szu k iw a n ia  syg na łó w  in ­
n ych  c y w il iz a c j i.  W  m a te r ia le  
o p raco w a nym  przez s ieb ie  na tę 
ko n fe re n c ję  L em  p rzy łą cza  się 
do  fach o w ców  p os tu lu jących  
zo rg an izo w an ie  s ta łe j s łu żby  ob 
s e rw a cy jn e j i  p ro p o n u je  u tw o ­
rzen ie  na po trze b y  poszu k iw a ­
czy syg na łó w  sp ec ja ln e j k o m ó r­
ka fu tu ro lo g ic z n e j, k tó re j pod ­
s ta w o w y m  zadaniem  b y ło b y  p ro  
gnozow an ie  z m ian  h ipo tez  w y j­
śc iow ych , a co  za ty m  id z ie  —  
u n ieza leżn ien ie  się od w y n ik ó w  
badań p ro w ad zo nych  z  p o z y c ji 
je d n e j h ipo tezy.

Z a p y ta n y  o  szansę n aw iąza n ia  
k o n ta k tu  z  in n y m i c y w il iz a c ja ­
m i S ta n is ła w  L em  o dpow iada : 
„...osobiście tw ie rd z ę , z 99,99-pro 
centow ą pew nością , że w  U k ła ­
dz ie  S łonecznym  wyższych  fo rm  
życ ia  n ie  ma. Jest m a ło  p ra w ­
dopodobne, b y  is tn ia ły , a le  p rze 
cięż n ie  je s t to  n iem ożliw e ...*’

L e m  p ro w a d z i!  w  u b ie g ły m  r o k u  
a k a d e m ic k im  c y k l  w y k ła d ó w  d la  
s tu d e n tó w  p o lo n is ty k i  U n iw e r s y te tu  
J a g ie l lo ń s k ie g o  z z a k re s u  l i t e r a t u r y

dla twórczości Lem a m yśl: w raz  
z rozwojem  nauki i  techniki 
człow iek nie oddali się od sie­
bie, spotęgują się ty lko  nurtu ­
jące go problemy etyczne i  filo  
zoficzne.

W ojciech Żukrow ska  zaś p i­
sze o tw ó rczośc i la u re a ta  tego­
rocznej N a g rod y  M in is tra  K u l­
tu r y  i  S z tu k i: „N a  czym polega 
odrębność Lem a, jego —  nie za­
w ahałbym  się użyć tego okre­
ślenia —  wielkość? Lem  udaje  
ty lko, że chce nas bawić, on ra ­
czej stara się nasączyć nasze u - 
m ysły niepokojem i  nieufnością 
do zbyt łatwych rozw iązań, skło 
nić do wybiegania m yślą w  
przyszłość dale j niż na jedno 
pokolenie, bardzo zachęca do 
samodzielnego m yślenia, zw łasz­
cza że wszystko, co opisuje, jest 
całkiem  możliwe...”

I  d la tego  ch yba  zn ako m ite  
w a rsz ta to w o  i  g łęboko  h u m a n i­
s tyczne ks ią żk i L em a  z n ik a ją  
n a tych m ia s t z  p ó łek , d la te go  m a 
on ogrom ne  g rono  en tu z jas tó w  
s w e j tw órczośc i.

L E M  je s t  p is a rz e m  n ie p rz e c ię tn ie  
p r a c o w ity m . O b e c n ie  p r a c u je  n a d  
n o w y m  z b io re m  o p o w ia d a ń  z a t y tu ­
ło w a n y m  „M a s k a “ , k t ó r y  u k a ż e  się 
n a k ła d e m  W y d a w n ic tw a  L ite r a c k ie ­
g o  w- K r a k o w ie  o ra z  n a d  s c e n a r iu ­
szem  f i lm o w y m .  W  B ib lio te c e  X X X -  
le c ia  P R L  u k a ż e  s ię  „ E d e n “ , a  z u ­
p e łn ie  n o w y  z b ió r  h u m o re s e k , r e ­
c e n z j i  z  n ie  n a p is a n y c h  k s ią ż e k  z 
X X I  w .  p r z y g o to w a ł S t. L e m  d la  
„ C z y t e ln ik a “ . N o szą  o n e  t y t u ł  — 
„ W ie lk o ś ć  u r o jo n a “ . „ C z y t e ln ik “  
w z n a w ia  ta k ż e  w y d a n ie  „ S o la r is “ , 
a  W y d a w n ic tw o  L ite r a c k ie  p rz y g o ­
to w u je  d o  d r u k u  k o le jn e  w y d a n ia  
„ F a n t a s ty k i  i  fu tu r o lo g i i * ’ , „ G ło s u  
P a n a “ , „ P r ó ż n i  d o s k o n a łe j “  i  „ K o n ­
g re s u  fu tu ro lo g ic z n e g o * ’,  a ta k ż e  
„ F i l o z o f i i  p r z y p a d k u “ .

A .  U R B A Ń C Z Y K

Zmiana obyczaju

Automatyczna pierwsza pomoc
N A  U L IC Y  u p a d a  c z ło w ie k . P i ja ­

n y  c z y  c h o ry ?  J e ś l i  c h o ry , to  na  
co? J a k  m u  p o m ó c?  Z a n im  p r z y -  
je d z ie  k a r e tk a  p o g o to w ia  m o że  m i­
n ą ć  s p o ro  czasu . C o g o rsza , p r z y ­
p a d k o w i p rz e c h o d n ie  m o g ą  n ie c h c ą ­
c y  — z a m ia s t p o m ó c , p o w a ż n ie  za ­
s z k o d z ić . N ie k tó r z y  c h o rz y , c ie r p ią ­
c y  n p . na  c u k rz y c ę  lu b  e p ile p s ję  
noszą  b ra n s o le ty  z n a z w ą  c h o ro ­
b y . N ie w ie le  to  je d n a k  po m oże , 
je ś l i  n ie  z n a jd z ie  s ię  k to ś , k to  w ie  
że n p . c u k r z y k o w i  n a le ż y  p o d a ć  
k o s tk ę  c u k r u .

J e d n a  z f i r m  a m e ry k a ń s k ic h  p o d ­
ję ła  p r o d u k c ję  „a u to m a ty c z n e g o  i n ­
s t r u k t o r a  p ie rw s z e j p o m o c y ” . J e s t 
to  m in ia tu r o w y  m a g n e to fo n  p r z y ­
c z e p ia n y  n p . d o  pasa lu b  n o s z o n y  
w  k ie s z e n i. G d y  je g o  w ła ś c ic ie l 
u p a d n ie , p o d  w p ły w e m  z m ia n y  p o ­
ło ż e n ia  m a g n e to fo n  a u to m a ty c z n ie  
w łą c z a  s ię  i  g ło ś n o  in fo r m u je  u d z ie ­
la ją c y c h  p ie rw s z e j p o m o c y , co  r o ­
b ić ,  czego n ie  r o b ić  i  k o g o  z a w ia ­
d o m ić  o w y p a d k u .  T a śm ę  n a g ry w a  
s ię  o c z y w iś c ie  p o d  n a d z o re m  lę k a -

OZEM W PLEÎI

s ła w a  Lem a. N a p isa ł je  H e rm an  
T ito w , d ru g i w  św ięc ie  cz ło ­
w ie k , k tó r y  p o le c ia ł w  Kosm os, 
w  p rzedm ow ie  do Lem ow skiego  
tom u  p iętnasto tom ow e.i a n to log ii 
l i te ra tu ry  fan tas tyczn e j. K s ią ż k i 
L em a  są zresztą u lu b io n ą  le k tu ­
rą  ra d z ieck ich  kosm onautów .

W yp o w ie dź  ta  n ab ie ra  szcze­
gólnego znaczenia, s fo rm u ło w a ł 
ją  przecież ten, k tó r y  z rzeczy­
w is to śc ią  o p isyw an ą  przez Le ­
m a w  w ie lu  u tw o ra ch  m ia ł s ty ­
czność na jb liższą...

U L U B IO N Y  a u to r  ra d z ie c k ic h  k o s ­
m o n a u tó w  o t r z y m a ł w  ty m  r o k u , 
N a g ro d ę  M in is t r a  K u l t u r y  i  S z tu k i 
I  s to p n ia , a z a ra z e m  o b c h o d z i 27-« 
le c ie  s w e j l i te r a c k ie j  tw ó rc z o ś c i.  v> 
1946 r .  u k a z a ła  s ię  p ie rw s z a  je g o  po 
w ie ś ć  „ C z ło w ie k  z M a rs a “ , z a p o ­
c z ą tk o w u ją c  s e r ię  k s ią ż e k  d z iś  o b e j­
m u ją c ą  tr z y d z ie ś c i p o z y c j i .  A s t ro  
n a u c i“ , „ O b ło k  M a g e lla n a “ , „C y b e -  
r ia d a “ , „ S o la r is “ ... k tó ż  n ie  p a s jo ­
n o w a ł s ię  p rz y g o d a m i s tw o rz o ­
n y c h  p rze z  L e m a  b o h a te ró w . T r z y ­
d z ie ś c i k s ią ż e k  — w  n ie z i ic z o n y c h  
w y d a n ia c h  i  n a k ła d a c h , t lu n ta e z o -  
ń y c h  n a  d z ie s ią tk i ję z y k ó w ,  z j a ­
p o ń s k im  w łą c z n ie  — to  im p o n u ją c y  
d o r o b e k !

S T A N IS Ł A W  L E M  t r a f i ł  d o  l i t e r a ­
t u r y  p o p rz e z ... m e d y c y n ę . W  r o d z in ­
n y m  L w o w ie ,  g d z ie  p r z y s z e d ł na 
ś w ia t  w  1921 r .  ro z p o c z ą ł s tu d ia  m e ­
d y c z n e , k tó re  k o n ty n u o w a ł  i u k o ń ­
c z y ł po  w o jn ie  na  W y d z ia le  M e ­
d y c z n y m  U J . O d d a ł s ię  je d n a k  w  
z u p e łn o ś c i l i te r a tu r z e ,  f i lo z o f i i ,  a 
ta k ż e  k r y t y c e  l i t e r a t u r y .  S w ó j p o ­
g lą d  n a  ś w ia t  p r ó b u je  w  o s ta tn ic h  
la ta c h  u o g ó ln ić  w  k s ią ż k a c h  f i lo z o -  
f ic a n y c h .  W y d a je  s ię , że ta  część 
je g o  d o r o b k u  w a r ta  je s t  g łę b o k ic h  
b a d a ń .

D Z IĘ K I sw e j o g rom n e j e ru ­
d y c ji s ta ł się S ta n is ła w  Lem  
a u to ry te te m  w  poża li te rack ich  
dziedzinach. O to  no. w  1971 r. 
zaproszony zosta ł d o  u d z ia łu  w  
ra d z ie c k o -a m e ry k a ń s k ie j k o n fe ­
re n c ji w  O b se rw a to riu m  A s tro ­
n o m iczn ym  w  B iu ra k a n ie  (A r ­
m eńska S oc ja lis tyczn a  R e p u b li-

fa n ta s ty c z n e j X I X  i  X X  w ie k u ,  c ie  
szące s ię  o g ro m n ą  p o p u la r n o ś c ią :  za ­
p ra s z a n y  je s t  ta k ż e  na  k o n w e rs a to ­
r ia  k o s m o lo g ic z n e  w  O b s e rw a to ­
r iu m  A s t ro n o m ic z n y m  U J ...

JEST W IĘ C  ten  p o p u la rn y  
a u to r postacią  n ie z w y k łą . W y ­
d a je  się także, że p ró b y  zaw ę­
żan ia  jego tw ó rczośc i przez o k ­
reś lan ie  je j  m ian em  l ite ra tu ry  
fan tas tyczn o -na u kow e j są c h y ­
b ione —  je s t to  po p ro s tu  zna­
k o m ita  l ite ra tu ra . Z w ró c ił ju ż  
n a  to  w  sw o im  czasie uw agę 
S ta n is ła w  G ro cho w ia k , a n a liz u ­
ją c  „S o la r is “ , w  k tó ry m  to  u - 
tw o rze  w id z i c h a rak te rys tyczną

W U B IE G Ł Y  P IĄ T E K  spara­
liż o w a n y  zosta ł ru ch  w  
oko licach  p lacu  L o tn ik ó w  

—  m aszerow ała  d z ia rsko  o rk ie ­
s tra  w o jsko w a , u w ija l i  się o f i­
ce row ie , lecz ro zka zy  w y d a w a ł 
ty m  razem  c y w il.  To  reżyser 
Janusz R u d n ic k i re a lizo w a ł, 
w ra z  z ek ipą  techn iczną  naszej 
T V , p rogram  na 30-lecie LW P , 
p okazu jąc  p rzy  o k a z ji szczeci­
n ian o m  n ie k tó re  ta jn ik i  te le w i­
z y jn e j „k u c h n i“ . P rz y  o k a z ji 
także  ludz iska  m o g li sobie po ­
o g lą d ać  wóz tra n s m is y jn y  pod ­
czas pracy, gdyż  do te j p o ry  
zm yś lne , to  u rządzenie  w y k o ­
rzys tyw a n o  racze j sporadycznie, 
re la c jo n u ją c  a lbo  podnios łe  u ro ­
czystości, a lbo  też n ag ryw a ją c  
upa d łe  p ro g ra m y  ro z ryw ko w e .

Osobiście byłbym  najszczę­
śliwszym  człowiekiem  gdybym  
mógł kiedyś w  życiu obejrzeć 
program  zrealizow any przy uży-

■ C Z Y  jesteś p e w ie n  że le c im y  we w ła śc iw ym  k ie ru n k u ?
R y s . M a c ie j M IE L N I C K I

c iu  tegoż w ozu, p ro g ra m  oczy­
w iśc ie  id ący  „n a  żyw o “  a dz ie ­
ją c y  się na z w y k łe j szczeciń­
sk ie j u lic y  (chociażby n a w e t na 
ty m  sam ym  p lacu  L o tn ik ó w ) i  
o  te j w ła śn ie  u lic y  m ó w ią ćy . To 
znaczy m ó w il ib y  —  na zapro­
pon ow an y przez re p o rte ra  (-ów ) 
te m a t —  ludz ie . T u b y lc y  i  p rzy ­
je zdn i, s ta rzy  i  m łod z i, d z iew ­
częta i  dzieci...

Swego czasu, a  d z ia ło  się to  
jeszcze w ów czas gdy c a ły  „o śro ­
d ek  T V “  m ie ś c ił się na s trych u  
„O dz ieżow ca “  p rz y  a l. N ie p od ­
ległośc i, podczas p rz e rw y  m ię ­
dzy  je d n y m  a d ru g im  p ro g ra ­
m em , m ia s t pokazyw ać p lansze 
z w id o k a m i P ie n in , sk ie ro w a no  
kam erę  przez lu fc ik  na  a le ję  i  
przez k i lk a  m in u t  p okazyw ano  
n a jz w y k le js z y  u lic z n y  ru ch . B y ­
ła  to  je d n a  z na jc iekaw szych  
p o z y c ji p ro gra m o w ych  ta m ty c h  
la t, p e łn a  życ ia  autentycznego, 
e ksp res ji, n iep rze w id z ia nych  w y  
darzeń  i  spięć. Je dn ym  s łow em  
—  a u te n tyk , k tó reg o  ta k  bardzo  
często nam  b ra k  w  m orzu  „ i n ­
scen izow anych“ , „p rz y g o to w y ­
w a nych “  czy „a ra n żo w a n ych “  
p ro g ra m ó w  różnego rodza ju . 
O czyw iśc ie  proszę m n ie  dobrze 
z ro zu m ie ć : n ie  chodzi o n ie ­
k o n tro lo w a n y  ż y w io ł,  o  sw o jską  
te le w iz y jn ą  o dm ianę  jazzow ego 
s ty lu  „ f re e ” , lecz o  bardzo  pro-

za iczną spraw ę ja k ą  je s t a u te n ­
ty z m  bezpośredniego p rze kazu  
(naw et je ś li chodzi o  ta k  ba­
n a ln ą  sp raw ę  ja k  re la c ja  ze 
szczecińskie j u lic y , a n ie  np. z 
p o w ita n ia  p rezydenta  N ixo n a  
czy F e s tiw a lu  Sopockiego —  
ju ż  zresztą n ie a k tu a ln e  —  fe s ti­
w a li  p iose n k i n ie  nad a je  się „n a  
żyw o “ ).

C zekając w ię c  z ż y c z liw y m  
za in te resow an iem  n a  e fe k ty  
p ią tk o w y c h  w y s iłk ó w  e k ip y  re ­
d a k to ra  R u dn ick ie g o  w y raża m  
nadzie ję , Źe w óz tra n s m is y jn y  
naszego ośrodka  będziem y spo­
ty k a l i  w  a k c ji n ieco  częściej.

V O X

PATRZĄC
z tylnych rzędów
M IE JS C E  W  O S T A T N IC H  R Z Ę D A C H  S A L I O BR A D , odle­

głe od prezydialnego stołu, zawsze było dogodnym obserwato­
rium  obyczaju, nie ty lko zebraniowego. Ile ż  tu można było u - 
słyszeć trafnych kom entarzy do w ynurzeń o tzw . dorobku, suk­
cesach, ile  uwag o przyczynach k rytyk i... Ostatnie rzędy m ają  
i dziś znaczenie niem al strategiczne —  bo dają okazję do ob­
serw acji zm iany obyczaju.

K T Ó Ż  przez W iele la t. b y ł zbierze Się grupę mających coś do 
ś w ia d k ie m  p o le m ik i, s ta rc ia  po-
g ląd o w  wobec k ilku se to so bo w e - wagi o niezbędności współpracy 
go a u d y to r iu m  zebranego z  ca - konstruktora i technologa, inwesto- 
łe j P o ls k i po to. b y  ra d z ić  o  ^  odpowiednie części prze-
na jw ażn ie jszych  d la  g ospoda rk i Ńa ogól wiadomo powszechnie 
sp raw ach?  Przecież tzw . w y s tą - .»co”  trzeba zmienić, i  w tej kwestii 
p iem a  b y ły  d z ie łem  p iee zo lo w i- S 2 S 5 S  w . »
Cie p rzyg o to w an ym , k o le k ty w -  ją z wygłaszania tyrad o wartości 
n ym , uzgodn ionym  do p rze c inka  banałów. Natomiast bezcenne są
i  w es tchn ien ia  na w ;e le d n i wskazówki z gatunku „ ja k ” , po- l  w ebicnm em a na w .e ie  a n i mysly> proj ekty i spostrzeżenia, któ
p rzed  sa k ra m e n ta ln y m  „p ro s i-  r e imiennie wskazują na sposoby 
m y  O za p isyw an ie  saę d o  g łosu “ , poprawy sytuacji w zakładzie, bran 

ży, przemyśle — choćby o k rok lub
Tak się zresztą szczęśliwie skła- nawet mniej, 

dało, iż  sporą część tych wystąpień W RYTUALE w ielkich narad, ma- 
włączano „do protokołu*’ , wobec jących za przedmiot sprawy gospo- 
braku czasu u osób najważniej- darcze, następują wyraźne zmiany, 
szych, oszczędzając innym wiele go- Na wezwanie przewodniczącego, by 
dżin. Wiadomo: to, co się mówi zgłaszać się do dyskusji, rozpoczy- 
przez kwadrans, w czytaniu zajmu- ńa się natychmiast ruch z sali ku 
je  minutę albo mniej, jeśli pom i- prezydium, natychmiast ustawia 
nąć ozdobniki i  deklaracje dobrej się... kolejka z karteczkami-wizy- 
w o li lub słusznego stanu świado- tówkam i chętnych. Prawda, w spra 
mości u trzymającgo mowę. wozdaniach giną zwykle te najcen­

niejsze fragmenty za gładkością 
Ten  ry tu a ł n ie  z n ik n ą ł jeszcze, sformułowań. Czyta się, jak to dyr.

T____ „  . . .  J . „ X  czy tow. Z „krytyczn ie  ocenił
Jeszcze na  c a łk ie m  pow ażnych  dorobek własnego zakładu, wskazał 
naradach  gospodarczych d u k a ją  na możliwości poprawy sytuacji” , 
z k a r tk i lu dz ie  c a łk ie m  s p ra w - Zupełnie ja k  w dykteryjce o mało- 
me w ła d a ją c y  ję zyk ie m , jeszcze
u trz y m u je  s ię  zw ycza j w ażen ia  co: — mówił o grzechu, był prze- 
s łó w , w y k o rz y s ty w a n ia  ka żde j ciw-
o k a z ji do  p rze d s ta w ia n ia  w ła s - . , „  ,
nego dorobku . Zdarza  się n aw e t
czy tan ie  teks tó w  w cześn ie j d o - ’ k , ^  j
reczonyeh , , b r » v m  ryrzerie? M  odp ow ia da ją ca  po-
S S S e  t S T t e k  traebom  gospodark i ro z w ija ją c e j
“ ‘ o b y A T ^ S  w iS  » * «
czędzający czasu lu d z io m  w aż­
nym , k tó ry c h  godzana p ra c y  ma 
w a rto ść  —  czasem —  k ilk u s e t 
z ło tych .

A le  .już w yraźnie daje  się za­
uważyć kryzys tego obyczaju.
Już  podnosi się na  6 a li n ie p rzy ­
c h y ln y  szmer, gdy m ó w ca  n ie  
w ychodz i poza s p ra w y  swojego 
za k ład u , b ra nży  czy b iu ra . Już 
w y ra ź n ie  ze bran i p ro te s tu ją  —  
a czko lw iek  może z b y t n ieśm ia ­
ło  —  gdy k toś  w y łą c z n ie  d e k la ­
ru je  aprobatę  p o lity c z n ą  d la  
p ra k ty k i gospodarczej, gdy ro z­
licza  sw o ją  f irm ę  w e d ług  obec­
n ych  w z o ró w  p op raw nośc i gos­
podarcze j n ie  d a ją c  żadnej m y ­
ś li, żadnej p ro p o z y c ji k o n k re t­
ne j.

h is to r y c z n y c h ,  je z u i ta  k s . K a ro l  
W y rw ic z ,  c h cą c  ż e b y  je g o  u c z n io ­
w ie  ła tw ie j  z a p a m ię ta l i  k o le jn o ś ć  
z n a k ó w  z o d ia k u , u ło ż y ł  t a k i  w ie r ­
s z y k :

B A R A N  id z ie  p rz e d  B Y K IE M ,
P o  B L IŹ N IĘ T A C H  —  R A K I ,  
L E W  p rz e d  P A N N Ą  u c h o d z i:
T o  są le tn ie  z n a k i.
W A G A , p o  n ie j  S K O R P IO N , 
S T R Z E L E C  z im n e m  g ro z i,  
K O Z IO R O Ż E C  ló d  w ią ż e , 
W O D N IK  R Y B Y  m ro z i.

T w ó r c a m i t y c h  n a z w  b y l i  B a b ł-  
lo ń c z y c y , p ra w d o p o d o b n ie  o k o ło  2,5 
ty s ią c a  la t  p .n .e . D o  naszeg o  s ło w ­
n ic tw a  w e s z ły  o n e  za  p o ś re d n ic ­
tw e m  G r e k ó w , R z y m ia n  i  A ra b ó w , 
k tó r z y  p r z e ję l i  od  k a p ła n ó w  b a b i­
lo ń s k ic h  w ie d z ę  a s t ro n o m ic z n ą . I n ­
ne  n a to m ia s t lu d y  s ta ro ż y tn o ś c i,

o b s e rw u ją c  p a s  g w ie z d n y  le ż ą c y  p o  
o b u  s tro n a c h  k o la ,  p o  k tó r y m  o d ­
b y w a  s ię  p o z o rn y  r u c h  S ło ń c a  d o ­
k o ła  Z ie m i — d o s tr z e g li w  n im  z a ­
r y s y  in n y c h  z w ie rz ą t.  D la  E g ip c ja n  
b y ły  to  k o le jn o  (p o c z y n a ją c  o d  zn a  
k u  r ó w n o n o c y  w io s e n n e j,  21 m a r ­
ca ) : K o t ,  P ie s , W ąż, C h ra b ą szcz , 
O s io ł, L e w , B a ra n ,  B y k ,  K ro g u le c . 
M a łp a , I b is  i  K r o k o d y l .  D la  C h iń ­
c z y k ó w :  P ie s , K u ra ,  M a łp a , O w ca , 
K o ń ,  W ą ż , S m o k , Z a ją c , T y g r y s ,  
B y k ,  S z c z u r i  Ś w in ia .  D la  P e rs ó w : 
P ie s , K u ra ,  M a łp a , O w c a , K o ń ,  W ąż, 
K r o k o d y l ,  Z a ją c , T y g r y s ,  B y k ,  
M y s z  1 Ś w in ia .

J a k  w ię c  w id z im y ,  t y lk o  s y m b o l 
B y k a  p o w ta rz a  s ię w e  w s z y s tk ie b  
c z te re c h  n a z e w n ic tw a c h , a  i  to  w  
t r z e c h  r ó ż n y c h  m ie js c a c h  n ie b ie s ­
k ie g o  z w ie rz y ń c a . W y o b ra ź n ia  l u ­
d z i,  w id z ą c y c h  n a  f ir m a m e n c ie  o d ­
b ic ie  z ie m s k ie g o  o to c z e n ia , n ie  w y ­
b ie g a ła  p o za  ic h  w ła s n e  d o ś w ia d ­
c z e n ia .

Trzy czwarte żartem — ćwierć serio

MINI-HOROSKOP
COd 19. VIII. — 25. VIII. 1973)

R. L E N C E W IC Z

T O  B A R D Z O  W A Ż N E : e k o n o m ik a  
n ie  z n o s i p o ta k iw a n ia .  O d  o g ó ln e j 
s e rd e czn o śc i, o d  z b r a ta n ia  s p e c ja l i­
s tó w  n ie  p r z y b y ło  a n i z ło tó w k i  d o ­
c h o d u  n a ro d o w e g o , a  w ie le  p rz e ś liz ­
n ę ło  s ię  m ię d z y  p a lc a m i.

A B Y  w y k lu c z y ć  n ie p o ro z u m ie n ia :  
je ś l i  z w o łu je  s ię  g ru p ę  osó b  k o m ­
p e te n tn y c h ,  to  p r z y  z n a n y c h  z a ło ­
że n ia c h  o ra z  is tn ie ją c y c h  m e c h a ­
n iz m a c h  w e w n ą trz  g o s p o d a rk i za ­
só b  p r a w d  p o d s ta w o w y c h  je s t  a 
g ó r y  z n a n y .

W ię c  je ś l i  z b ie rz e  s ię  g r o n o  e k s ­
p e r tó w  p o  to . b y  p o r a d z il i  coś 
m ą d re g o  w  s p ra w ie  w y k o r z y s ta n ia  
m a ją t k u  trw a łe g o , m u r ó w  i  m a s z y n , 
to  w ia d o m o  — d o jd ą  w  s u m ie  <jo k o ­
n ie c z n o ś c i z w ię k s z e n ia  o b s a d y  ro b o ­
c z y c h  z m ia n , u s p ra w n ie n ia  k o o p e ra ­
c j i ,  p o p ra w ie n ia  o r g a n iz a c j i.  G d y

A w ogrodzie 
botanicznym...
Z A R Ó W N O  w a rs z a w ia c y , j a k  i  t u ­

r y ś c i  o d w ie d z a ją c y  s to lic ę  c h ę tn ie  
w s tę p u ją  d o  j e j  O g ro d u  B o ta n ic z ­
ne go . W a r to  p o in fo r m o w a ć ,  że te n  
o g ró d  is tn ie je  ju ż  od  155 la t ,  w  
c ią g u  k tó r y c h  — z  w o je n n y m i p rz e ­
r w a m i — n ie u s ta n n ie  w z b o g a c a ł 
s w ą  k o le k c je  r z a d k ic h  d rz e w , k r z e ­
w ó w  i  ro ś l in .  D z iś  m a  ju ż  p o n a d  
5000 g a tu n k ó w , z t r u d e m  m ie szczą ­
c y c h  s ię  n a  s to s u n k o w o  n ie w ie lk ie j ,  
w t ło c z o n e j w  m ia s to  p o w ie rz c h n i 
o g ro d u . Z a a d a p to w a n o  tu  g a tu n k i  
f lo r y  ze w s z y s tk ic h  k o n ty n e n tó w .  
T ą  w a ż n a  p la c ó w k ą  n a u k o w ą  k ie ­
r u je  d o c . d r  L u d m i ła  K a rp o w ic z .

„Jadą wozy kolorowe...”
H IS Z P A N IE  n a z y w a ją  Ic h  — 

G ita n o s , A n g l ic y  —  G ip s ie s , 
W ę g rz y  —  F a ra o n e p e k . G n o -  
se o lo g ic z n ą  „ rz e te ln o ś ć “  te j  o -  
s ta tn ie j n a z w y  u p o d o b a ł s o b ie  
o s ta tn i  „ k r ó l ”  C y g a n ó w  p o l­
s k ic h ,  R u d o lf  K w ie k ,  k t ó r y  w  
1931 r .  n a  la m a c h  „G a z e ty  
P o ls k ie j “  p is a ł:

„ C y g a n ie  p a n o w a li  k ie d y ś  na d  
ś w ia te m . N a le ż a ło  d o  n ic h  p o ­
tę ż n e  p a ń s tw o  s ta ro ż y tn e , 
E g ip t.  F a ra o n  to  b y l  nasz c a r  
i  w ła d c a  n a jw y ż s z y ;  d la te g o  w  
h e rb ie ,  k a ż d y  z c y g a ń s k ic h  
k r ó ló w  m a  k o łp a k  ( fa ra o n a )  a 
p o d  n im  m ło te k ,  k o w a d ło  i 
b a t.  T e  t r z y  o s ta tn ie  s y m b o le  
to  g o d ła  n a szeg o  p ó ź n ie js z e g o , 
tu la c z e g o  ż y c ia . B o  k ie d y  M o j-  
s ie j w y p ro w a d z a ł Ż y d ó w  z 
E g ip tu , a na sz  c a r  p o s ła ł za  n i ­
m i  w s z y s tk ie  w o js k a , r z e k i  
D ie ł (B ó g ) d o  M o js ie ja :  „U d e r z  
p a łe c z k a m i w  m o rz e , a ro z s tą ­
p i  s ię ” . I  Ż y d z i p rz e s z li,  a  c y ­
g a ń s k ie  w o js k a  w o d a  za la ła . 
Część zaś k tó ra  o c a la ła , r o z ­

b ie g ła  s ię  w  p o p ło c h u  i  tu ła  
« ię  d o  d z iś , p o  ś w ie c ie “ .

C Ó Ż  w ie m y  o  n ic h  n a p ra w ­
dę? N ic ,  lu b  p r a w ie  n ic .  Ze 
w ę d ru ją ,  że d z iś  są tu  a ju t r o  
ta m . Ż e  w ró ż ą . Ż e  k r a d n ą . Ż e 
w io s n ą  s k u p ia ją  s ię  w  ta b o ry  
1 —  r u s z a ją  w  ś w ia t ,  n ie  w ie ­
d z ie ć  d o k ą d , b o w ie m , ja k  po ­
w ia d a  c y g a ń s k ie  p r z y s ło w ie : 
„ C z ło w ie k  o d c h o d z i d z iś  a b y  
p o w ró c ić  j u t r o “ .

N ie  m a ją  n a ro d o w e j a n i p le ­
m ie n n e j „ p a m ię c i h is to r y c z ­
n e j“ . P rz e k a z y  i  ź ró d ła  (d o k u ­
m e n ty )  h is to ry c z n e  g d z ie ś  k ie ­
d y ś  s ię  u r w a ły ,  w y s c h ły .  P o zo ­
s ta ły  le g e n d y , w ie rz e n ia  i fa n ­
ta z ja ,  k tó ra  s n u je  s ię  n a d  k o ­
lo r o w y m i w o z a m i ta b o ró w ,  w  
r z a d k ic h  m a ły c h  la s k a c h . n a  
p o la n a c h , g d z ie  w ie c z o ra m i p a ­
lą  s ię  o g n is k a , s n u ją  d y m y  i 
— o p o w ie ś c i p rz e p la ta n e  p ie ś ­
n ią ,  m u z y k a  i  ta ń c e m . A  p rz e ­
c ie ż  c i „ p o ls c y  C y g a n ie ”  ż y ją  
z n a m i w  je d n e j o jc z y ź n ie  ju ż  

p o n a d  700 la t . . .  (S. H .)

KALENDARZ
I Informatyka

O D  p rz e s z ło  p ó ł r o k u  o f ic ja ln e  
d o k u m e n ty  o p a t ry w a n e  są w 
A u s t r a l i i  n o w y m  z a p is e m  d a ty .  Z a ­
m ia s t d o ty c h c z a s o w e j k o le jn o ś c i:  
n a jp ie r w  l ic z b a  o k re ś la ją c a  d z ie ń  
m ie s ią c a , p o te m  m ie s ią c , a n a  k o ń ­
c u  r o k ,  p r z y ję t o  z a p is  o d w ro tn y .  
N p . d z ie ń  31 l ip c a  b r .  z a p is y w a n y  
je s t  w  te j  p o s ta c i n a s tę p u ją c o : 1973 
07. 31. S posó b  te n , k tó re g o  w p r o ­
w a d z e n ie  p o s tu lo w a n o  o d  p e w n e g o  
czasu  n a  fo ru m  w ie lu  o rg a n iz a ­
c j i  m ię d z y n a ro d o w y c h , d o s to s o w a n y  
je s t  d o  w y m o g ó w  e le k t r o n ic z n y c h  
m a s z y n  c y f r o w y c h .

D la  k o m p u te ra  b o w ie m  n a jb a r  
d z ie j „ w a ż n e ”  c y f r y  p r z e tw a r z a n e j 
l ic z b y  z n a jd u ją  s ię  z le w e j s t r o ­
n y .  P r z y  n o w y m  z a p is ie  k o m p u te r  
ła tw o  m oże  d o k o n a ć  n.p. w y b o ru  
d o k u m e n tó w  z o k re ś lo n e g o  r o k u  
p rze z  p ro s te  p o m ija n ie  w  p ro c e s ie  
o d c z y ty w a n ia  d a t  o s ta tn ic h  c z te ­
re c h  c y f r  z p r a w e j  s t r o n y  i  w y ­
b o rz e  ty c h ,  k tó r y c h  p o z o s ta łe  c y f r y  
(o z n a c z a ją c e  r o k )  o d p o w ia d a ją  p o ­
s z u k iw a n e m u  o k re s o w i.

Pierwsza nagroda
S T A C JA  ra d io w a  w  M e lb o u r­

ne (A u s tra lia ) o g ło s iła  k o n k u rs : 
„Najkrótsza odpowiedź na za­
skakujące pytanie’*. P ie rw szą  na 
grodę zdoby ła  o b y w a te lk a  tego 
m iasta , p an i V ic to r in a  M ihan . 
W  o dpow iedz i na p y ta n ie , co po 
w ie lu  la tach  w  je j życ iu  się 
z m ie n iło , o d p a rła : „W  zasadzie 
niew iele  —  tyle  tylko, że p li­
sy, które kiedyś m iałam  na spód 
nicy —  m am  teraz na tw arzy“.

Narkotyczne 
„mózgowa nie”

K O M IS J A  Z D R O W IA . a k o n ­
k re tn ie  m ó w ią c  n au kow a  p o lic ja  
do zw a lcza n ia  n a rk o m a n ii N o ­
wego J o rk u  s tw ie rd z iła , że 
150 000 s tud e n tó w  tego m iasta  
ko rzys ta  system atyczn ie  ze śród 
k ó w  dop in gu ją cych . P rz y  o kaz ji 
w y k ry to , że z n a rko tyczn e j 
„p o d p ó rk i“  ko rzys ta  20 p rocen t 
dz ieci ze szkó ł p odstaw ow ych  i 
ś rednich. N ik t  n ie  jes t w  stan ie  
w  U S A  w yna leźć  o d t ru tk i na to 
społeczne n iebezpieczeństwo.

CO w y o b ra ż a ją  u k ła d y  g w ia z d  
n a  n a jb l iż s z y  ty d z ie ń ?

BARAN 21. 3. — 20. 4.: po­
hamuj niecierpliwość w 
sprawach uczuciowych, 
czas działa na korzyść 
twoich zamiarów.

I

B Y K  21. 4. — 21. 5 . : tw o je  
s p r a w y  z a w o d o w e  n ie  u -  
k ła d a ją  s ię  ź le , d o k u c z a  
c i n a to m ia s t tz w .  le tn ie  
zm ę c z e n ie  i  n e rw o w o ś ć .

B L IŹ N IĘ T A  22. 5. —  21. 6 .: 
p o d e jm ie s z  w a ż n ą  d e c y ­
z ję .

R A K  22. 6. —  22. 7 . : c z e k a ­
j ą  c ię  n ie p o ro z u m ie n ia , 
z w ą tp ie n ie , z a z d ro ś ć ; w  
k o ń c u  je d n a k  s p ra w y  u -  
c z u c io w e  w y ja ś n ią  s ię  p o  
tw o je j  m y ś li .

L E W  23. 7. — 23. 8 .: w  ro z ­
m o w ie , k tó r a  c ię  c z e k a  
n a  f o r u m  z a w o d o w y m , 
o k a ż  w ię c e j n iż  d o tą d  re ­
a l iz m u  1 trz e ź w e g o  s p o j­
rz e n ia .

P A N N A  24. 8 —  23. 9 .: n ie ­
p o k o ją c e  c ię  w  p ra c y  
p r o b le m y  są ju ż  b l is k ie  
ro z w ią z a n ia .

, W A G A  24. 9. —  23. 10.: n ie
l o d rz u c a j p r o p o z y c ji  s p o i­
li k a ń  i  w s p ó ln e j r o z r y w k i,  
i ż y c ie  to w a r z y s k ie  je s t  
■ n ie o d łą c z n ą  c z ę śc ią  ż y c ia  

w  s p o łe c z e ń s tw ie .

S K O R P IO N  24. 10. —  22. 11.: 
n ie s te ty ,  a tm o s fe ra  w  r o ­
d z in ie  n ie  z a p o w ia d a  s ię  
n a j le p ie j,  s ta ra j s ię  u n i ­
k a ć  d y s k u s j i .

*
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S T R Z E L E C  23. 11. — 21. 12.: 
m a sz  o k a z ję  d o  u rz e c z y ­
w is tn ie n ia  d a w n o  p o w z ię ­
te g o  z a m ia ru .

K O Z IO R O Ż E C  22. 12. —  20. 
1 . : n ie z b y t  d o b re  sa m o ­
p o c z u c ie  u t r u d n i  c i  k o n ­
c e n tra c ję  w  p ra c y .

W O D N IK  21. 1. —  18. 2 .:
s ta n ie s z  p rz e d  w y b o r e m : 
s p o k ó j w  d o m u , c z y  p o ­
w o d z e n ie  u  d ru g ie j  p łc i  
—  p o za  n im .

R Y B Y  19. 2. —  20. 3 . : n ie  
z n ie c h ę c a j saę b ra k ie m  
w id o c z n y c h  p o s tę p ó w  w  
p r a c y ;  tw o ja  p iln o ś ć  i  
s u m ie n n o ś ć  z o s ta ły  z a u ­
w a ż o n e  i  w ła ś c iw ie  o c e - 

c z y m  n ie b a w e m  s ię  p rz e -

I r e n a  K A C P E R

K rzyżów ka nr 33
P O Z IO M O : 5. O ś m ie s z e n ie  s ię , k o m  

p r o m ita c ja ,  6. Z r ę c z n y  w y b ie g , p o d ­
s tę p , 8. M ia s to  w  p łd .  F in la n d i i ,  10. 
D ę ty  m u z y c z n y  In s t r u m e n t  b la s z a ­
n y ,  12. S to lic a  p a ń s tw a  e u r o p e js k ie ­
go . 13. N a d z ie n ie , 14. W y d a tk o w a ­
n a  su m a  p ie n ię d z y , 15. N a tu r a ln y  
s u ro w ie c  w łó k ie n n ic z y ,  16. B r o ń  
d rz e w c o w a , 18. Z b o ż o w y  s z k o d n ik ,
19. Część p a le n is k a , 20. R asa  psa 
m y ś liw s k ie g o ,  21. P o e ta  i  p o w ie ś -  
e io p is a rz  p o ls k i  (1876—1930), a u to r  
„ K o m o r n ik ó w ” , 23. Z a je z d n ia , 24. 
M o ty w  d e k o r a c y jn y  w  k s z ta łc ie  z w i 
sa ją c e g o  p ó łw ie ń c a .

P IO N O W O : 1. D ra p ie ż n ik  z  r o d z i­
n y  k o tó w ,  2. B r o ń  s ie c z n a  o  d łu ­
g ie j p ro s te j k l in d z e ,  3. W y s o k a  
c z a p k a  o b s z y ta  fu t r e m , 4. D rz e w o  
liś c ia s te , 7. G łę b sze  z a s ta n o w ie n ie , 
ro z m y ś la n ie  p o łą c z o n e  z a n a liz ą , 9. 
S i ln ik  r o ta c y jn y ,  w  k tó r y m  w i r n ik  
p o ru s z a n y  je s t  s t ru m ie n ie m  c ie c z y  
lu b  ga zu . 11. R o d z a j p o m o c y  p ie ­
n ię ż n e j.  17. M is t rz o w s k ie  w y k o n a ­
n ie ,  b ie g ło ś ć , 18. D z ie ń  ty g o d n ia ,
20. N a  tw a r z y  lu b  s k a rp e tc e , 22. T y ­
t u ł  p o w ie ś c i E . Z o l i .

R o z w ią z a n ia  p ro s im y  n a d s y ła ć  
(w y łą c z n ie  n a  k a r ta c h  p o c z to w y c h )  
p o d  a d re s e m  r e d a k c j i  —  p i.  H o łd u  
P ru s k ie g o  8, 70-550 S zcze c in , w  te r ­
m in ie  1 0 -d n io w y m , z  d o p is k ie m  
„ K r z y ż ó w k a  n r  33” .

R o z w ią z a n ie  k r z y ż ó w k i  n r  31

P o z io m o : s z k w a ł. M e k s y k ,  k o n ­
w ó j ,  lo k a ta ,  k a t ,  z b ro ja ,  a m fo ra , 
g a r ła c z , b a g n e t, k la m ra , o d a , s to ­
p e r ,  ja r z m o ,  o c h o ta , k w a r ta .

P io n o w o :  k a n a r ,  ła jk a ,  M a lta ,
s ia n o , b ry z a , o rg a n , fu z ja ,  r u m o r ,  
z ło , g ro c h , to rb a , k a ja k ,  m a z u r.

N a g ro d y  k s ią ż k o w e  w y lo s o w a l i : 
M . S ta ń k ę  —  S zcze c in , u l.  S tu d z ie n ­
n a  31/10, A . B re c  —  S zcze c in , u l.  
P iw n a  18/2 i  Z . R u s in o w lc z  —  Szcze 
c in ,  u l .  D łu g o s z a  18/6.

N a g ro d y  d<f o d e b ra n ia  w  r e d a k c j i ,  
H I  p . , p a k . 53.

PIERRE NEMOURS

as
PANTERA

Tłumaczy!: Mieczysław Derbień
Tyt. o ry g in a łu :  „Ma P re m ie ro  C lie n te  B la n c h e " . Wydawnictwo: „Fleu- 
ve  N o ir "  P a ry ż .
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—  A  w ięc, szanow n i sędz iow ie  p rz y s ię g li —  za w o ła ł m oc­

n y m  głosem  T im  Fortee^ —  Z ło d z ie jk ą  b y ła  p a n i M a y e r! J e j 
przestępcza dz ia ła ln o ść  t rw a ła  w ie le  m iesięcy. K ie d y  w yczu ­
ła, że może zostać zdem askow ana, poszuka ła  sobie o fia ry . 
M ia ła  pod  rę ką  rzadkiego  p ta szka : m łod ą  b iedną dziew czynę, 
p racu jącą  za led w ie  k ilk a  m ies ięcy w  dom u to w a ro w ym . W y ­
s ta rczy ło  w sunąć do k ieszen i p a lta  wiszącego w  sza tn i f la ­
k o n ik  z p e r fu m a m i i  sp ra w a  b y ła  z a ła tw io n a !

P ro k u ra to r  jeszcze ra z  w ysko czy ł zza sw ojego s to łu , ja k  
d iab e łe k  z pude lka .

—  To je s t han iebne  oskarżen ie , k tó rego  n ie  m ożną to le ro ­
w a ć ! —  zaw oła ł.

T im  u k ło n i ł  się zn ów  sądow i i  sp o ko jn ym  głosem  p o w ie ­
d z ia ł:

—  Ż a łu ję , że n ie  m a ju ż  n ą  te j s a li p a n i M aye r. M o g łab y  
się wówczas sam a b ro n ić . Zawsze je d n a k  m a m oż liw ość  z ło ­
żen ia  p rz e c iw k o  nam  ska rg i, ty lk o  że wówczas dos ta rczym y  
d y re k c ji d om ów  to w a ro w y c h  i  p o l ic j i  d oku m e n ty , s tw ie rd z a ­
jące, że jędrnym z p ow o d ów  tru d n o śc i w ys tę pu ją cych  w  d o ­
m ach to w a ro w y c h , k o n tro lo w a n y c h  przez A rn o ld a  Ebingera, 
b y ły  pow ażne kradzieże, doskona le  zresztą  zorganizowane. 
P an i M a y e r i  d z ia ł p e r fu m e ry jn y  —  to  ty lk o  jeden, z p rz y ­
p ad ków . S zanow n i sędz iow ie  p rz y s ię g li!  M o i m ło d z i k lie n c i 
o p o w ie d z ie li o ty m  A rn o ld o w i E b in g e ro w i! U m ó w ił się on  
z  n im i na środę 8 p a ź d z ie rn ik a  po  to, by sko n fro n to w a ć  D eb- 
bie z p an ią  M aye r... M o i m ło d z i k lie n c i n ie  w e sz li na teren

p o s ia d ło ś c i. B y l i  za dow o len i ze sp o tka n ia  i  k ró tk ie j ro z m o w y  
z E bingerem . Z  n ie c ie rp liw o ś c ią  cze ka li na następny dzień.

K o n ie c  p rze m ów ien ia  zg in ą ł w e w rza w ie , ja k a  zapanow a-
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ła  na sa li. N ie k tó rz y  tw ie rd z il i,  że to  w y m y s ł obrony, w ię k ­
szość je d n a k  u w ie rz y ła  w  w y w o d y  T im a . Sędzia C o rn w a llis  
bezustannie  u de rza ł m ło tk ie m  w  stó ł. N a  s a li znów  p o ja w il i  
się p o lic ja n c i, a by  p rz y w ró c ić  spokó j. Z m ieszany p ro k u ra to r  
k o n fe ro w a ł ze s w o im i pom ocn ika m i. P o ru czn ik  T re n t ob­
rzu ca jąc  m n ie  ja d o w ity m  spo jrzen iem , z b liż y ł się do  jego  
s to łu . Z a u ioa ży le m  m ięd zy  n im i astrą  w ym ian ę  zdań. N a ­
tu ra ln ie  p ro k u ra to r  za rzuca ł L u c ju s o w i, że n ie  zbada ł sp ra ­
w y  k ra d z ieży  w  dom ach tow arow ych .

T im  Fortee  w y c ią g n ą ł pap ierosa. P oda łem  m u  ogień. B y ­
łe m  za do w o lo ny  z o b ro tu  sp raw y. W y g ra liś m y  p ie rw szą  
ru n dę  spo tkan ia . Poczu łem , że T im  n ab ie ra  z a u fa n ia  d o  s ie­
bie samego.

Szczególną p rzy je m n ość  s p ra w ił m i fa k t ;  że na tw a rzach  
m ło d y c h  oskarżonych  p o ja w ił s ię  uśm iech.

Tym czasem  d z ie n n ika rze  sza le li. Sędzia za rzą d z ił p rze rw ę  
w  ro zp raw ie .

Po p o łu d n iu  p ro k u ra to r  p ie rw szy  z a b ra ł głos, k ry ty k u ją c  
m etody o b ro n y  i  prosząc sąd, o  p rz y w o ła n ie  adw o ka ta  do 
p orządku.

P om yśla łem , że je d n a k  M itc h e ll je s t cz ło w ie k ie m  n a iw ­
nym , je ś li w yobraża  sobie, że u da  m u  się d op ro w a dz ić  do  
skazan ia  m łod ych  lu d z i ty lk o  na  pods taw ie  przypuszczeń  
i  bardzo  n ik ły c h  poszlak.
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T im  Fo rtee  c zu l się s iln y  po sw o im  p o ra n n ym  z w y c ię ­

s tw ie .
—  W yso k i sądz ie ! —  p o w ie d z ia ł z szacunkiem . —  S ta ra ­

łe m  się w ykazać, że M ic h a e l D o la n  i  Debbie  S im ons n ie  
m ie li żadnego pow odu, a by  dokonać zam achu na życie  A r ­
n o ld a  Ebingera. W ręcz p rze c iw n ie  —  s tw ie rd zam , że na leży  
im  w ie rzyć , iż  pożegna li się z E b ingerem , za n im  ten  wszedł 
na teren  s w o je j p os iad łośc i; że n ie  m a ją  n ic  wspólnego  
z anonim em , k tó ry  p a n i E b ing er pokaza ła  d e te k ty w o w i R i­
c h a rd o w i Bensonow i, a nąstępn ie  o fice ro m  p o lic ji,  p ro w a ­
dzącym  dochodzenie  w  sp raw ie  śm ie rc i je j  męża. M ó g łbym  
się ty m  za do w o lić  i  zw raca ją c  się do sądu p rzys ię g łych  po­
w ie d z ieć ; przypuszczenie  za p rzypuszczenie : p rzyzn a jc ie , że 
szala w a g i p rze chy la  się na korzyść n iew inn o śc i, a n ie  w i ­
ny. A le  to  są ro zw a żan ia  czysto teoretyczne. Je że li Debbie  
Sim ons i  M ic h a e l D o la n  n ie  z a m o rd o w a li A rn o ld a  Ebinge­
ra , oznacza to, że czynu  tego d oko na ł k toś  in n y !  M o im  obo­
w ią zk ie m , ja k o  obrońcy, jes t dow ieść tego, a by  u n ie w in n ić  
m oich  k lie n tó w . . Czy ty lk o  je d n a k  z tego pow odu  jes t to 
m o im  obo w ią zk ie m ?  N ie ! Jest to  m ó j obow iązek, ja k o  o by ­
w a te la  tego m ias ta , będącego ró w n ie ż  o d p o w ie d z ia ln ym  za 
to, co się w  ty m  m ieście  s ta ło  po za bó js tw ie  E b ing e ra !

N a s a li zapanow a ła  abso lu tna  cisza.- W szyscy o cze k iw a li 
n ow ych  sensacji. Ja k  ta k  d a le j pó jdz ie , T im  Fo rtee  stanie  
się jeszcze tego w ieczo ra  n a js ła w n ie js z y m  c z ło w ie k ie m  od 
A tla n ty k u  po Ocean S p o k o jn y !

( e .d .n . )
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W  dwóch minutach — dwie bramki

Arkonia lepsza od Zawiszy
Z A  U D A N Ą  na leży uznać 

szczecińską p re m ie rę  lig ow ego  
sezonu. P iłk a rz e  A rk o n ii  p oko ­
n a li na w ła s n y m  b o isku  Za ­
w iszę  Bydgoszcz 2:1 (2:0).
B ra m k i z d o b y li d la  A r k o n i i : 
T u s iń s k i w  1 m in ., K ry s ty n ia k  
w  2 m in ., d la  Z a w iszy  S pustek 
w  88 m in . S po tkan ie  p ro w a ­
d z ił p. H irsch  z P oznania . W i­
d zów  o ko ło  4 tysięcy.

A R K O N IA :  B ia łe k ,  K r y s ty n ia k ,  
G o g a cz , O le jn ik ,  J a n o e h a , S ch ab , 
(o d  71 m in .  M a c ią g ) ,  T u s iń s k i  (od  
50 m in .  M ik o ła je w s k i) ,  F l iś n ik ,  Ł ę -  
ż a k , K w ia t k o w s k i ,  K u d ła .

Z A W IS Z A : R u d z iń s k i,  S ta r z y ń ­
s k i ,  H a rm a ta , M a r c h e w k a ,  Z g o d a , 
S te fa n ia k , (od  70 m in .  S p u s te k ) , 
C a łu s  (od  46 m in .  W itc z a k ) ,  C ze r­
w iń s k i ,  W it k o w s k i ,  F io d o r o w ,  R oś- 
c is z e w s k i,  G o ź d z ik .

D z iś  p o s ta n o w il iś m y  z re z y g n o ­
w a ć  z  t r a d y c y jn e j  fo r m y  s p ra w o ­
z d a n ia  z m e czu  p i łk a rs k ie g o  i  p o d ­
ję l iś m y  p ró b ę  z re la c jo n o w a n ia  w y ­
d a rz e ń  n a  b o is k u  n a  p o d s ta w ie  
w y p o w ie d z i : k ib ic a ,  sęd z ieg o  s p o t­
k a n ia -  k a p ita n ó w  o b u  z e s p o łó w  i  
t r e n e r ó w  d r u ż y n .

A. H elińsk i (nauczyc ie l, sym  
p a ty k  zespołu g w a rd y js k ie g o ). 
„N ie  m og łem  doczekać się p re ­
m ie row ego  w ys tę pu  g w a rd z i­
s tó w  w  I I  lidze . In a u g u ra c ja  
b y ła  udana, ju ż  w  1 m in . Łę- 
żak  ja k  b urza  poszedł po 
skrzyd le , s k ie ro w a ł p iłk ę  pod 
b ra m k ę  p rosto  na g łow ę  T u - 
sińskiego , a ten  n ie  d a ł żad­
n ych  szans R u dz ińsk ie m u . 
C h w ilę  potem  obrońca  K ry s ty ­
n ia k  w y p ro w a d z ił p iłk ę  z w ła ­
snego p rzedpola , d ośrod kow a! 
ją  fa łszem . B ra m k a rz  gości 
p ró b o w a ł w yb ie c , lecz p o tk n ą ł 
się p rz y  ty m  i  b y ło  ju ż  2:0. 
M ecz d la  m n ie  się skończy ł. 
W ie d z ia łe m  ju ż , że A rk o n ia  
w y g ra ła . N ie  z m a rtw iłe m  się 
n a w e t fa k te m , że w  88 m in . 
S pustek p ła s k im  „szczu re m ’“ 
z m y l i ł  czu jność B ia łk a  i 
z m n ie js z y ł ro z m ia ry  p o ra ż k i 
swego zespołu“ .

d y n e k ,  z u p e łn ie  ró ż n y  o d  m e czu  
w  N o w e j H u c ie , g d z ie  c h ło p c y  
g r a l i  j a k  r u ty n ia r z e .  W id o c z n ie  
z d e p ry m o w a ła  ic h  w ła s n a  w id o w ­
n ia , k tó r a  p o m im o  d w ó c h  z d o b y ­
ty c h  b r a m e k  d o m a g a ła  s ię  ła d n e j 
g r y .  N a m  p rz e c ie ż  z a le ż y  p rz e d e  
w s z y s tk im  n a  w y n ik u  i  te m u  ce ­
lo w i  p o d p o r z ą d k o w u je m y  w s z y s t­
k ie  p o c z y n a n ia . N ie  zaw sze  a ta k  
je s t  n a jp e w n ie js z ą  b ro n ią* . D a liś m y  
w ię c  p rz e c iw n ik o m  p o g ra ć . S tąd  
ta  o p ty c z n a  p rz e w a g a  g o śc i w  o s ta t 
n ic h  m in u ta c h  p rz e d  p rz e rw ą  i w  
p ie rw s z y c h  po  w z n o w ie n iu  g r y .  
Z e s p ó ł ja k o  ca ło ść  z a g ra ł p o n iż e j 
s w y c h  m o ż liw o ś c i,  a n a js ła b s z ą  
fo r m a c ją  b y ła  d ru g a  l in ia . “

W ło d z im ie rz  G o ga cz  k a p i ta n  A r ­
k o n i i  —  „ C z u liś m y  w  k o ś c ia c h  
o s ta tn i m e cz  z K o re a ń c z y k a m i.  W- 
d o d a tk u  p r z e c iw n ik  g r a ł  b a rd z o  
o s t ro  i  b e z p a rd o n o w o , n ie  zaw sze  
w  ra m a c h  p rz e p is ó w . T ro c h ę  ba ­
l i ś m y  s ię  tego- m eczu . Z  Z a w is z ą  
n ig d y  n ie  w y g r y w a l iś m y  i  re m is  
u w a ż a liś m y  d o ty c h c z a s  za  s u k ­
ces. S tą d  m o że  g r a liś m y  tro c h ę  
a s e k u ra n c k o , C e l je d n a k  o s ią g n ę ­
l iś m y . “

E d w a rd  W o je w ó d z k i —  tr e n e r  
Z a w is z y  — „ T a k  fa ta ln y  p o c z ą te k  
i  d w a  „ k ik s y “  b r a m k a rz a  m o g ą  
z n ie c h ę c ić  d o  g r y  k a ż d ą  d ru ż y n ę . 
W y n ik  2:0  je s t  d la  na s  p r a k ty c z ­

n ie  n ie  d o  o d ro b ie n ia  g d y ż  b r a k  
je s t  w  d r u ż y n ie  b r a m k o s tr z e ln y c h  
z a w o d n ik ó w . W  m o im  z e sp o le  w y ­
r ó ż n ia m  H a rm a tę  i  F io d o ro w a . W  
A r k o n i i  p o d o b a ł m i  s ię  Ł ę ż a k  i  
F l iś n ik . "

R y s z a rd  H a rm a ta  —  k a p i ta n  Z a ­
w is z y  — „ W y s tą p i l iś m y  w  m o c n o  
o d m ło d z o n y m  s k ła d z ie . C a łu s , W it ­
c z a k , S p u s te k  i  R u d z iń s k i to  je ­
szcze n o w ic ju s z e  i  t r u d n o  s ię  z n i ­
m i  g ra . A r k o n ia  b y ła  w y m a g a ją c  
c y m  p r z e c iw n ik ie m . B y l i  s z y b c y  i  
d o b rz y  te c h n ic z n ie . N ie  m a ją o  s ła ­
b y c h  p u n k tó w  m o g li  g ra ć  zesp o­
ło w o .  M y  n a to m ia s t m u s ie l iś m y  
p r e fe r o w a ć  in d y w id u a ln ą  g rę .“

Bogdan H irsch  —• (sędzia 
g łó w n y ) —  „N ie  b y ł to  p iękn y  
mecz, lecz ty p o w a  w a lk a  o 
p u n k ty , choć m o m e n ta m i gra  
b y ła  szybka i  in te resu jąca . Po­
je d y n e k  ten  b y ł tru d n y  do sę­
d z iow an ia , gdyż  bydgoszczanie 
częs to " g ra li zb y t b ru ta ln ie . 
M u s ia łe m  d w u k ro tn ie  w y jm o ­
w a ć żó łtą  k a rtk ę . Pokaza łem  
ją  S ta rzyń sk ie m u  i  S te fan ia ko ­
w i za zb y t ostrą  grę. A rk o n ia  
w y g ra ła  zasłużenie, b y ła  bo­
w ie m  w y ra ź n ie  lepszym  zespo­
łe m .“

N o t.: (d)

W  p o z o s ta ły c h  m e c z a c h  I I  J ig i 
p a d ły  r e z u lt a t y : M o to r  — A v fa  
1:1 (1 :0 ), W a r ta  —  B a ł ty k  2:2
(0 :2 ), S ta l R z . —  G ó r n ik  W . 3:1 
(2 :1 ), U rs u s  — H u tn ik  3:0 (2 :0 ), 
S p a r ta  — S ta l S ta lo w a  W o la  2:0 
(1:0), G K S  —  W is ło k a  2:0 (1:0), 
W id z e w  —  S to m il 3:0  (2 :0 ). A K S  — 
U ra n ia  1:2  (1 :0 ). B K S  B ie ls k o  —  
G K S  J a s trz ę b ie  2:0 (2 :0 ), A r k a  — 
W łó k n ia rz  B . 2:1 (2 :0 ).

Matusiak liderem

Towarzyskie
pojedynki

i-Iigowców
W  S O S N O W C U  ro z e g ra n o  to w a r z y ­

s k i  m ecz  p i ł k i  n o ż n e j,  w  k tó r y m  
G ó r n ik  Z a b rz e  p o k o n a ł Z a g łę b ie  
S o s n o w ie c  4:3 (1 :3 ). D la  z a b rz a n
b r a m k i  z d o b y l i :  S z o łty s ik  — 3 o ra z  
K w a ś n y , a  d la  Z a g łę b ia : J a r o s ik  —  
2 i  M a z u r.  W  p ie rw s z e j p o ło w ie , 
m im o  u p a łu , m ecz  s ta ł n a  n a d s p o ­
d z ie w a n ie  d o b r y m  p o z io m ie . Szcze­
g ó ln ie  p o d o b a ły  s ię  a k c je  ze s p o łu  
s o s n o w ie c k ie g o . W  d r u g ie j p o ło w ie , 
p o  k i l k u  z m ia n a c h  w  Z a g łę b iu  d o  
g ło s u  d o s z li z a b rz a n ie . N a jle p s z ą  
fo rm ę  z a d e m o n s tr o w a li:  S z o ł ty s ik  w  
G ó r n ik u  i  J a r o s ik  w  Z a g łę b iu .

W s o b o tę  w  s a m o  p o łu d n ie , w  t r o ­
p ik a ln y m  u p a le  42 s to p n i C w  s ło ń ­
c u  o d b y ł  s ię  w  Ł o d z i s p a r r in g o w y  
m ecz  p o m ię d z y  p ie rw s z o lig o w y m i 
z e s p o ła m i Ł K S  i  G w a r d ii  (W a rs z a ­
w a ) .  Z w y c ię ż y ła  G w a r d ia  2:1 (1:®K 
D la  G w a r d ii  b r a m k i  z d o b y l i  S z y m ­
c z a k  i  W iś n ie w s k i,  d la  Ł K S  —  G rę ­
bosz.

B y ło  to  b a rd z o  s ła b e  w id o w is k o ,  
O b ie  d r u ż y n y  w y s tą p i ły  o s ła b io n e  
b r a k ie m  s w y c h  n a jle p s z y c h  z a w o d ­
n ik ó w ,  a p o z io m  s p o tk a n ia  p rz y p o ­
m in a ł  c h w i la m i m e cze  A -k la s o w e .

C ra c o v ia  —  p o  re m is a c h  z  Ł K S  1 
G ó rn ik ie m  (Z a b rz e ), w y g r a ła  w c z o ­
r a j  z R u c h e m  C h o rz ó w  a ż  4:0; 
B r a m k i  z d o b y l i :  H e fk o  w  12, 29 i  7S 
m in .  i  S z c z e p a n k ie w ic z  w  37 m in . 
Z w y c ię s tw o  g o s p o d a rz y  w  p e łn i  za ­
s łu ż o n e . W ic e m is tr z  P o ls k i — R u c h , 
k t ó r y  w y s tą p i ł  t y l k o  bez W y ro b k a . 
w y k a z a ł b . s ła b e  p rz y g o to w a n ie  d o  
z b liż a ją c e g o  s ię  s c z o r u . C ra c o v ia  
w z m o c n io n a  3 z a w o d n ik a m i z  H u t­
n ik a  i  je d n y m  z W is ły  w y k a z a ła -  b . 
d o b rą  fo rm ę ;

Foreman już w Tokio I Dziś zakończenie turnieju piłkarek
D R U G I e ta p  w y ś c ig u  k o la rs k ie -  

Ro „S z la k ie m  W a lk  i  M ę c z e ń s tw a  
Ł iK łu  P o z n a ń s k ie g o ”  ro z e g ra n y  z o -  
Bfcał n a  teas ie - P o z n a ń  — S z a m o tu ły ,  
d łu g o ś c i 144 k m . Z a C z a rn k o w e m  
« t w o r z y ła  s ie  1 0 -o so b o w a  s ru D a  i 
d o p ie r o  n ie d a le k o  m e ty  o d e r w a l i  
■ ię  z- n ie j  L u c ja n  L is  i  T a d e u sz  
P ra s e k , k tó r z y  z p rz e w a g a  o k o ło  
409 m  m in ę l i  m e tę . S z y b s z y  n a  f i ­
n is z u  o k a z a ł s ię L is .  w y g r y w a ją c  
ebao w  3:22,14 go dz . T a d e u s z  P ra ­
sek. z  B i r k u ta  G o le n ió w  s k la s y f ik o ­
w a n y  z o s ta ł w  ty m  s a m y m  czasie . 
K o le jn y c h  o ś m iu  z a w o d n ik ó w  
(przy. p r  o w a d z i ł  n a  m e te  W o jc ie c h  
M a tu s ia k  ( A r k o n ia )  w  cza s ie  3:22.46 
• e k ,

Pb- d w ó c h  e ta p a c h  w  łą c z n e j k la ­
s y f i k a c j i  p r o w a d z i W o jc ie c h  M a tu ­
s ia k  ( A r k o n ia )  w y p r z e d z a ją c  L u ­
c ja n a  L is a  (R u c h  R a d z io n k ó w )  o 
2.16 m in .

P ie rw s z y  e ta p  w y g r a ł  M a tu s ia k .  
p rz e d  M y tn ik ie m  i  Z a ją c e m  (o b a j 
F lo ta ) .

T u IX  Turn ie j Najlepszych.

Rozpoczęto
przyjmowanie
zgfdszeil

T R A D Y C Y J N IE  ju ż  o d  9 la t  p r a ­
ło» w n ic y  s z c z e c iń s k ic h  z a k ła d ó w  
p r a c y  s p o ty k a ją  s ię  w e  w rz e ś n iu  
n a  z a w o d a c h  s p o r to w y c h  p n . „ T u r ­
n ie j  N a jle p s z y c h ” . T a  p o p u la rn a  
im p re z a  s ta ła  s ie  ju ż  d o n io s ły m  
w y d a rz e n ie m  w  ż y c iu  s p o r to w y m  
n a s z e g o  m ia s ta . C o ro c z n ie  b o w ie m  
w  e l im in a c ja c h  i  f in a ła c h  T N  s ta r ­
t u ją  ty s ią c e  lu d z i p r a c y , k o b ie ty  i 
m ę ż c z y ź n i,  p r a c o w n ic y  f iz y c z n i  i  
u m y s ło w i .

T e g o r o c z n y  T u r n ie j  N a jle p s z y c h  
r o z p o c z ą ł s ię  W ła ś c iw ie  k i l k a  m ie ­
s ię c y  te m u . P rz e p ro w a d z o n o  iu ż  
b o w ie m  r o z g r y w k i  w  p i łc e  s ia tk o ­
w e j ,  k o m e tc e  i  te n is ie  s to ło w y m . 
A  z a te m  I X  T N  m a  iu ż  s w o ic h  
p ie rw s z y c h  b o h a te ró w .  P o z o s ta ły c h  
m e d a lis tó w  p o z n a m y  w e  w rz e ś n iu . 
W  ty m  m ie s ią c u  b o w ie m  o d b ę d ą  
s ię  f in a ło w e  z a w o d y  w  9 d y s c y p l i ­
n a c h : k a ja k a r s tw ie  le k k ie j  a t le t y ­
ce. p ły w a n iu .  s t r z e le c tw ie .  sza­
c h a c h . w ie lo b o ju  s z e fó w  i  w ie lo ­
b o ju  s z ta fe to w y m , w ę d k a r s tw ie  i  
tu r y s t y c z n y m  r a jd z ie  n a  o r ie n ta c je .

Z a rz ą d  M ie js k i  T K K F  m ie s z c z ą c y  
s ię  p r z y  u l .  N a r u to w ic z a  ro z p o c z ą ł 
ju ż  p r z y jm o w a n ie  z g ło sze ń  d o  f i ­
n a łó w . k tó r e  o d b ę d ą  o d  w  d n ia c h : 
15, 1« i  23 w rz e ś n ia . O szcze­
g ó ła c h  d o ty c z ą c y c h  t e j  im p r e z y  
p o in fo r m o w a n o  ta k ż e  160 z a k ła d ó w

Kcy.. d o  k tó r y c h  ro z e s ła n o  r e g u -  
i n y  I X  T u r n ie ju  N a jle p s z y c h .

( jg )

Ze świata
W  D N IA C H  7— 9 w rz e ś n ia  b r .  o d ­

b ę d z ie  s ię  w  E d y n b u r g u  f in a ł  P u ­
c h a r u  E u ro p y  w  le k k ie j  a t le ty c e .  7 
w rz e ś n ia  s ta r t u ją  d r u ż y n y  k o b ie c e . 
O r g a n iz a to r z y  p o d a li  d o  w ia d o m o ­
ś c i.  że p o c z ą te k  z a w o d ó w  n a s tą p i 
o  go dz . 19.09, a z a k o ń c z e n ie  o  20.45. 
Z a w o d y  m ę ż c z y z n  -ro zp o czn ą  s ię  
ś  w rz e ś n ia  o  g o d z . 15.50.

G O D Z . 9 —  h a la  p r z y  u l .  N a r u to  
■Wieża — t u r n ie j  p i ł k i  re c z n e j k o ­
b ie t  o  p u c h a r  C R Z Z  R u c h  — S k ra . 
g o d z . 10.15 Pc-goń —  S o ś n ic a , go dz . 
11.30 Ą K §  —  O tm ę t.

DO  T o k io  p rz y b y ł b ok ­
se rsk i m is trz  ś w ia ta  wszech­
w ag za w od o w có w  Joe Fo ­
rem an, k tó r y  s toczy 1 
w rześn ia  p ie rw szą  w a lk ę  w  
ob ron ie  m is trzow sk ieg o  t y ­
tu łu  w  s to lic y ; Ja p o n ii, Je ­
go p rz e c iw n ik ie m  będzie  
Toe „ K in g ”  R om an z  P o rto -  
ry k o .

N a  z d ję c iu : stew ardessa  
to k ijs k ie g o  lo tn is k a  w ręcza  
F o re m a n o w i b u k ie t k w ia ­
tó w .

(C A F -U n ifa x )

Losowanie 
Pucharu Europy 
w pitce ręcznef

W  B A Z Y L E I o d b y ło  s ię  lo s o w a n ie  
r o z g ry w e k  o P u c h a r  E u ro p y  w  p i ł ­
ce  rę c z n e j m ę żczyzn  i  k o b ie t.

W ro c ła w s k i Ś lą s k  w  I  r u n d z ie  g ra  
z  m is t rz o w s k ą -  d r u ż y n ą  B u łg a r i i  — 
L o k o m o t iv  S o fia . S p o tk a n ia  I  r u n ­
d y  o d b ę d ą  s ię  w  te r m in ie  14—20 
w rz e ś n ia , a re w a n ż e  5— 11 p a ź d z ie r ­
n ik a .

P i ł k a r k i  c h o rz o w s k ie g o  R u c h u , 
w y lo s o w a ły  w  I  ru n d z ie  ju g o s ło ­
w ia ń s k i  z e s p ó ł*  R a d n ic k i B e lg ra d .

Z e  w z g lę d u  na m is t rz o s tw a  ś w ia ­
ta  w  p i łc e  rę c z n e j k o b ie t  r o z g r y ­
w a n e  w  p a ź d z ie rn ik u  b r .  m ecze  p u ­
c h a ro w e  m a ją  b y ć  p rz e p ro w a d z o n e  
w  te r m in ie  11—24 s ty c z n ia  1974 r.

Puchar CRZZ
pojedzfe do Chorzowa
P O M IM O , 12 T U R N IE J  P IŁ K I  R Ę C ZN E J K O B IE T  O P U ­

C H A R  C R Z Z zakończy się dopiero dziś, już w  dniu w czoraj­
szym wyłoniono trium fa to ra  te j im prezy. Został nim  m istrz 
Polski — zespół chorzowskiego Ruchu. Drużyna ta m a aktu ­
a ln ie  na swoim koncie 8 punktów . Natom iast druga w  tabeli 
Sośn ica zgrom adziła 6 punktów. N aw et w  przypadku gdyby 
oba zespoły zrów nały się punktam i, pierwsza lokata przypad-
n ie  w  u dz ia le  ch o rzow ian kom ,
k u  w y g ra ły  z Sośnicą.

W  P IĄ T E K ,  w  tr z e c im  d n iu  t u r ­
n ie ju  p i łk a r e k .  p a d ły  n a s te o u .ia ce  
w y n ik i :  R u c h  —  A K S  17:12 (5:4),
S k r a  — P o g o ń  14:9 (9:6 ). S o śn ica  
—  O tm ę t  12:8 (6:4). W c z o ra j n a to ­
m ia s t o d b y ły  s ie  k o le jn e  t r z y  d o -  
je d y n k i .  W  p ie rw s z y m  m e c z u  d n ia  
A K S  p o k o n a ł P o g o ń  12:7 (3:1). 
B r a m k i  z d o b y ły :  d la  P o g o n i — B i l ­
s k a  — 6 i  M a z u re k  —  1. a d la  
A K S :  P a c h  —  5. E m m e r l in g  — 3, 
P a b i ja ń c z y k  —  2 o ra z  B ła ż y c a  — 1. 
M e c z  n ie  n a le ż a ł d o  c ie k a w y c h . 
O b ie  d r u ż y n y ,  zw ła s z c z a  w  o ie r w -  
s ze j częśc i s p o tk a n ia , z a d e m o n s tro ­
w a ły  g re  w  m iz e r n y m  w y d a n iu .  W  
te j  fa z ie  m e czu  z a w o d n ic z k i P o ­
g o n i i  A K S  p rz e ś c ig a ły  s ie  w  n ie ­
u d o ln y c h  z a g r y w k a c h ,  g r a ły  c h a o ­
ty c z n ie  i  w y ją t k o w o  n ie s k u te c z n ie . 
O ic h  w y ją t k o w e j  in d o le n c j i  s tr z e ­
le c k ie j  n a j le p ie j  ś w ia d c z y . u t r z y ­
m u ją c y  s ię  d o  17 m in u t y  s p o tk a ­
n ia  w y n ik . . .  0:0. P o z m ia n ie  p ó l 
g ra  s ie  n ie c o  o ż y w iła .  P o g o ń  n ie  
p o t r a f i ła  je d n a k  d o tr z y m a ć  k r o k u  
n ie w ie le  le p s z e j o d  n ie j  d r u ż y n ie  
c h o r z o w s k ie j.  k tó ra  w y g r a ła  to  
s p o tk a n ie  r ó ż n ic a  5 b ra m e k . W  P o ­
g o n i w y r ó ż n i ły  s ie  W ild a  u e r  i  B i l ­
s k a . a w  A K S  — P a ch .

C iekaw szy p rzeb ieg  m ia ł po­
je d y n e k  R uchu  z O tm ętem . P ro ­
w adzony b y ł on w  d o b ry m  te m ­
p ie , za w od n iczk i obu  zespołów  
z a in ic jo w a ły  sporo szybk ich  a k ­
c j i  o fensyw nych . Przez ca ły  
czas d ru żyn ą  nada jącą  ton  grze 
b y ły  m is trz y n ie  P o lsk i, k tó re  
s ta n o w iły  zg rany, dobrze  ro zu -

które w  bezpośrednim pojedyn-

m ie ją c y  się zespół. P iłk a rk i cho­
rzo w sk ie  u m ie ję tn ie  ro z g ry w a ły  
p iłk ę  zaskaku jąc  r y w a lk i d yna ­
m ic z n y m i i  p re c y z y jn y m i s trza ­
ła m i. B ra m k i w  ty m  sp o tka n iu  
z d o b y ły : d la  R uchu  —  K osto rz
—  5, D reszer —  4, K usz  —  3,. 
G ołek, C za rnas iak  i  Czern iu łc 
po  1, a d la  O tm ę tu : Jeż —  5* L i ­
s icka  —  3, C h ilic k a  —  2, D e r- 
sz n ia k  i  M a lku sz  —  po  1.

W  O S T A T N IM  m e czu  d n ia ' S o ś n i­
ca p o k o n a ła  s to łe c z n a  S k rę  14:12 
(8:6). B r a m k i  z d o b y ły :  d la  S o ś n ic y
— L i t w i n  —  6. D e d a  — 6. T o m a la
i  Ś l iw k a  — po  1. a d la  S k r y  —  Z ie -  
le w ic z  —  6, H o ło z u b ie c  —  3,
J a s k ie le w ic z  —  2 i  D e re c h  — 1. 
P o d o b n ie  ja k  s p o tk a n ie  R u c h  — 
O tm ę t. r ó w n ie ż  i  te n  m ecz  m ó g ł 
s ie  p o d o b a ć . G r a  b y ła  s z y b k a  i- 
u ro z m a ic o n a . U d a n y m i in te r w e n ­
c ja m i p o D is a ły  s ie  o b ie  b r a m k a r k i .
. D z iś  o s ta tn i  d z ie ń  t u r n ie ju ,  ( jg )

Bałtycki Wyścig 
Przyjaźni

T R Z E C I e ta p  I X  B a ł ty c k ie g o  W y ­
ś c ig u  P r z y ja ź n i .  p ro w a d z ą c y  z I ła ­
w y  d o  S z c z y tn a  (126 k m ), z a k o ń ­
c z y ł s ie  z w y c ię s tw e m  z a w o d n ik a  
Z S R R  C z a p ły g in a . k t ó r y  na  m e e ie  
w y p r z e d z i ł  r e p re z e n ta n ta  Ł o tw y  
N ie j łh n d e s a  i  E s to ń c z y k a  P ik k u s a .

M i n i - a n k i e t a  „ K u r i e r a ”

C Z n E S T  PAN (1)
ZA LIGOWYMI S010TAMI?

W A N G L I I  — O J C Z Y Ź N IE  F U T B O L U , l ig o w e  m ecze  p i łk a r s k ie  o d b y w a ją  
s ię  zaw sze  w  s o b o ty .  N ie d z ie le  n a to m ia s t ' s p o r to w c y  i  k ib ic e  s o e - • 

d z a ją  w  r o d z in n y m  g r o n ie ;  k o r z y s ta ją c  z ró ż n y c h  fo rm  w y p o c z y n *  • 
k u .  O s ta tn io ' r e d a k c ja  k a to w ic k ie g o  „S P O R T U ”  w y s tą p i ła  z p r o o o z y - . 
c ja  by. r ó w n ie ż  w  n a s z y m  k r a ju  w p r o w a d z ić  z w y c z a j:  r o z g ry w a n ia  
l ig o w y c h  s p o tk a ń  w  s o b o ty  I n ic ja t y w ę  . .S p o r tu ’ p o p a r liś m y  w  je d n e j 
z n ie d a w n y c h  p u b l ik a c j i .  D z iś  n a to m ia s t p rz e d s ta w ia m y  o p in ie  n a ­
s z y c h  C z y te ln ik ó w .

Cz. A s z k ic ło w ic z  — w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  F re z . M R N : — W y d a je  i t i i  s ię . 
że p ro b le m  te n  n a le ż y  t r a k t o w a ć  e la s ty c z n ie . C h o d z i b o w ie m  ,o  . to  
b y  im p r e z y  s p o r to w ą  o rg a n iz o w a ć  w  ró ż n y c h  te rm in a c h .  S o b o tn ia  
l ig a  n ic  n ie  da , je ś l i  w  ty m  s a m y m  d n iu  g ra ć  b ę d z ie  P o g o ń  i  A r k o ­
n ia .  J e ż e li n a to m ia s t  w  S z c z e c in ie  w y s tę p o w a ć  b e d z ie  t y l k o  je d n a  
d r u ż y n a ,  to  o c z y w iś c ie  m e cze  p o w in n y  s ie  o d b y w a ć  w  s o b o tę . N ie ­
d z ie le  b ę d z ie m y  w te d y  m o g li  spę dza ć  z n a s z y m i r o d z in a m i.  P o za  , t v n .  
sąd zę  iż  w o ln y  d z ie ń  n a le ż y  s ie  r ó w n ie ż  p i łk a rz o m ; k tó r z y  są n ie  t y l ­
k o  s p o r to w c a m i,  le c z  r ó w n ie ż  m ę ż a m i i  o jc a m i.

R . P o d g ó rs k i — le k a rz ,  d y r e k to r  W o j.  P r z y c h o d n i S p o r to w o - L e k a r -
s k ie j :  — W  p e łn i  p o p ie ra m  p ro p o z y c je  o rg a n iz o w a n ia  s p o tk a ń  p i łk a r ­
s k ic h  w  s o b o ty . N ie d z ie la  p o w in n a  b y ć  d n ie m  w y p o c z y n k u .  N a le ż y  
o n  s ię  k ib ic o m  ja k  i  s p o r to w c o m  a ta k ż e  n a s z y m  ż o n o m , k tó r e  „ n ie ­
w in n ie  c ie r p ią ” , że m ę ż o w ie  są k ib ic a m i.

K .  P a łk a  —  p re z e s  S p ó łd z ie ln i L e k a r z y  S p e c ja lis tó w :  — L ig o w e  m e­
cze w  s o b o ty  m a ia  p rz y s z ło ś ć . N a jb a r d z ie j  za d o w o lo n e - bę d ą ' nasze 
p a n ie  N a re s z c ie  b ę d ą  m ia ły  m ę ż ó w  w  n ie d z ie le  w  d o m u .

M . W o jto w ic z  —  p o m o c n ik  o f ic e r a  d y ż u rn e g o  P o g o to w ia  M O : —
O czy  w iś c ie  w  p e łn i  p o p ie ra m  in ic ja  t y w ę  ro z g ry w a n ia  l ig o w y c h  s p o t­
k a ń  w  s o b o ty  S a dze że  p r z y c h o d z iło b y  na n ie  w te d y  w ie c e j k ib ic ó w .  
W  n ie d z ie le  b o w ie m  s n o ro  s z c z e c in ia n  je s t  n ie o b e c n y c h  w  m ie ś c ie . 
P o za ty m  —  w d z ię c z n o ś ć  n a s z y c h  p a ń  z a p e w n io n a .

E . L e w a n d o w s k a  —  p ra c o w n ić z k a  c e n t r a l i  m ię d z y m ia s to w e j:  — N a m ę ­
czę ch o d zę  b a rd z o  rz a d k o ; w ła ś c iw ie  t y l k o  w te d y , g d y  m n ie  k to ś .  n a ­
m ó w i.  Ł a tw ie j  je d n a k  w y c ią g n ą ć  m n ie  na  m e cz  w  n ie d z ie lę .

R . R ó ża ń ska  —  ż o n a  p i łk a r z a :  — G ło s u je  za... p ią tk ie m . G d y  m a ż  
g ra  czasem  w  s o b o tę  to  p rz y c h o d z i d o  d o m u  z m ę c z o n y  i m o ż n a ' z n im  
p o ro z m a w ia ć  t y l k o  o  z d o b y ty c h  lu b  s tra c o n y c h  b ra m k a c h .  W  n ie d z ie lę  
n a to m ia s t z n ik a  na  p ó ł d n ia  b v  o g lą d a ć  w  a k c j i  s w y c h  k o le g ó w  z- i n ­
n y c h  z e s p o łó w . A  z a te m  — t y l k o  p ią te k '.

L .  C z e m a rm a z o w ic ż  ■— p ra c o w n ik -  u m y s ło w y  Z e s p o łu  E le k t r o w n i
S z c z e c in : — O b u rą c z  g ło s u je  za  s o b o ta . N ie d z ie la  p o w in n a  b y ć  d n ie m  
w y p o c z y n k u .  Ż iZ ie ń  t& k i  je s t  k o n ie c z n ie  p o t r z e b n y  p o n ie w a ż  n a  f ig o ­
w y c h  .rae-cząch t r a c i  s ję  w ię c e j n e r w ó w  n jż  p rz e z  c a ły  ty d z ie ń  w  
p r o c y .

C r,  Z a l iw s k i  — w ła ś c ic ie l s k le p u  w a rz y w n o -o w o c o w e g o -  p r z y  a l.  
W o js k a  P o ls k ie g o : — Ż y je  s p o r te m  o d  d a w n a . S a m  k ie d y ś  g ra łe m  
w  n i łk e  w  W p ^ s ro w ie . ą p o te m ... to  ju ż  z o s ta łe m  k ib ic e m . J e s te m  za  
l ig o w y m i  s o b o ta m i.

(a . jg .  re )
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W Ł A Ś C IW IE  n ie  zam ie ­
rza łe m  tego ju ż  te raz  o p isy ­
wać. S p ro w o ko w a ł m n ie  k o ­
lega re d a k c y jn y , k tó r y  szu­
k a ł „...czegoś c iekaw ego w  
roczn icę  pow stan ia*’. — 
P Ó Ł  K O K U  P R A W IE  W  
K A T A K U M B A C H  P O W Ą Z ­
K O W S K IC H ?  N A P IS Z  O 
T Y M . K O N IE C Z N IE  —  m ó ­
w ił .  N ie o pa trzn ie  da łem  
s łowo. I  ta k  zam ias t w e 
w sp om nien ia ch  do k tó ry c h  
k ie dyś  przec ież zasiądę, opo 
w ie m  o ty m  ju ż  teraz.

Tamten sierpień, wrzesień...

PRZEŻYŁEM WiiÓO ZMARŁYCH
..  .  -■ ■ ■ ■ »  -V”  -  !"■ • • %

C  P O T K A Ł E M  C,0  7 s ie rp n ia  
p rz y  zb iegu  u l ic  B ie la ń s k ie j 

i  D łu g ie j. Tak , b y l k iedyś  ta k i 
n,aróżn ik. B y ło  to  ju ż  po u pa d ­
k u  W o li, k tó rą  o b a j opuśc iliśm y. 
M ia ł na p rz e d ra m ie n iu  opaskę  
A K , ja  zaś A L . R ozw aża ł: ja k  
w y jś ć  z  m ias ta : c h c ia ł dostać 
sie do m a tk i, na J e lo n k i. — 
„J e s t chora  —  p o w ta rz a ł —  
N ie  m a n ikog o  ty lk o  m n ie ” .

, Ja  m ia łe m  ro d z icó w  na  t.zw . 
D re w n ia n y m  K o le . B y ła  to  ko ­
lo n ia  d re io u ja n y c h  d om ków , u  
zb ieg u  u lic  O bozow e j i  K s ięc ia  
Janusza. K o ło  także p łonę ło . I  
ja  także m yś la łe m  „C o  z m o im i 
ro d z ic a m i?”  N ie  ży ło  im  się ła t ­
w o . N igdy . O jc ie c  b y ł tra m w a ­
ja rze m , m a tka  bez zaw odu, p rzy  
mężu. A le  teraz, w  o gn iu  i  k rw i  
m u s ia ło  być im  jeszcze t ru d n ie j.

Z d ecyd o w a łem : sp ró bu ję  do­
stać ' się do  ro d z iców , razem  z 
n im . N a zyw a ł się E d w a rd  J a s iń ­
s k i. Z  zaw odu b y ł cza pn ik ie m . 
W  m o im  w ie ku . M ie liś m y , w ó w ­
czas o b a j po o ko ło  30 la t.

Sześciu
w katakumbach

N A J P IE R W  b y ły  p ró b y  p rze ­
d os ta n ia  się przez W is łę  na P ra ­
gę a by  —  zn ow u  przez W is łę  i 
d a le j przez M ło c in y  —  dostać 
s ię  na U lr ic h ó w  na K o ło . M o -  
s tó w  N iem cy s trze g li czu jn ie  —  
to  b y ły  p rzecież d ro g i o d w ro tu . 
P ra s k i brzeg z a jm o w a ła  a r ty le ­
r ia ,  w ię c  w  dz ień  a n i m arzyć. W  
nocy  z a m ia ta ły  wodę re f le k to ry ,  
a w szystko  co n ios ła  W is ła  sie­
k ły  k a ra b in y  m aszynowe.

S p ró b o w a liśm y  przez Pow ąz­
k i,  śc iś le j przez cm enta rz. O k a ­
za ło  się że n aw e t podejście  do  
to ró w  l in j i  k o le i o bw o d ow e j b y ­
ło  n iem oż liw e . Po to rach  tych  
c h o d z ił pociąg p ancerny  i  s w y ­
m i d z ia ła m i w sp ie ra ł a ta k u ją ­
cych  m iasto . O d d z ia ły  A K  w  
szko le  p rz y  u l. S p o ko jn e j ( ró w ­
n o le g ła  do u l.  P ow ązko w sk ie j) 
za p o w ia d a ły  uderzen ie  i  w ysa ­
dzen ie  ic h  w  pow ie trze .

D w a  d n i oczek iw ań  w  czasie  
k tó ry c h  u rz ą d z il iś m y  sobie noc­
leg  w  ka ta ku m b ach  na C m en ta ­
rz u  P ow ązko w sk im , w  p iw n i­
cach m n ie j w ię c e j w  p o ło w ie  
ic h  d ługośc i. W y jśc ie  i  we jśc ie  
•przez n ie w ie lk ie  o k ie n ko  z po­
z o ru  ty lk o  zb y t w ąsk ie , aby  
z m ie ś c ił się cz ło w ie k . N a m  w y ­
s tarcza ło . Już  p ie rw s z e j nocy  
okaza ło  się że n ie  jesteśm y sa­
m i. W raz  z n a m i nocow a ło  czte 
re c h  m ężczyzn z u lic y  S p o ko j­
n e j.

Z bronią 
czy bez broni?

* W  N O C Y  ż  11 na 12 s ie rp n ia  
p rz y s łu c h iw a liś m y  się, b e z ra d n i 
ja k  p rz y  ro z d z ie ra ją c y m  p łaczu  
k o b ie t i  d z iec i h it le ro w c y  za­
b ie ra l i m ężczyzn z u lic y  Spo­
k o jn e j k tó ra  s ta ła  w  ogn iu . 
C zo łg i n iem ie ck ie  p rzesz ły  przez  
cm en ta rz , ro z b iły  m u r na  u l i ­
cę S poko jną . P ow stańcy  o pu śc i­
l i  szkołę. O d d z ia ły  h it le ro w s k ie  
posz ły  d a le j p rzez ru in y  getta

na  w alczące jeszcze S tare  M ia ­
sto. T o ró w  k o le i o b w o d o w e j na ­
d a l strzeżono.

B y ło  nas sześciu i  wszyscy  
zdecyd ow a liśm y , że zosta jem y. 
W z ru jn o w a n y c h  dom ach, w  

p iw n ic a c h  i  opuszczonych m iesz  
ka n ia ch  u lic y  S p o ko jn e j zna le ­
ź liś m y  dużo żyw ności, ro c h o -  
d z iła  ona p rzew ażn ie  z p o b li­
sk ich  m agazynów , p rz y  u l. S taw  
k i. N ie  b ra kow a ło  nam  też 
d rzew a  na m a le ń k i ogień k tó ry  
nocą p a li liś m y  w  p iw n ic y . Z e j­
ście w jodące z zadaszonej części 
ka ta k u m b  do ty c h  p iw n ic  za­
w a lil iś m y  n a jp ie rw  d rzew em , 
p otem  k a m ie n ia m i a  na w ie rzch

p łacz i  ję k i o d n a jd y w a n y c h  i 
b ity c h  lu d z i m iesza ły  się ze so­
bą w  potępieńczą  rapsodię.

B y liś m y  ju ż  wówczas  . ty lk o  
w e  dw óch. Ja i  Jas ińsk i. 1 t y l ­
ko  m y  u trz y m a liś m y  -sę  na  
cm e n ta rzu  do w yzw o le n ia . 
C zw ó rka  naszych tow arzyszy  
opuściła  nas, p ró b u ją c  p rz y łą ­
czyć się do g ru p  roboczych  k tó ­
re  oczyszczały tra sy  p rze lo tow e  
w  m ieście. C zy się im  udało?  
N ie  w iem . M y  zo s ta liśm y w  
p rze kon an iu  że lada  dzień na­
s tą p i now a  o fensyw a. K ażdy

dostać się do  nasze j p iw n ic y  po­
przez za w a lon e  we jśc ie . Za g lą ­
d a li do w szys tk ich  ok ienek. Po 
d łu g im  d e lib e ro w a n iu  p a tro le  
poszły  d a le j. Przez o byd w a  za­
k ra tow an e  o k ie n ka  w id z ie li t y l ­
ko  czaszki fudzk ie , piszczele, 
re s z tk i s ta rych  tru m ie n . Zadba ­
liś m y  o to.

Udało się.
W  P O C Z Ą T K U  lis to pa d a  no ­

cą p rz e c h o d z iliś m y  przez cm en­
ta rz  do z ru jn o w a n y c h  dom ów  
na u l. S po ko jne j. R o b iliś m y  to  
często ściąga jąc to  co potrzebne

f
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d on ie ro  poszła w a rs tw a  dobrze  w te d y  ry z y k o w a ł v.a s w ó j spo- 
u b ite j z iem i. P rzestrzeń n iw -  sób choć s taw ka  by ła  jedna  — 
mczna- oko ło  25 m e tró w  d ługa  i  ie  ,ub  śm ier6  
p o d z ie liliś m y  na trz y  części i, 
p o s ta w iliś m y  m iedzy  n im i ścia­
n y  z cegie ł. Każda z tych  części 
m ia ła  jedno  okieujco w ychodzą ­
ce na A le ję  Z as łużonych. D w a  
ok ien ka  — ta m  gdz.ie ..m ieszka­
liś m y ”  i  gdzie m ie liś m y  „ m a ­
g a z y n —  b y ły  zakra tow ane .
Jedno zaś, w  ty m  sekto rze  przez k ra t  n a jp ie rw  strze lano, wrzpsz 
k tó r y  w y c h o d z iliśm y  na św ia t, czano. p ó ź n ie j ja k iś  szczuple j- 
b y lo  bez k ra t. K ry jó w k a  by ła  s-y  żo łn ie rz  toc isną ł się a le do

bow cu  p rz y c u p n ię ty  nad z ie m ią  
na' tle  n ieba  d ostrzeg łem  ta k  po  
łożoną szpadę, że lada  n ie ­
o s trożn y  ru c h  w y s ta rc z a ł do je j  
zw a le n ia , oczyw iśc ie  —  z g łoś­
n y m  hałasem .

Z a w ró c iliś m y . D o p ie ro  pw 
d zies ięc iu  dn iach , g d y  p ad a ł 
p ie rw s z y  śnieg, znów  w y p ra w i­
liś m y  się r2.0 „naszą ”  u licę ... W  
m ie jscu  gdzie przeszedł czołg i  
gdzie b y l zw a lo n y  cm e n ta rn y  
m u r u rządzona b y ła  zasadzka. 
Ś w ia d c z y ły  o  ty m  u k ry te  w  ga­
łęz iach  d w a  wym oszczone s ia­
nem  gn iazda do siedzenia. 1 ty r r  
razem  n am  się uda ło .

Pamiętna W igilia 
1944 roku ...

B Y Ł O  ju ż  po Ś w ię tach  B oże■*.. 
go N arodzen ia . N ig d y  n ie  za­
p om nę  te j nocy w ig i l i jn e j . N ad  
ru in a m i ob lanego z im n y m , ks ię ­
ży c o w y m  ś w ia tłe m  m ias ta  za­
w is ła  p rz e jm u ją c a  cisza. A ż  w  
uszach d zw on iło . 1 naraz z a k łó ­
c i ły  ją  od leg le  o 200, może 300 
m e tró w  k ro k i p o d k u ty c h  b u tó w  
i  p łacz. Ża łosny, p rz e jm u ją c y  
p łacz  ko b ie ty  (a może d z iew czy­
n y ). Sceneria  b y ła  n iesam ow ita . 
W o k ó ł g roby, krzyże  i  ru in y .  
T w a rd e  k ro k i i  bolesny p łacz  
d u d n iły  d ługo. Potem  o d d a liły  
się i  znów  za leg ła  n ie sa m o w ita  
c isza !

U kresu sił
W  P O Ł O W IE  s tyczn ia  194S 

ro k u  b y liś m y  u k resu  s il. N ę k a ł 
nas n aw e t b ra k  w ody, bun to ­
w a ły  się żo łąd k i. M ia łe m  p ie rw  
sze o b ja w y  ‘ s zko rb u tu . Ja s iń s k i 
c ie rp ia ł o k ru tn ie  na re u m a tyzm .

O d k i lk u  d n i g łucho  d u d n ia lo  
coś gdzieś w  o dda li. To  b y t 
f ro n t ,  k tó ry  z b liż a ł się, zb liża ł... 
i  n ie  m ó g ł zb liżyć . A ż  p e w n e j 
nocy w y b u c h ły  tuż w o k ó ł nas 
s a lw y  bardzo  b lis k ie j a r ty le r ii.  
Potem  k ip ia ły  serie  z au tom a­
tów , rozdz ie rane  h u k ie m  g ra na ­
tów . N ie m ie ck ie  k o m e n d y , na ­
w o ły w a ły  do o dw ro tu .

S zko ła  s tanę ła  w  o g n iu  a le  
d a leko  b y ło  jeszcze do ś w itu , 
k ie d y  z m o rz y ł nas sen. O budze­
n i w  p o łu d n ie  —  n a s lu c h iw a liś -  

. m y, n ie  d ecyd u jąc  się w ycho -na zim ę. z a op a tru ją c  się w  w o- 
dę. B y ło  to  ry z y k o w n e , ja k  G łosy k tó re  przez m e tro -

K ry jó w k a  
n ieź le  zam askoioana.

Stawka:
życie lub śmierć

w szys tko  w te dy . N a jb liższe  za­
plecze fro n tu  c iąg le  k o n tro lo ­
w a ły  p a tro le  i  sta le  p os te ru nk i. 
Raz po ra z  rz u c a ły  one p e ta rd y  
ja s k ra w o  o św ie tla ją ce  to  Co je ­
szcze z m ias ta  zostało, a w  ślad  

■bez za n im i s ia ły  poc isk i, 
n ie  b y ło  s łychać.

P osu w a liśm y się c h y łk ie m , 
p o ło w y  c ia ła , o św ie c ił la ta rk ą  skokam i. N a jp ie rw  jeden, p o -  
m u ry  p ierw szego  członu nasze- tern d ru g i. Ten k tó ry  w ypoczy

b ada ł

„Es gibt 
niemand da”

P R Z Y  naszym  ok ien ku

w e j g rubośc i 
d o c ie ra ły  do  
nam  n ic .

m u ry  ka ta k u m b  
nas n ie  m ó w iły

Wolni!
A ż  za pa d ł z m ro k  a  m ó j to w a -  

F ro n tu  rzysz z b liż y ł się do o k ie n ką  bez 
k ra t. W ró c ił za c h w ilę  —  i  to  
b y ło  w strząsa jące  —  po  ra z  
p ie rw szy  od bez m ała  — p ó ł ro ­
k u  n ie  szepta ł lecz k rzycza ł p e ł-

ie ren . g łosem :

—  S tas iek to  n a s i! Nasi..

BO p iw n iczne g o  schron ien ia , w y  M |  n a s lu c h iw a l 
c o ta ł stę i  ośunadczy l: <słyszę -  , . ,
l i im y  jego s taw a) -  Es g ib t N »raz P °d m u re m  cmen
n iem an d  d a ! (ta m  n ie  ma n ik o -  ta rn y m  zagrodz iło  m i ogrom ne
go). Pod ty m  o k ie n k ie m  i n.a zw a lo ne  d rzew o. Fo b liższym  K W A T E R U J Ą C A  na u lic y

D W U K R O T N IE  spec ja lny  o d - ścieżce od d aw n a ^ fu ż  syp a liśm y zb ad an iu  okaza le  się że n ie  je s t S p o k o jn e j trzec ia  ko m p an ia  p ią
re s z tk i ty to n iu  a b y  psy nas nie  
w y tro p iły .d z ia ły  „p rze czesyw a ły ”  cm en­

ta rz . Po ra z  p ie rw s z y  p rz y p o m i­
n a ło  to  p o lo w a n ie  z nagonką. W kró tce  po  ty m  „g ło ś n y m ”  
Szła gęsia l in ia  S S -ow ców  i  n a loc ie  cm en ta rz  p rze szu k iw a ły  
. .  .. , . p a tro le  szukające  fia d ó w , n a -
ż a n d a rm e m  z psam i. K rz y k i s lu chu jq ce  j  zachowujące się 
„ra u s ”  i  serie  z a u to m a tó w , o d - w y ją tk o w o  p rzeb ieg le  i  n iebez- 
w a la n ie  p ły t  z  g ro bo w có w , p ieczrye  bo... c icho. P róbow ano

ono skoszone p oc isk iem  a r ty le -  tego p u łk u  B ryg ad y  im . D ą b ro w -  
r y js k im  lecz g ład ko  ścięte. N ie -  skiego zebrana  na w ie czo rn ym  
co d a le j na m a rm u ro w y m  g ro -  ape lu  śp iew a ła  ro tę.

Stanisław Hautandou/óki
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P R ZE D S IĘ B IO R S TW O  R O BÓ T E L E K T R Y C Z N Y C H  
„ E L E K T R O M O N T A Ż ”

Szczecin, al. Bohaterów W arszaw y 15/16

ogłasza przyjęcia uczniów do

Z A S A D N IC Z E J  S Z K O Ł Y  B U D O W L A N E J  
Szczecin, ul. Szeroka 53 b

do klasy p ierw szej na rok szkolny 1973/74 w  zawodzie: 

E L E K T R O M O N T E R  IN S T A L A C J I P R ZE M Y SŁO W EJ

K a n d y d a c i w in n i z łożyć następu jące  d o k u m e n ty :
—  podanie ,
—  życ io rys,
—  św ia d ec tw o  ukończen ia  szko ły  pod s taw o w e j,
—  4 fo to g ra fie .

N auka w  szkole trw a  3 lata.
W  czasie n a u k i u czn io w ie  o trz y m u ją  w yn ag rodzen ie  m ie ­

sięczne:

w  k la s ie  I  150 zJ 
W k la s ie  I I  320 z ł 
w  k la s ie  I I I  840 z ł

W szyscy u czn io w ie  o trz y m u ją  b ezp ła tn ie  g a rn itu ry  szko lne 
o raz  d ru g ie  śn iadania .

D la  zam ie jscow ych  za k ład  za pew n ia  bezp ła tne  za kw a te ro ­
w an ie .

K a n d y d a tó w  p rz y jm u je , się bez egzam inów  w stę pn ych  w g  
ko le jno śc i zgłoszeń.

A b s o lw e n c i szko ły  m ogą k o n tyn u o w a ć  naukę  w  3 i  p ó ł-  
le tn im  T e c h n ik u m  M echan iczno-E nerge tycznym . 

T e rm in  sk ła da n ia  podań u p ły w a  z d n ie m  30.8.73 r. 
Szczegółowych in fo rm a c ji u dz ie la  i k a n d y d a tó w  p rz y jm u je  
D z ia ł S zko len ia  Zaw odow ego PRE „E le k tro m o n ta ż ”  Szczecin, 
aL  B o h a te ró w  W arszaw y 15/16 te l. 450-02 w e w n . 68 codzien­

n ie  w  godz. od  7— 15.
3562-K

M IE J S K IE  P R ZE D S IĘ B IO R S TW O  
R E M O N T O W O -B U D O W L A N E  N R  1 

w  Szczecinie, ul. Potulicka 59

w  p orozu m ie n iu  z K om en dą  O chot­
n iczego H u fc a  P racy  w  Szczecinie,

przy jm ie  chłopców
w  w ie k u  16— 18 la t

do przyuczenia zawodu

murarz -  tynkarz
P rzyuczen ie  do  zaw odu  t rw a  9 

m iesięcy.

W y n a g r o d z e n i e  m iesięczne 
w y n o s i 600 zł. Zg łoszenia  p rz y jm u je  
M P R B  N r  1 w  Szczecinie, u l.  P o tu ­
lic k a  59, p o k ó j n r  10, te le fo n  356-97 
w  godz. od  6.30 do  14.30.

P rze ds ię b io rs tw o  n ie  posiada za­
kw a te ro w a n ia .

3583-K

PRE „Elektromontaż“
w  S z c z e c i n i e

organizuje k u rs  p rzyg o to w aw czy  
do  zaw odu :

'Ar p om ocn ik  e le k tro m o n te ra  in s ta la ­
c j i  p rze m ys ło w e j,

'A  p om ocn ik  m o n te ra  k o n s tru k c ji 
w a rsz ta to w e j

W a ru n k ie m  p rz y ję c ia  na k u rs  je s t 
za tru d n ie n ie  w  naszym  p rze ds ię b io r­
s tw ie , u k o ń c z e n i e  18 ro k u  ży­
cia , ukończen ie  szko ły  pod s taw o w e j 
oraz d o b ry  s tan  zd ro w ia .

Szczegółowych in fo rm a c ji u dz ie la  
D z ia ł K a d r i  S zko len ia  Zawodowego, 
te l. 450-02 w e w . 68, p okó j n r  19 PRE 
„E le k tro m o n ta ż “  w  Szczecinie a l. 
B oh . W arszaw y 15/16.

3533-K

N A U K A

M A T E M A T Y K  p o s ia d a ­
ją c y  4 0 - le tn ie  d o ś w ia d ­
cz e n ie  p r z y g o to w u je  do  
l ic e ó w ,  te c h n ik ó w  (s tu ­
d ió w  z a o c z n y c h ). K o re ­
p e ty c je :  f r a n c u s k i ,  n ie ­
m ie c k i ,  ła c in a ,  a n g ie l­

s k i.  W o j.  P o ls k ie g o  
50/6, te l.  359-53. 10872-G

P R Z Y G O T O W U J Ę  do
e g z a m in ó w  p o p r a w k o ­
w y c h  d o  s z k ó ł ś re d ­
n ic h  i  w y ż s z y c h : m a ­
te m a ty k a ,  f iz y k a ,  c h e ­
m ia . T e l.  821-822.

10869-G

Cukrownia
Szczecin
p o s z u k u j e

k w a te r  p r y w a tn y c h  
n a  te re n ie  d z ie ln ic y  
G u m ie ń c e  d la  p r a ­
c o w n ik ó w  n a  o k re s  
k a m p a n ii  c u k r o w n i ­
c ze j od  l . X —3 1 .X II. 

b r .

Z g ło s z e n ia  p r o s im y  
k ie r o w a ć  p o d  a d re ­
s e m : C u k r o w n ia
„ S z c z e c in ”  w  S zcze -

3506-K

P R A C A

O P IE K U N K A  d o  l f& -
ro c z n e g o  d z ie c k a  p o ­
tr z e b n a . S zcze c in , a l. 
W y z w o le n ia  38/49.

10891-G
P O T R Z E B N A  n a ty c h ­
m ia s t d o c h o d z ą c a  o -  
p ie k u n k a  d o  ro c z n e g o  
d z ie c k a . A l .  W o j.  P o l­
s k ie g o  36/3. 10846-G
P O M O C  d o m o w ą  za­
t r u d n ię .  D o b re  w a r u n ­
k i .  W ia d o m o ś ć : J e d n . 
N a r o d o w e j 28/9 p o  19.

10810-G
O P IE K U N K Ę  d o  d z ie c ­
k a  z a t ru d n ią . D o b re  
w a r u n k i .  W ia d o m o ś ć : 

te l.  245-27 p o  19.
10809-G

N IE R U C H O M O Ś Ć

D Z IA ł .K Ę  lu b  ro zp o czę ­
ta  b u d o w ą  n a  P o g o d n ie  
p i ln ie  k u p ią .  T e l.  732-73.

10900-G
R O Ż N E

P R Z Y J M Ę  w s p ó ln ik a  
d o  c z y n n e g o  s k le p u  g a ­
la n te r y jn e g o .  T e l.  435-27 
od  11. 10748-G
Z  P O W O D U  c h o ro b y  

w y d z ie rż a w ię  lo k a l  h a n  
d lo w y  w ra z  z to w a re m . 
T e l.  435-27 o d  11.

10749-G
T O C Z E N IE  s k o m p lik o ­
w a n e  w y k o n u je  W a r ­
s z ta t — K r z y w o u s te g o  
48, s u te re n a . 10750-G 
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie ,  in ż .  W ł.  T o m c z a k , 
te l.  466-53. 10515-G

K U P N O

S I I .N IK  d o  „ T r a b a n ta ”  
ze s k r z y n ią  b ie g ó w  k u ­
p ię .  T e l.  727-68.

10843-G
G A R A Ż  lu b  m ie js c e  
p o d  g a ra ż  k u p ią .  J a ­
g ie l lo ń s k a  37/1.

10765-G
M A R M U R O W E , b ia łe  
b la t y  ze s ta ry c h  m e b li ,  
to a le te k  k u p u ją  i  o d ­
b ie ra m . O fe r ty  k ie r o ­
w a ć  p o d  te l.  741-07.

10820-G
A N T Y K I  m e b le  s ty lo ­
w e , m a łe  o ra z  in n e  s ta ­
re  p r z e d m io ty ,  n a w e t 

u s z k o d z o n e  k u p u ją .  
O fe r ty  B iu r o  O g ło sze ń  
S zcze c in  10725

Pracownicy poszukiwani
P rze ds ię b io rs tw o  P ro d u k c ji K ru s z y w  L e k ­
k ic h  „K e ra m z y t“  S zczecin -P łon ia  w  Budo­
w ie , u l. T a rtaczna  te l. 624-08 z a tru d n i za­
ra z : o p e ra to ró w  s ta c ji m azu tu , e le k try k ó w  
zm ian ow ych , pa laczy k o tłó w  w ysokop ręż­
nych  opa lanych  m azutem , pom ocn ikó w  pa­
laczy k o tłó w  w ysokop rężnych, m aszyn istę  
k o p a rk i w ie lo cze rpa ko w e j, la b o ra n ta -b ra - 
karza. K a n d yd a c i w in n i zgłaszać się 
D z ia le  K a d r  te l. 624-08 w ew . 19. N ie  w y ­
m aga się s k ie ro w a ń  z W y d z ia łu  Z a tru d ­
n ien ia . 3565-K

S toczn ia  Szczecińska im . A . W arsk iego  za­
t ru d n i n a tych m ia s t spawaczy, k o w a li p ro - 
stow aczy, m o n te ró w  ka d łu b ow ych , pod- 
dźw ig ow ych , ro b o tn ik ó w  n ie w y k w a lif ik o ­
w a nych  oraz k a n d y d a tó w  do p rzyuczen ia  
zaw odu spawacza, ko w a la  prostow acza  i 
m on te ra  kad łubow ego. B liższych  in fo rm a ­
c j i  udz ie la  d z ia ł k a d r u l. H u tn ic z a  1 pok. 
5, te l. 302-247 3458-K

Szczecińska S toczn ia  R em ontow a  za tru d n i 
zaraz nas tępu jących  p ra c o w n ik ó w : 5 m on­
te ró w  m aszyn p a row ych  i  s iln ik ó w  sp a li­
n ow ych , 2 m o n te ró w  ru ro c ią g ó w  o krę to ­
w ych  i h y d ra u lik ó w , 5 e le k try k ó w  i  e lek ­
tro m o n te ró w , 2 toka rzy , 5 o d le w n ik ó w  fo r -  
m ie rzy , 3 spawaczy, 5 s to la rzy , 5 d źw ig o ­
w ych  i p odźw igow ych , 2 o fic e ró w  p ok ła d o ­
w ych , m a ry n a rz y  i  sm a ro w n ik ó w , 5 m u ra ­
rz y  i ty n k a rz y , 2 b e to n ia rzy  i  zb ro ja rzy , 
2 c ie ś li i  p ły tk a rz y , 2 ope ra to ró w  sprzętu  
budow lanego, 3 w a rto w n ik ó w  s traży  p rze ­
m ys łow e j, 5 p ra c o w n ik ó w  do Z a k ła do w e j 
S traży  Pożarnej na s tanow iska  —  p o d o fi­
ce rów  na stan. d -c y  k ie r. sekc ji, k ie ro w cę  
m echan ika  z I  ka t. p ra w a  ja zdy , s tra ż n i­
kó w , 7 ro b o tn ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h , 
10 sprzątaczek. O d ka n d yd a tó w  na stano­
w iska  ro b o tn ik ó w  w y k w a lif ik o w a n y c h  w y ­
m agane je s t pos iadan ie  ukończen ia  Zasad­
n icze j S zko ły  * Za w o do w e j lu b  d yp lo m u  m i­
s trzow skiego  w zg lędn ie  czeladniczego oraz 
u re gu lo w an y  stosunek do s łużby  w o js k o ­
w e j. P ra cow n icy  n ie w y k w a lif ik o w a n i m o­
gą zdobyć ta k ie  zaw ody ja k :  d źw igow y, 
p oddźw igow y, spawacz, m a la rz , w  k tó ry c h  
to  zawodach S toczn ia  p ro w a d z i w e  w ła s ­
n ym  zakresie  k u rs y  doszka lan ia . P łaca na 
w /w  s tanow iskach  w g  U k ła d u  Zb io row ego 
P racy. Osobom sam otnym  Stoczn ia  zapew­
n ia  za kw a te ro w a n ie  w  H o te lu  R o b o tn i­
czym  w zg lędn ie  na kw a te rze  p ry w a tn e j 
o raz o dp ła tne  w y ż y w ie n ie  w  stołówce. 
K a n d yd a t p o w in ie n  posiadać następu jące 
d o k u m e n ty : św ia d ec tw o  z osta tn iego  m ie j­
sca pracy, o s tem p low any dow ód osobisty, 
a k tu a ln ą  le g ity m a c ję  ubezp ieczen iow ą z 
d oko na n ym i w p is a m i przez zak ład  pracy. 
Zg łoszenia  p rz y jm u je  D z ia ł K a d r S toczni, 
Szczecin, u l. L u d o w a  13, te l. 292-331, 
292-217. K a n d y d a c i p rz y jm o w a n i są bez 
sk ie ro w a ń  z U rzędu  Z a tru d n ie n ia .

3567-K

C u kro w n ia  „S zcze c in " w  Szczecinie, u l. 
C u k ro w a  65 p rz y jm ie  w  te rm in ie  do d n ia  
31.V I I I  b r. zgłoszenia p ra c o w n ik ó w  u m y ­
s łow ych  na s tanow iska  w agow ych , p ro - 
ce n tm is trzów  i  pom ocy w agow ych  na okres 
k a m p a n ii na te ren ie  p o w ia tó w : Szczecin, 
G ry fin o , C hojna  i  M yś lib ó rz . P odanie  
w ra z  ze szczegółowym  życ io rysem  k ie ro ­
w a ć  na w /w  adres. W a ru n k i p ra cy  i  p łacy  
zgodnie  z IV  U Z P  w  P rzem yśle  C u k ro w - 
n iczym ,______  '  3564-K

P rzeds ięb io rs tw o  Robót C ze rpa lnych  i 
P odw odnych  O dd z ia ł w  Szczecinie, u l. K u ­
jo ta  18/21 p rz y jm ie  zaraz następu jących  
p ra c o w n ik ó w : 2 m łodszyoh m aryn a rzy , 
2 m aryn a rzy , 4 starszych m a ry n a rz y  oraz 
inspek to ra  techn icznego, 1 k ie ro w n ik a  bu ­
d o w y  i  1 ra d ioo fice ra . W yże j w y m ie n ie n i 
w in n i posiadać u re gu lo w an y  stosunek do 
s łużby  w o js k o w e j, d o b ry  stan zd ro w ia  i 
być  m ieszkańcam i m iasta  lu b  p o w ia tu  
Szczecin. In fo rm a c ji w  sp ra w ie  w a ru n k ó w  
p ra cy  i  p łacy  u dz ie la  S ekc ja  K a d r i  Szko­
le n ia  Zaw odow ego te le fo n  380-34 do  38 
ce n tra la  w ew . 43 i  17 lu b  osobiście w  Sek­
c j i  K a d r P R C iP . 3566-K

Zakłady Przem ysłu Drzewnego  
w  G o l e n i o w i e

ul. 22 Lipca 31 tel. 20-75

o g ł a s z a j ą

dodatkowe zapisy
na rok szkolny 1973/74

do k la sy  p ie rw sze j

w  Zasadniczej Szkole Zawodow ej,

k i e r u n e k  —
mechaniczna obróbka drewna

N auka  w  szkole t rw a  4 la ta . Po 
ukończen iu  szko ły  is tn ie je  m ożliw ość 
ko n ty n u o w a n ia  n a u k i w  T e ch n iku m  
P rzem ys łu  D rzew nego  w  Szczecinie.

W  to ku  n a u k i u czn io w ie  o trz y m u ­
ją  w ynag rodzen ie  m iesięczne w  k la ­
sie I  —  150 z ł, w  k la s ie  I I  —  320 zł, 
w  k la s ie  I I I  —  850 zł.

W arunkiem  przyjęcia  do szko­
ły  je s t ukończen ie  o śm iu  k la s  szko ły  
pods taw ow e j, o raz d o b ry  stan zdro­
w ia .

P o d a n i a  w ra z  z z a łączn ika m i 
(życiorys, św ia d ec tw o  ukończen ia  
szko ły  p ods taw ow e j o raz k a rta  zd ro ­
w ia ) na leży sk ładać  w  se kre ta ria c ie  
Z a k ła d ó w  P rzem ys łu  D rzew nego w  
G o len io w ie  u l. 22 L ip c a  31.

3563-K

S P R Z E D A Ż

„ F I A T A ”  125 p , s ta n  
b a rd z o  d o b r y  sp rz e d a m . 
T e l.  256-72 godz. 18—19.

10866-G
Ż e r d z i e  i  d e s k i do  
r u s z to w a n ia  sp rz e d a m . 
W ia d o m o ś ć : K o n o p n ic ­
k ie j  41. 10888-G

„ W A R T B U R G A ”  1000
s p rz e d a m . S z c z e c in -P o - 
g o d n o , u l .  J u ra n d a  4/1.

10845-G
„ W A R S Z A W Ę ”  M -20 
ta n io  sp rze d a m . P o m o ­
rz a n y , G o s p o d a rs k a  4/1.

10830-G

P IĘ K N E  s zcze n ię ta  oga­
r y  ta n io  sp rze d a m . M a ­
rz a n n y  5. 10837-G

C Z E S K IE  w e n ty la to r y  
z  z a s to s o w a n ie m  do  
n o w y c h  k u r n ik ó w  sp rze  
d a m . J a n  M ik o d a , D ą ­
b ro w a , p o w . N o w o g a rd , 
w o j.  S zcze c in . 10731-G 
S A M O C H Ó D  c ię ż a ro w y  
„ S ta r  25” , p o  k a p i ta l ­
n y m  re m o n c ie  s p rz e ­
d a m . J a n  M ik o d a , zam . 
D ą b ro w a , p o w . N o w o ­
g a rd , w o j .  S zcze c in .

10729-G
Ł Ó D 2  m o to ro w ą  — 
ś liz g  s p a c e ro w o - tu ry -  
s ty c z n y , 4 -m ie js c o w y  z 
s i ln ik ie m  w b u d o w a n y m

o k a z y jn ie  sp rz e d a m .
T e l.  728-28. 10466-G

L O K A L E

M A Ł Ż E Ń S T W O  z d z ie c ­
k ie m  p o s z u k u je  n ie u -  
m e b lo w a n e g o  p o k o ju  z 
u ż y w a ln o ś c ią  k u c h n i  n a  
o k re s  6 m ie s ię c y  w  
d z ie ln ic y  S z c z e c in -D ą - 
b ie . Z g ło s z e n ia  k ie ro w a ć  
p o d  te l.  420-31. 10887-G

K A W A L E R K Ę  z a m ie ­
n ią  n a  k a w a le r k ą .  
M a łk o w s k ie g o  14/28.

10855-G
2 P O K O J E  z k u c h n ią ,  
I  p . z a m ie n ią  n a  d w a  
1 -p o k o jo w e  m ie s z k a n ia . 
I n fo r m a c je :  te l.  39-588.

10814-G
M Ł O D E  m a łż e ń s tw o  

p o s z u k u je  s a m o d z ie ln e ­
go m ie s z k a n ia  lu b  po ­
k o ju  z u ż y w a ln o ś c ią  
k u c h n i .  T e l.  75-931.

10786-G

P O K O J  o d n a jm ę  d w o m  
p a n ie n k o m . T e l.  760-33.

10759-G
S P Ó Ł D Z IE L C Z E  M -4  W
P io t r k o w ie  T r y b u n a l­
s k im  z a m ie n ią  na  r ó w ­
n o rz ę d n e  s p ó łd z ie lc z e  
lu b  k w a te r u n k o w e  w  
S z c z e c in ie . O fe r ty  B iu ­
r o  O g ło sze ń  S zcze c in  
10746.

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

TEKSTYLNO-ODZIEŻOWE

u p rz e jm ie  in fo rm u je , 

że do 24 sierpnia 1973 r. 

tj. poniedziałek, w torek, środa 

czwartek, piątek

P O D LE G ŁE  P R ZE D S IĘ B IO R S TW U  
W  S Z C Z E C IN IE  S K L E P Y :

ic  K O M IS O W E

★  W Ł Ó K IE N N IC Z E

★  G A L A N T E R Y J N E

★  O D ZIE ŻO W E

★  Z  U P O M IN K A M I

będą czynne od godz. 10 do 19.

3605-K

W Y D A W C A : R S W  „P ra sa — K s ią żką  — Ruch"4 S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P rasow e w Szczec in ie . R E D A K C J A  1 A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S zczecin  o! H o łdu  P ru s k ieg o  I .  
• k r y t k a  pocztow a 70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M  w s k ła d z ie : Z  C za p liń s k i ( re d a k to r  n a c z e 'n y ), L Je lonek (zastępca red  o acz.), M  S zy m czy k  (se kre ta rz  re d a k c ll) . J. T lm e n . 
E. W itu s zyń s k i A. Zbo ro ń  T E L E F O N Y : ce n tra la  430-21: s e k re ta r ia t  red  naczelnego 457-41; s e kre ta rz  re d a k c ji 467-21; s e k re ta r ia t  tec hn iczny 430-21 (w e w n . 83>: d z ia ł m ie js k i 
462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77: d zia ł s D o r to w y  379-50: d zia ł łączności z c z y te ln ik a m i 450-21: B iu ro  O głoszeń 466-14: re d a k c ja  p o ran n a  (po godz 6) 240-28: dalek op isy  240-18. P re ­
n u m e ra tę  na k r a l  p rz y jm u je  u rzęd y  pocztow e l is to n o s z e  o raz o d d z ia ły  1 d e le g a tu ry  .R u c h "  N r Indeksu  35029. D ru k .:  S zczec ińsk ie  Z a k ła d y  G ra fic z n e  E -3
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N IE D Z IE L A  
19 S IE R P N IA

D Z IŚ :
Ju lia n a , Boles ław a 

JU T R O :
B erna rda , Sobiesława

P O G O D A
iDOSC P O G O D N IE . Temp. 

,do 24 st. W ia try  słabe, za - 
ehodiye.

D Z IŚ  w  S zcze c in ie  i  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie n ie  w y n o s i o k . 
1021) m il ib a r ó w  (1*5 m il im e t r ó w  
s łu p a  r tę c i) .

N IE C Z Y N N E

D E L F IN  ( te l. 468-78) „ Ś m ia ło ś ć ”  g. 
13, 15.30, 18, 20 — p a n ., ra d ź . o d  I. 
14 (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ; K O S ­
M O S  ( te l. 355-02) „ A b s o lw e n t ”  g.
13.30, 16. 18.30, 21 — p a n . U S A  od  1.
16 (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ; B A Ł ­
T Y K  ( te l. 733-35) „ S m ic ,  S m ac, 
S m o c " .  f r .  o d  1. 16 (n ie d z ie la  i  p o ­
n ie d z ia łe k ) ;  P O L O N IA  ( te l. 218-34) 
„ T y lk o  d la  o r łó w ”  g. 10.30, 13.30,
16.30, 19.30 p o n ie d z ia łe k  g. 20 — p a n .
an-g. o d  1. 14; „N ie b ie s k ie  j a k  M o ­
rz e  C z a rn e ”  g. 10, 12, 14, 16, 18 — 
.p o i. o d  1. 14; P IO N IE R  ( te l. 475-02) 
„S z a le n ie c  z IV  la b o r a to r iu m ”  g. 
13, 15 — f r .  o d  1. 14; „ K r y p to n im  
„ N e k ta r ”  g. 18, 20 — p a n . p o i.  od  
1. 14; „ L o v e  S to r y ”  g. 22 — U S A  
o d  1. 16; (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k )  
w  p o n ie d z ia łe k  „ W ła d c a  p u s ty n i”  
g . 10, 17 — p o i.  o d  1. 7 ; D E R B Y  
„D z ie w c z y n a  in n a  n iż  w s z y s tk ie ”  g. 
20.15 — a n g . o d  1. 18; O G R O D O W E  
, (U c ie czka  "K in g  K o n g a ”  g. 20 — 
p a n . ja p .  o d  1. U ;  M A R S  „ Z ło to  
M a c k e n n y ”  g. 17 — U S A  o d  1. 16; 
„ M ic h a ł  S t ro g o w  —  K u r ie r  C a r s k i”  
g. 19.30 — b u lg . o d  1. 16; P R O M IE Ń  
( te l. 374-95) „ B a r ie r a  w s p o m n ie ń ”  
g . 14, 16 — ru m . o d  1. 14; P a m ię tn ik  
s z a lo n e j g o s p o d y n i”  g. 18. 20 — 
U S A  o d  1. 18; E C H O  (K rz e k o w o )
„ B a l la d a  o  C a b le ’u  H o g u e ‘ u ”  g . 18 — 
U S A  o d  1. 16; S Z M A R A G D O W E
(Z d r o je )  „ Ś m ie r ć  c z a rn e g o  k r ó la ”

g. 14, 16 — p a n . C SR S o d  1. 16; 
„ B u l l i t t ”  g. 18, 20 — U S A  o d  1. 16; 
M E W A  (Z e le c h o w o ) „ P o p ie r a jc ie  
sw e g o  s z e ry fa ”  g. 14, 16 —  U S A  o d  
1. l l ;  „ K o z i  r ó g ”  g . 18 — p a n . b u łg . 
o d  1. 18; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  „ W y z ­
w o le n ie ”  cz . IV  i  V  g . 17 —  p a n . 
ra d ź . Od 1. 14; H U T N IK  (S to łc z y n )  
„ S m a k  z e m s ty ”  g . 18 — p a n . w ł . -  
h is z p . o d  1. 16; „ Ś lu b  bez o b rą c z ­
k i ”  g. 20 — C SR S o d  1. 14; 1 M A J  
(Ż y d ó w c e )  „ N a  k r a w ę d z i”  g . 17 — 
p o i. o d  1. 14; „ G a n g s te r s k i w a lc ”  
g. 19 — f r .  o d  1. 16; B A J K A  ( P o li­
ce) „P o s z u k iw a n y ,  p o s z u k iw a n a ”  g. 
17, 19 — p o i. -od  1. 14; B I A Ł Y  Ż A ­
G IE L  (T rz e b ie ż )  „ Ś w ię ta  g rz e s z n i­
c a ”  g. 18 — C SR S o d  1. 16; S Y ­
R E N K A  (J a s ie n ic a )  „P o s a g  k s ię ż ­
n ic z k i  R a lu ”  g. 17, 19 — r u m . o d  1. 
14; Z A T O K A  (N . W a rp n o )  „ H e łrą  
A le k s a n d ra  M a c e d o ń s k ie g o ”  g. 18, 
20 — ra d ź . o d  1. 11; S T O K R O T K A  
(S m łe rd n ic a )  „ K o p e r n ik ”  g. 17 — 
p o i.  od  1. 14; IN A  (S ta rg a rd )  „ J e ­
s ie ń  C h e y e n n ó w ”  g. 17. 20 — p a n . 
U S A  o d  1. 14; D A R  (S ta rg a rd )
„ Z im o r o d e k ”  g. 16. 18, 20 — p a n .
ra d ź . o d  1. 7 ; W IS Ł A  (G o le n ió w )
„S in d b a d ”  w ę g . o d  1. 16; R O B O T ­
N IK  (P y rz y c e )  „ N a jle p s z a  k o b ie ta  
m o je g o  ż y c ia ”  CSRS o d  1. 14;
G R Y F  ( G r y f in o )  „ T e n  o k r u tn y ,  n i k ­
c z e m n y  c h ło p a k ”  g . 18, 20 — p o i. 
o d  1. 16;
P O R A N K I D I .A  D Z IE C I 
I  M Ł O D Z IE Ż Y
D E L F IN  „ K r o p k a ,  k r o p k a ,  p rz e c i­
n e k ”  g. 10.30 — p a n . ra d ź . o d  1. 7 ; 
K O S M O S  „ K r z y ż a c y ”  g. 10 — pa n . 
p o i.  o d  1. 12; B A Ł T Y K  „U w a g a
ż ó łw ”  g. 11.15 —  ra d ź . o d  1. 11; 
P O L O N IA  „ P o r w a n ie  k r ó le w n y ”  g.
9.30 —  p o i. o d  1. 7 ; P IO N IE R  „ W ła d
ca  p u s ty n i”  g. 11, 12, 17 — p o i. o d  
1. 7 ; M A R S  „ Z g u b io n y  f le c ik ”  g. 
U  _  p o i. o d  1. 7 ; P R O M IE Ń  „ N o w e  
p rz y g o d y  n ie u c h w y tn y c h ”  g. 12 — 
p a n . o d  1. 11; S Z M A R A G D O W E
( Z d ro je )  „ K a j t e k  i  n o w y  b ra c is z e k ”  
g. 13 — w ę g . o d  1. 7 ; M E W A  (Z e ­
le c h o w o )  „ N ie w id z ia ln y  b a ta lio n ”  g.
12.30 — ju g .  o d  1. l l ; P R Z Y J A Ź Ń
(D ą b ie )  „ P ie s  p r z y  k la w ia tu r z e ”  g. 
12 —  w ęg . o d  1. 7 ; H U T N IK  (S to ł­
c z y n ) „C z e k a m  w  M o n te  C a r lo ”  g. 
12 — p o i.  o d  1. l l ;  l  M A J  (Ż y d ó w ­
ce) „T a je m n ic a  d z ik ie g o  s z y b u ”  g. 
15 — p o i. o d  1. 7 ; b a j k a  (P o lice )  
„ K r ó l  p u s z c z y ”  g. 11.15 —  p o i.  od  
1. 7 ; B I A Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )
„ S o m b re ro ”  g. 16 — p o i.  o d  1. 7 ; 
S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  „ L u n a p a r k ”  
g. 16 — p o i. o d  1. 7 ; Z A T O K A  (N . 
W a rp n o )  „ C u d o w n a  la m n a  A la d v -  
n a ”  g. 16 — f r .  o d  1. 7 ; -S T O K R O T ­
K A  (S m ie rd n ic a )  „ T o  m o ja  w in a ”  
g. 15 — p o i.  o d  1. 7 ; IN A  (S ta r ­
g a rd )  „ W ła d c a  g ó r ”  g. 12 — pa n . 
r a d ź . ; D A R  (S ta rg a rd )  L e ś n a  p r z y ­
g o d a ”  g. 12.30 — p o i.

s z tu k a  p o ls k a  g. 9—17: W A Ł Y  
C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  na d  B a ł­
ty k ie m  p rz e d  1 000 la t :  P rz y ro d a  
m o rz a ; G o s p o d a rk a  m o rs k a  na  P o ­
m o rz u  Z a c h o d n im  1945—1970; D a w n a  
k u l t u r a  L u do w a  na  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im :  k u l tu r a  A f r y k i  Z a c h o d ­
n ie j :  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  i  m o n e ty  
na  P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  V I I  w y s ta ­
w a  p o ls k ie j g r a f i k i  m a r y n is ty c z n e j;  
T k a n in v  i h a f tv  re g io n u  szcze c iń ­
s k ie g o  g . 9—17; Z A M E K  E W A  — 
V  P re z e n ta c ja  M a la rz y  K r a jó w  So­
c ja l is ty c z n y c h  g . 10—18; W D K  Z A ­
M E K  — „ W  h o łd z ie  K o p e r n ik o w i”  
— w y s ta w a  m e k s y k a ń s k ie j m a la r k i 
E v y  P in e d a  de  A rd u e n g o  g 10—18; 
S A L O N  W A G  (p l H o łd u  P ru s k ie g o  
8) — W y s ta w a  g r a f i k i  H a l in y  C h ro -  
s to w s k ie j.

DYŻURY

czesn ość  w  d o m u  i  z a g ro d z ie . 8.55 
F i lm  „ Ś w ia t  k tó r y  n ie  m oże  z a g i­
n ą ć ”  9.20 „C z a s  i  lu d z ie ” . 10.30 
„ M u z y  bez e ta tu ” . 11.05 K o n c e r t  
p ro m e n a d o w y  z P ra g i ( k o l) .  12.05 
D z ie n n ik  T V .  12.20 „ S p o tk a n ie  w  
K o s z e w ie ”  re p . 12.50 T e a tr z y k  d la  
p rz e d s z k o la k ó w  „ P a n i  w ro n a ” . 
13.30 „P o k o c h a ć  w ia t r ” . 14.15 K lu b  
S ze śc iu  K o n ty n e n tó w .  15 F i lm  T V P . 
„ S k r z y d ła ” . 15.40 „ P r z y ją ć  c zy  o d ­
rz u c ić ? ” . 16.25 M ecz  B u łg a r ia  — 
P o ls k a . 19.20 D o b ra n o c  ( k o l.) .  19.30 
D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  20.15 F i lm  C SR S 
„C z e rw o n e  w in o ”  cz. I I  ( k o l.) .  21.25 
M ię d z y n a ro d o w a  w io s n a  e s tra d o w a . 
22.15 S p o r t .

P R O G R A M  I I

16.40 F i lm  d o k . „ E l  G re c o ” . 17 F i lm  
fa b . „ G r e k  Z o r b a ” . 19.20 D o b ra n o c  
( k o l) .  19.30 D z ie n n ik  T V  ( k o l) .  20.15 
„ R o z m a r y n ”  —  p ro g ra m  k a b a re to ­
w y  T V  B rn o . 21.15 E s tra d a  l i te r a c -

S Z P IT A L E
M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — 
W o jc ie c h a  7 ; N E U R O L O G IA  — U n i i  
L u b e ls k ie j ; d e r m a t o l o g i a  — 
A r k o ń s k a ;  C H IR U R G IA  — u l.  J a ­
g ie l lo ń s k a : W E W N Ę T R Z N Y  —
U n i i  L u b e ls k ie j ;  P O Ł O Ż N IC T W O
— P io t ra  S k a rg i ;  P R Z Y C H O D N IE : 
D Z IE C IĘ C A  — W o j.  P o ls k ie g o  72 — 
g. 19—7; D O R O S Ł Y C H  — J e d n . 
N a ro d o w e j 12 — c a łą  d o b ę ; N R  2
— N a d  O d rą  18 — g. 15—8; S TO ­
M A T O L O G IC Z N A  —  a l.  P ia s tó w  1
—  g. 20—7.
A P T E K I
N R  46 (d o d . o d t r u t k i  i  t le n )  u l. 
W ie lk a  17 ( te l.  372-75); N R  4 a l. 
W o js k a  P o ls k ie g o  t4 ( te l. 352-61): 
N R  6 — a l. W o js k a  P o ls k ie g o  134 
( te l.  749-00).
P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K :
N R  11 — S z c z e c in -D ą b ie ; N R  62 — 
S z c z e c in -Z d ro je .
IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-21, 
460-22, 460-23. 460-24; P o c ią g i p r z y ­
je ż d ż a ją c e  — 916; P o c ią g i o d je ż d ż a ­
ją c e  — 917.
IN F O R M A C J A  T U R Y S T Y C Z N A  — 
a l. Je d n o ś c i N a r o d o w e j 50 — te l.  
428-^32 — c z y n n a  od  godz. 8—21. 
P U N K T  IN F O R M A C Y J N Y  P Z M  — 
347-16
O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W  T O S  
S zcze c in . P l. O r la  B ia łe g o  10 godz. 
8—16; O P D  —  1 S zcze c in , A l .  P ia s ­
tó w  20 ( te l. 453-26); O P D  — 5 T rz e ­
b ia tó w . A l .  W o js k a  P o ls k ie g o  67 
( te l. 233) ;
D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W
S K L E P  N R  4 A l .  W y z w o le n ia  g. 
10—15; N R  3 u l .  K rz y w o u s te g o  9 g. 
15—20; N R  8 J e d n o ś c i N a ro d o w e j 
49 g. 14—20 ( w in n o - c u k ie r n ic z y ) ;

k a .

P O N IE D Z IA Ł E K

15.30 S p ra w o z d a n ie  z U n iw e r s ja d y .  
17.35 D z ie n n ik  T V .  18 „ T w ó j  r o -  
w e r "  — f i lm  p ro d . p o i.  18.15 „S zcze  
c in  — s z k ic  do  p o r t r e tu ” , cz . I. 
18.45 E u re k a . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V  ( k o l) .  20.15 L e tn i  P rz e ­
g lą d  T e a tru  T V  — „ E le k t r a ” . 21.25 
„ D y r o ”  — re p . 21.55 D z ie n n ik  T V  
22.10 K r o n ik a  U n iw e r s ja d y .

P R O G R A M  n

17 „ B u n a  Z in a , B u c u r e s t i ”  —  f i lm  
d o k . 17.15 M u z y c z n y  p ró g . T V  r u ­
m u ń s k ie j.  17.35 „ M ie js c e  n a  p ło m ie ń ”  
— f i lm  d o k . 17.55 „ A te n e u m ” , ru m . 
p ró g . m u z . 18.45 „ L e t n i  d z ie ń  w  
s tu d io ”  ru m . p ró g . ro z . 19.20 D o ­
b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V  (k o l) .  
20.20 „N o w o c z e s n y  b a le t ” . 20.50 „24 
g o d z in y ” . 21.10 Ś p ie w a  A u ra  U r z i -  
ce a n u . 21.30 „ Z g u b io n y  l i s t ” .

WYSTAWY
M U Z E U M  N A R O D O W E  — S ta ro ­
m ły ń s k a  27 — S z tu k a  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o  X I I I —X V I I I  w  ; S ta re  
s re b ra  w  z b io ra c h  M u ze u m  N a r o ­
d o w e g o  w  S z c z e c in ie ; W ła d z t \

P R O G R A M  P O L S K I
7.20 T V  T e c h n ik u m  ro ln ic z e . 8 
P r z y p o m in a m y  r a d z im y . 8.20 A la rm

K s ią ż ą t P o m o rs k ic h ;  W sp ó łcze sn a  p rz e c iw p o ż a ro w y  t r w a .  8.30 N o

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 9, 10, 12.05, 16. 20, 
23, 24;

9.15 M a g a z y n  W o js k o w y . 10.05 W a­
k a c y jn y  T e a tr  B a ś n i „ M r i l l e  z K a ­
m e r u n u ” . 10.25 P rz e b o je , p rz e b o je , 
l l  N ie d z ie ln y  k o n c e r t  ż y c z e ń  m i­
ło ś n ik ó w  m u z y k i  p o w a ż n e j. 12.15 
W c z o ra j n a g ra n e  d z iś  n a  a n te n ie . 
12.45 Z a g ra j-ż e  m u z y c z k o . 13 T ro p a ­
m i lu d z i i  p ie ś n i. 14 W s p o m n ij 
m n ie  — rę e lo d ie  s p rz e d  la t .  14.30 W  
J e z io ra n a c h . 15 K o n c e r t  ż yczeń . 
16.05 T e a tr  PR  „M i ło ś ć  g ra  fa ta ln a ” . 
16.25 T ra n s m is ja  z m e czu  p i łk a r ­
s k ie g o  B u łg a r ia  '  — P o ls k a . 
18,08 F i lm ,  m u s ic a l,  o p e re tk a . 19 
P rz y  m u z y c e  o  s p o rc ie . 19.20 „ T r z y  
m in u ty  c is z y ” . 20.15 P ię ć  k w a d ra n ­
s ó w  r y tm ó w . 21.30 Z e s p ó l „ 9 ” . 22
R e w ia  ta n e czn a . 0.10—2.55 P ro g ra m  
n o c n y .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I: 8.30, 12.30, 18.30,21.30, 
23.30; S E R W IS  R Y B A C K I:  18.28, 0.01 
8.35 R a d io p ro b le m y . 8.45 M a g a z y n  
w o js k o w y .  9.05 R a d io k u te r .  9.35 M u ­
z y c z n e  c ie k a w o s tk i.  10. N o ta tn ik  
K u l t u r a ln y  W y b rz e ż a . 10.25 G ra ją  
k a m ie ń s k ie  o rg a n y . 10.35 N o w i d r u ­
ż y n o w i.  10.57 K o n c e r t  „ D la  ty c h  co  
n a  p la ż y ” . 12.05 N a  p o łu d n ie  od  
C z a n to r i i .  12.35 C zy  zna sz  tę  k s ią ż ­
k ę ?  13 P o ra n e k  s y m fo n ic z n y .1 4  P r o ­
g ra m  z d y w a n ik ie m . 15.05 T u r n ie j  
z e s p o łó w  w o k a ln y c h .  15.30 W a k a c y j­
n y  T e a tr  „ U  p r z y ja c ió ł ” . 16.05 „ Z  
k o p e r n ik o w s k ie g o  s z la k u ” . 16.15 Z  
k s ię g a rs k ie j la d y . 16.30 K o -n c e rt C ho - 
p in o w s k i.  17 K o m u n ik a ty  'g ie r  l ic z ­
b o w y c h . 17.05 „B a d a c z  m o rz a ” . 17.30 
M e lo d ie  i  p io s e n k i d la  w s z y s tk ic h . 
18 K o n c e r t  ż ycze ń . 18.35 F e l ie to n  
a k tu a ln y .  18.45 K a b a re c ik  re k la m o ­
w y .  19. T e a tr  P R  „ K o m in ia r z ” . 19.45 
S u ita  z b a le tu . 20.10 M is t rz o w s k ie  
n a g ra n ia . 21 P o ls k ie  s k rz y d ła . 21.15 
M is t rz o w s k ie  n a g ra n ia . 21.50 Z  b o is k  
i  s ta d io n ó w  — G d a ń s k . 22,05 Z  
b o is k  1 s ta d io n ó w  — S zcze c in . 22.20 
W ie c z o rn e  ro z m o w y . 22.30 K r o k i  w e  
m g le . 23 M is t rz o w s k ie  n a g ra n ia .

P R O G R A M  I I I

9.10 G ra ją c e  l is ty .  9.35 S a m b y  I  
bossa  n o v y  d la  p o l ig lo tó w . 10 P o­
g rz e b  w  ta śm o te ce . 11.25 Z a p o m n ia ­
n e  k o n c e r ty  fo r te p ia n o w e . 1205 
D y s k o te k a  p o d  g ru szą . 12.30 M ię d z y  
„ B o b in o ”  a „ O l im p ią ” . 13.15 P rz e -  
b o je  z n o w y c h  p ły t .  14.05 „ P e r y s ­
k o p ” . 14.30 Z a b a w a  w  in s t r u m e n ty .  
14.45 Z a  k ie r o w n ic ą .  15.10 S u ita  ja z ­
z o w a  n a  o r k ie s t rę  k a m e ra ln ą . 15.30 
Z y ć  sz c z ę ś liw ie  — ja k  n a jd łu ż e j.  
15 50 Z w ie rz e n ia  p re z e n te ra . 16.15 
„ W  k s ię ż y c u  w łó c z ę g ó w ” . 16:45 „ P io  
s a n k i z  „w ło s k ie g o  b u ta ” . 17.05 „S ę ­
d z ia  i  je g o  k a t ”  17.15 M ó j m a g n e ­
to fo n . 17.40 „ D y z iu .  z e jd ź  z s i ł f i -

m a x . 19.05 W ie rsze  śp ie w a n e  p o e tó w  
r o s y js k ic h .  19.20 L e k tu r y ,  le k tu r y .  
19.35 M u z y c z n a  p o c z ta  U K F . 20 Z  
k s ią ż k ą  p rze z  ż y c ie . 20.10 W ie lk ie  
re c ita le .  21.06 „R z e w n e  c u d a k i”  b a l­
la d y  B o le s ła w a  L e ś m ia n a . 21.26 P ły ­
t y  nasze  i  n a s z y c h  p r z y ja c ió ł  21.55 
O p e ra  ty g o d n ia . 22.20 W iz e ru n k i o j ­
c z y s te . 22.35 N a  d w a  g lo s y  — n a  
d w a  in s t r u m e n ty .  23.05 O S o p o c ie  
—  p rz e d  S o p o te m . 23.35 B lu e s y  z 
e s tra d y . 23.50 Ś p ie w a  M a g d a  U m e r .

PROGRAM I

P O N IE D Z IA Ł E K

15.30 — S p ra w o z d a n ie  z U n iw e r ­
s ja d y  w  M o s k w ie  —  f in a ły  ' le k -  
.k o a tle ty c z n e . 18.15 — „S z c z e c in  — 
s z k ic  d o  p o r t r e tu ”  — cz. I .  18.45 
— E u re k a . 20.15 — L e tn i P rz e g lą d  
T e a tr u  T V  —  E u ry p id e s  — „ E le ­
k t r a ” . R e ż y s e r ia : A . H a n u s z k ie ­
w ic z . 21.35 — „ D y r o ”  — re p o r ta ż  
• f i lm o w y . 22.10 — K r o n ik a  U n i­
w e r s ja d y  w  M o s k w ie .

W T O R E K

10.00 — „C z e rw o n e  w in o ”  — cz. 
■II —  f i lm  fa b . p ro d , c z e c h o s lo w a c  
k ie j .  16.40 — M u z y c z n e  w iz e r u n k i  
m ia s t — T a r n ó w .  17.10 — K o n c e r t  
ju b i le u s z o w y  z c y k lu  „S z a n s a ” .
17.40 —  K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h ó d -,
n ie g o . 18.00 — T e le fe r ie .  20.15 — 
„ A n g e l ik a  i  s u l ta n ”  — f i lm  fa b . 
p ro d , f r a n c u s k ie j.  21.50 — ,.E x
L ib r is ” . 22.35 — K r o n ik a  U n i ­
w e r s ja d y  w  M o s k w ie .

Śr o d a

10.00 —  „ A n g e l ik a  i  s u ł ta n ”  — 
■film  fa b . p r o d u k c j i  f r a n c u s k ie j.
16.40 — M a g a z y n  IT P . 17.00 — K o n
s y l iu m  — p ro g ra m  m e d y c z n y  cz. 
I .  17.30 — S y lw e tk i  X  M u z y  — 
T a d e u sz  P lu c iń s k i.  18.00 — N o ­
t a tn ik  b r a z y l i js k i  — f i lm  p ro d , 
p o ls k ie j.  18.20 — K o n s y l iu m  — p ro  
g ra m  m e d y c z n y  cz. I I .  18.35 —
P ro g ra m  R e d a k c ji P u b l ic y s ty k i  
M ię d z y n a ro d o w e j.  20.15 — X I I I  M ię  

•d z y n a ro d o w y  F e s t iw a l P io s e n k i w  
S o p o c ie . D z ie ń  P ły to w y  — I  w ie ­
c z ó r. 22.40 — K r o n ik a  U n iw e r s ja ­
d y  w  M o s k w ie .

C Z W A R T E K

10.00 — „ S k ó rz a n a  k u r t k a ”  —
f i lm  fa b . 16.40 —  „D m u c h a n e  i  
s m y k a n e ”  —  I I  p ro g ra m  z c y k lu  
„C h a ta  p e łn a  m u z y k i” . 17.35 —
„ Z ie lo n y  ś w ia t ”  — m a g a z y n . 18.00 
— T e le w iz ja  M ło d y c h  — „ L e tn ie  
s p o tk a n ie ” . 18.40 — „ P o l ig o n ”  — 
p ro g ra m  z o k a z j i  Ś w ię ta  L o tn ic ­
tw a  P o ls k ie g o . 19.10 — W y p o w ie d ź  
A m b a s a d o ra  R u m u n ii  z o k a z j i  
ś w ię ta  n a ro d o w e g o  S o c ja lis ty c z n e j 
R e p u b lik i  R u m u n ii.  20.15 — X I I I  
M ię d z y n a ro d o w y  F e s t iw a l P io s e n k i 
w  S o p o c ie  I I  w ie c z ó r  — D z ie ń  
P ły to w y .  W  p rz e rw ie  o k . 21.05 — 
P K F . 22.40 — K r o n ik a  U n iw e r s ja ­
d y  w  M o s k w ie .

— O n  i  O n a

10.00 — „ P o r w a n y  p o c ią g ”  — 
f i lm  fa b . p ro d . b u łg a rs k ie j.  16.40 
—  N ie  ty lk o  d la  p a ń . 17.10 — Z

c y k lu :  W y k o p a lis k a , o d k r y c ia ,  sen 
sa c je  — p ro g ra m  p t . : „W y z n a w c y  
c z w a r te g o  w y m ia r u ” . 17.40 — K r o ­
n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.00
— T e le fe r ie .  20.15 — „ C y r k ”  —
w ło s k i  p ro g ra m  r o z r y w k o w y .  20.25
—  P a n o ra m a . 21.05 —  T e a tr  T e le ­
w iz j i :  A n d rz e j B ra u n  — „ P r ó ż ­
n ia ” . 23.00 — K r o n ik a  U n iw e r s ja d y  
w  M o s k w ie .

S O B O T A

9.40 — P o d w o d n e  m ia s to ”  —
f i lm  fa b . p ro d . a n g ie ls k ie j.  11.00
— Z  c y k lu :  Z n a k i  z a p y ta n ia  — 
„ T a je m n ic a  B u rs z ty n o w e j K o m n a ­
t y ” . 12.55 fe lie to n  l i te r a c k i .  13.10
—  „ O r y g in a ły  i  t r a n s k r y p c je ”  — 
n a jp o p u la r n ie js z e  m in ia tu r y  m u z y  
czne  w  w e r s j i  o r y g in a ln e j  i  w  
p a ra fra z a c h . 13.50 — „ M o t y l ”  — 
f i lm  fa b . p ro d . w ę g ie r s k ie j.  15.00
— „ M ia s te c z k o  c y r k o w e ”  — p ro ­
g ra m  a m e ry k a ń s k i o lu d z ia c h  a -  
re n y . 16.00 — S p o r to w y  M a g a z y n  
S p ra w o z d a w c z y  — In a u g u ra c ja  I 
l i g i  p i łk a r s k ie j .  18.00’ — S p o tk a n ia  
z p r z y r o d ą .  18.30 — P e ga z. 20.15 — 
X I I I  M ię d z y n a ro d o w y  F e s t iw a l P io  
s e n k i w  S o p o c ie , D z ie ń  P o ls k i 
22.50 — W ia d o m o ś c i s p o r to w e  o ra z  
s p ra w o z d a n ie  z z a k o ń c z e n ia  U n i ­
w e rs ja d y  w  M o s k w ie . 23.20 — N o ­
w e la  f i lm o w a  T V  c z e c h o s ło w a c k ie j 
p t . : „ L e tn ia  p rz y g o d a ” .

N IE D Z IE L A

9.00 — „ Ś w ia t ,  k t ó r y  n ie  m oże 
z a g in ą ć ”  —  f i lm  d o k . p ro d . a n g ie l­
s k ie j p t . : „ O s o b l iw i  m ie s z k a ń c y  
P a rk u  N a ro d o w e g o ”  9.25 — A n ­
te n a  — in fo r m a c je  o  p ro g ra m a c h  
T V  i  ra d io w y c h .  9.40 —  Z  c y k lu :  
„180 000 k m  p rz y g ó d ”  — O d A la s k i 
do  R io  G ra n d ę ” . 10.10 — W  s ta ­
r y m  k in ie :  „O s ta tn ie  g f tw ile  p o ­
k o ju ” . 11.10 — N ie d z ie ln y  k o n c e r t  
p ro m e n a d o w y  z D re z n a . 12.55 — 
T e a tr z y k  d la  P rz e d s z k o la k ó w  — 
„ I  co  r o b ić  z  ta k im  le n ie m ” . 13.40
— P ió rk ie m  i  w ę g le m . 14.10 —
„Ś w ię to  M ło d o ś c i”  — L e s k o  73 — 
p ro g ra m  r o z r y w k o w y .  14.40 — L o ­
s o w a n ie  T o to - L o tk a .  14.55 — In -  
te rś tu d io .  15.35 — E s tra d a  P o e ty c ­
k a  — z c y k lu :  P o e z ja  P o ls k a  — 
K .  I .  G a łc z y ń s k i — „ B a l  u  S a lo ­
m o n a ” . 16.05 — R a d a r . 16.15 — 
M it y n g  W y ś c ig ó w  K o n n y c h  K D L . 
17.30 — „ W ik in g o w ie ”  — f i lm  fa b .

p to d .  U S A . 20.15 — X I I I  M ię d z y ­
n a ro d o w y  F e s t iw a l P io s e n k i w  So­
p o c ie . K o n c e r t  L a u re a tó w . 22.35 — 
M a g a z y n  s p o r to w y .

PROGRAM I I

P O N IE D Z IA Ł E K

16.55 — P re z e n ta c ja  s p ik e ró w
(D e lia  B a la b a n  i  J a n  S u z in ) . 17.00
— „ B u n a  Z in a  B u c u r e s t i”  — f i lm
d o k . 17.15 — , G e o rg e  Z a m f i r  g ra  
n a  ru m u ń s k im  in s tru m e n c ie  lu ­
d o w y m  n a i”  — p ro g ra m  T V  r u ­
m u ń s k ie j.  17.30 —  „M ie js c e  na
p ło m ie ń ”  — f i lm  d o k . p ro d . r u ­
m u ń s k ie j.  17.50 — „ A te n e u m ”  — 
r u m u ń s k i  p ro g ra m  m u z y c z n y . 18.30 
—•. „ U c z e ln ia  n a  w y r o s t ”  — f i lm  
d o k . p ro d . T e le -A R - u .  18.45 — L e tn i 
d z ie ń  w  s tu d io ”  — r u m u ń s k i  p ro ­
g ra m  r o z r y w k o w y .  20.20 — „ N o ­
w o c z e s n y  b a le t”  — fra g m e n ty  cho 
re o g ra f ic z n e  d o  m u z y k i  w spó łczes  
n y c h  k o m p o z y to ró w  r u m u ń s k ic h . 
21.10 — „Ś p ie w a  A u r a  U rz ic e a n u ”
— r e c ita l r u m u ń s k ie j ś p ie w a c z k i 
ja z z o w e j.  21.35 — „ Z g u b io n y  l is t ”  
ło n  L u c a  C a ra g ia le . R e ż y s e ria : J. 
S ło tw iń s k i.  23.10 — P a ra f r a z y  m u -  
z y c z n o -b a le to w e  —  p ro g ra m  T V  
ru m u ń s k ie j .

W T O R E K

17.35 — „C z y  p a n i lu b i  je d w a b "
— re p o r ta ż . 17:45 — „ P o  d ru g ie j 
s tro n ie  B a ł t y k u ”  — m a g a z y n  ska n  
d y n a w s k i.  18.05 — M a te  B o rs z  —  
od e . I I I  p t .  „ K w a r a n ta n n a ”  — 
f i lm  fa b . p ro d . w ę g ie r s k ie j.  18.55
— „ M y d ło  j w o d a  u r o d y  d o d a ” . 
20.15 — „ Z  P e rs e p o lis  do  Is fa h a -  
n u ” . 20.45 — ..M a g a z y n  s tu d e n c k i” . 
21.25 — „W e e k e n d  w  K a to w ic a c h ”
—  p ro g ra m  r o z r y w k o w y  T V P  i 
T V  N R D . 21.55 — T w a rz ą  w  tw a rz
— p ro g ra m  p u b lic y s ty c z n y .

Ś r o d a

17.15 — „ M o r s k ie  s m o k i p ó łn o ­
c y ”  z c y k lu  : H is to r ia  o k rę tu  ł  
ż e g lu g i” . 17.45 —  Ś w ia t w  ka m e ­
rz e  n a s z y c h  re p o r te r ó w .  18.15 — 
W o js k o w y  F i lm  D o k u m e n ta ln y . 
18.40 •— R o zko sze  ła m a n ia  g ło w y
—  te le tu r n ie j .  20.15 — S tu d io
W s p ó łc z e s n e : „ O d lo t ”  — na  m o -

ty w a c h  n o w e l J . C o n ra d a  
P ru s z y ń s k ie g o . 21.10
— „ M a łż e ń s k ie  n ie p o k o je ” . 21.50
— Ś p ie w a ją  c h ó r y :  S to w a rz y s z e ­
n ia  św . L a m b e r ta  z H o la n d ii  1 
„ A p o l lo ”  z A n g l i i  —  z  I I  M ię d z y ­
n a ro d o w e g o  S p o tk a n ia  C h ó ró w  w  
W a rs z a w ie .

C Z W A R T E K

17.05 —  „M o rz e  na sze  m o rz e ”  z 
c y k lu :  K r a jo b r a z  P o ls k i.  17.30 — 
„R u m u ń s k ie  te m p o ”  — f i lm  d o k u ­
m e n ta ln y . 17.50 — ..N a  fe s t iw a lu  
w  K o p r y w s z t ic y ”  —  re p o r ta ż  z 
I I  F e s t iw a lu  F o lk lo r u  B u łg a rs k ie ­
go . 18.20 —  K o lo ro w e  S p o tk a n ia
—  „ R a k ie tą  n a  K s ię ż y c ” . 18.55 — -
N ic  n o w e g o  —  „ Z a n im  w y n a le ­
z io n o  p r o c h ”  — p rz e d  k a m e rą  S zy 
m o n  K o b y l iń s k i .  20.15 — „D z ie c k o  
c z e k a ”  — f i lm  fa b . p r o d u k c j i  a -  
m e r y k a ń s k ie j ( t y lk o  d la  w id z ó w  
d o ro s ły c h ) .  22.05 — „ O r k ie s t r a
g w ia z d ”  — p ro g ra m  r o z r y w k o w y  
T V  N R D .

P IĄ T E K

17.20 — „ S z k ic e ”  —  p ro g ra m  p u ­
b l ic y s ty c z n y .  17.50 — „ M ia s to  na  
fu n d a m e n c ie  z w ę g la  — •W o d z i­
s ła w ” . 18.20 — Z  c y k lu :  P o ty c z k i 
z f i lm e m  — „ N a s z y jn ik  d la  m o ­
je j  u k o c h a n e j" .  18.40 — „ W  R o­
k u  N a u k i  P o ls k ie j”  — In fo r m a ty ­
k a  z m ie n ia  ś w ia t.  20.15 — „ K ie ­
d y  trz e b a  o d e jś ć ”  — S ia d a m i n o ­
w y c h  m ig r a c j i .  20.40 — „ K r a k o w ­
s k ie  S tu d io  J a zzo w e  p rz e d s ta w ia ” . 
21.30 — „C a ła  n a p rz ó d ”  - r  g ra  i  
ś p ie w a  g r u z iń s k i Z e s p ó ł „ O r e r a ” .

S O B O T A

17.45 — „ L u d z ie  z E n c y k lo p e d ii "  
—  p ro g ra m  p u b lic y s ty c z n y  — 
„ M ło d z i  d o k u m e n ta l iś c i” . 18.30 — 
„ T i j u  R a n d w ir ”  — f i lm  b a le to w y . 
18.50 — „ K r o k o d y le  te ż  są p o ­
trz e b n e ”  — f i lm  d o k . p ro d . a m e - 
r y k a ń s k o - k a n a d y js k ie j .  20.15 —
„ M a k i  I s y k  K u l ia ”  — f i lm  fa b . 
p ro d . r a d z ie c k ie j.  21.50 — S p o tk a ­
n ie  z W a rs z a w ą  — p ro g ra m  p u ­
b l ic y s ty c z n y .  22.35 — „ S p o tk a n ie  
z o p e r e tk ą ”  — p ro g ra m  N R D .

N IE D Z IE L A

17.20 — T u r n ie j  M ło d y c h  M is ­
t r z ó w  Z a w o d u . 18.20 — „ O g r o d y  
n a s z y c h  m ia s t"  —  z c y k lu :  O c a lić  
o d  z a p o m n ie n ia . 18.50 — G a le r ia  
33 M il io n ó w  —  m a la rs tw o  T a d e u ­
sza D o m in ik a ,  20.15 — F i lm y  S tu ­
d y jn e :  „ W ie lk i  d z ie ń ”  — f i lm  fa b . 
p ro d . a m e r. 21.30 — „J e s te ś m y  na  
w c z a s a c h ” . 21.55 — „ P iw n ic a ”  — 
m o n ta ż  p ro g ra m ó w  k a b a r e tu  P iw ­
n ic a  p o d  B a ra n a m i.

U W A G A : T E L E W IZ J A  Z A S T R Z E  
G A  S O B IE  P R A W O  D O  Z M IA N  
W  P R O G R A M IE .

Kroniko wypadków
R O M A N  C „  p r a c o w n ik  s to la r n i 

na  u l. N e h r in g a , p o dcza s  o b s łu g i­
w a n ia  n i ły  ta rc z o w e j d o z n a ł o b c ię ­
c ia  k c iu k a  p ra w e j d ło n i.  R a n n e g o  
s k ie ro w a n o  do  sz p ita la .

O K O Ł O  godz. 14.30 n a  u l.  Ł a n o w e j 
u le g ł p o ra ż e n iu  p rą d e m  p o d cza s  
p ra c y  w  o g ró d k u  4 6 - le tn i J u l ia n  S. 
k a r e t k a  r e a n im a c y jn a  p o g o to w ia  
p rz e w io z ła  p o ra ż o n e g o  do  k l i n i k i  
c h o ró b  w e w n ę trz n y c h  P A M  p r z y  
u l .  A r k o ń s k ie j .

U  Z B IE G U  u l ic  M ic k ie w ic z a  i  F o -
n ia to w s x ie g o  p rz e je ż d ż a ją c y  sam o­
c h ó d  p o tr ą c i ł  p rz e c h o d n ia , 4 1 - ie tn ie -  
go B o le s ła w a  K „  m ie s z k a ń c a  u l .  
L a n g ie w ic z a . R a n n e g o  o d w ie z io n o  
d o  p o g o to w ia , s k ą d  —  po  u d z ie le ­
n iu  p ie rw s z e j p o m o c y  — s k ie ro w a ­
n y  z o s ta ł do  s z p ita la .

W  N O C Y  z p ią tk u  n a  sob o tę , na  
s ta c ji  P K P  w  C ho szczn ie , m a n e w ­
r o w y  P K P , 3 8 - le tn i K o n ra d  Z . p o d ­
czas s p in a n ia  w a g o n ó w  d o s ta ł s ię  
p o m ię d z y  z d e rz a k i i  w  w y n ik u  
z g n ie c e n ia  k la t k i  p ie rs io w e j p o n ió s ł 
ś m ie rć  n a  m ie js c u .

W C Z O R A JS Z E G O  p o p o łu d n ia  w  
G r v f in ie .  g ru p a  m ło d y c h  m ę żczyzn  
u rz ą d z i ła  s o b ie  „ z a w o d y ” , skaczą c  
z p rz ę s ia  m o s tu  do  O d ry . J e d e n  z  
. .z a w o d n ik ó w ” . 2 8 - le tn i R y s z a rd  J a n  
P .. b ę dą c  — ja k  s ię  o k a z a ło  — p o d  
w p ły w e m  a lk o h o lu ,  po  k o le jn y m  
s k o k u  n ie  w y p ły n ą ł  n a  p o w ie rz c h ­
n ię . P o s z u k iw a n ia  z w ło k  n ie  d a ły  
re z u lta tó w . U s ta le n ie m  b liż s z y c h  
o k o lic z n o ś c i w y p a d k u  z a ję ła  s ię  m i­
l ic ja .

O K O Ł O  go dz . 3 w  n o c y  z  p ią tk a  
n a  sob o tę , na  d ro d z e  ze Ś w in o u jś ­
c ia  do  M ię d z y z d ro jó w  w y w r ó c i ł  s ię , 
w s k u te k  n a d m ie rn e j s z y b k o ś c i, d o  
r o w u  sa m o ch ó d  . S y re n a ”  r e je s t ra ­
c j i  łó d z k ie j ,  p ro w a d z o n y  p rze z  
A n d r z e ja  J . z M ię d z y w o d z ia . K ie ­
ro w c a . p o  s p o w o d o w a n iu  w y p a d k u ,  
o d d a li ł  s ię  p o rz u c a ją c  u s z k o d z o n y  
w ó z . W  k r a k s ie  o d n io s ła  o b ra ż e n ia  
p a s a ż e rk a  „ S y r e n y ” . R a n n ą  o d w ie ­
z io n o  do  sz p ita la .

W E  W S I G o g o lic e  p o w . D ę b n o  
z a p a li ł  s ię  p o d cza s  p ra c y  k o m b a jn  
. .V is tu la ” . P rz y c z y n ą  p o ż a ru  b y ło  
ta rc ie  s ło m y  n a  tz w . b ę b n ie  k o m ­
b a jn u . S t ra ty  w y n o s z ą  o k . 80 ty s . 
z ł.

G R O Z N Y  p o ż a r  w y b u c h ł w c z o ra j 
w e  w s i W y s o k ie  p o w . C ho szczno . 
P o d cza s  p ra c  o m lo to w y e h  n a s tą p i­
ło  z a is k rz e n ie  m a s z y n y : p a s tw ą  
o g n ia  p a d ła  s to d o ła . s ta n o w ią c a  
w s p ó ln ą  w ła s n o ś ć  4 r o ln ik ó w .  S u ­
m a  s t r a t  s ięga 240 ty s ,  z ł. <ap)

Komunika! MPK
W  C E L U  ro z ła d o w a n ia  t ło k u  

w ś ró d  p o ja z d ó w  na  u l .  L u d o w e j ,  
od  20 b m . t r a m w a je  l i n i i  n r  6 b ę ­
dą je ź d z i ły  w  o b i)  k ie r u n k a c h  w y ­
re m o n to w a n y m  o d c in k ie m  to ró w  
p rz e b ie g a ją c y m  p rz e z  te re n  m a g a ­
z y n ó w  i  b ę d ą  z a t rz y m y w a ły  s ię  
na  p rz y s ta n k u  p r z y  p ę t l i  S to c z ­
n i  R e m o n to w e j.  N a to m ia s t t r a m ­
w a je  l i n i i  n r  5 i  10 b ę d ą  je ź ­
d z i ły  bez z m ia n . J e d n o c z e ś n ie  
M P K  p r z v p o m in a  pa sa że ro m , że na  
te re n ie  S zcze c in a  w  ś ro d k a c h  k o ­
m u n ik a c j i  m ie js k ie j  ( t r a m w a je ,  a u ­
to b u s y  i  m ik r o b u s y )  o b o w ią z u je  sa­
m o o b s łu g a . P a s a ż e ro w ie  k u p u ją  b i ­
le ty  w  k io s k a c h  „ R u c h u ”  i  k c s ” ia  
R łfze ja zdy  w  k a s o w n ik a c h  z n a jd u ­
ją c y c h  s ię  w  p o ja z d a c h .
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Takie sobie plotecziL
N IE K T Ó R Z Y  k l ie n c i  „ A g a w y "  

g ry m a s z ą  n ie z a d o w o le n i,  że w  k a ­
w ia r n i  p o d a je  s ię  w y łą c z n ie  d u że  
p o r c je  lo d ó w . P o d o b n o  ju ż  n ie b a ­
w e m  w  lo k a lu  z a t ru d n io n y  z o s ta n ie  
spe c ja lis tka , k t ó r y  d u ż e  p o r c je  ( i 
i c h  cen ę ) d z ie l i ł  b ę d z ie  n a  p ó ł. 
D z ię k i  c ze m u  w  k a w ia r n i  d o s ta ć  
b ę d z ie  m o ż n a  ta k ż e  m a łą  p o r c ję  
lo d ó w .

N IE  L A D A  k ło p o t  m a  je d e n  z 
u c z c iw y c h  m ie s z k a ń c ó w  naszego 
m ia s ta . O tó ż  ja d ą c  p rz e d  k i lk o m a  
d n ia m i je d n ą  z u l ic  K rz e k o w a  
p r z e je c h a ł n ie c h c ą c y  sa m o ch o d e m  
d o ro d n ą  gęś. C h c ą c  u s ta l ić  k o m u  
w y r z ą d z i ł  s zk o d ę  z a p u k a ł d o  d r z w i  
je d y n e g o  w  p o b liż u  b u d y n k u .  K i l ­
k u n a s to le tn i  c h ło p ie c  o d p o w ie d z ia ł 
je d n a k  z d e c y d o w a n ie :

Z Z A  R U S Z T O W A Ń  za­
czyna ju ż  się w y ła n ia ć  
rz e ź b ia rs k i k s z ta łt m o n u ­
m e n ta ln e j ko m p o z y c ji zna­
n e j s p ó łk i tw ó rc z e j d w u  
szczecińskich  p las tyczek  
C h m ie ln ik  —  P aszkiew icz , 
p rz e d s ta w ia ją c e j książęcą  
parę  m a łżeńską : B ogus ła ­
w a  X  i  A n n ę  Ja g ie llo n kę .

F o t. Z. J o d ko w sk i

Milicyjna akcja na wodach

99

K r y p to n im
Trzeźwość”

W O D A  jest n iezw ykle groźnym żywiołem . N aw et pozornie 
spokojne jeziora lub rzeki pochłaniają co roku w iele  ofiar. 
O grożącym nam  niebezpieczeństwie nie zawsze pam iętam y u -  
dając się na przejażdżkę kajakiem , jachtem  lub tp. Zby t często 
jeszcze się zdarza, że na akw eny szczecińskie w yp ły w ają  oso­
by znajdujące się w  stanie nietrzeźw ym . F in a ł takich nieroz­
ważnych w ypraw  jest często tragiczny. Ty lko  w  ciągu trzech 
m inionych miesięcy br. od m aja do lipca, na wodach szcze­
cińskich utonęło 7 osób będących pod w pływ em  alkoholu.

Przed szkolnym dzwonkiem

OCZEKUJEMY U  KOLEJKI?
J U Z  Z A  K IL K A N A Ś C IE  D N I w  szkołach zabrzm i pierwszy  

dzwonek. Czas w ięc pomyśleć o zaopatrzeniu dzieci w  fartusz­
k i, zeszyty, tornistry itp. Handlow cy zapowiedzieli zorganizowa­
nie dwóch dużych kierm aszów z a rtyku łam i szkolnym i. P ierwszy  
— ja k  już inform ow aliśm y —  rozpocznie się ju tro . Jeśli jednak  
wszyscy odłożym y zakupy na ostatnie dni miesiąca —  nie u n i­
kniem y długich kolejek. Radzim y więc, aby szczecinianie, k tó ­
rzy  w rócili ju ż  z urlopów i  przebyw ają w  mieście —  czym  
prędzej w yb ra li się do sklepów oferujących tow ary niezbędne 
d la  dzieci idących do szkoły.

A  C Z Y  w szystko  m ożna ju ż  
k u p ić ?  O d b y liś m y  ra jd  po 
szczecińskich p lacó w ka ch  h an ­
d lo w y c h . A  o to  nasze spostrze­
żenia.

ca m y naszych C z y te ln ik ó w , by 
n ie  z w le k a ją c  w y b ra li się po 
zakupy. (zdań)

Po 20 godzin bez przerwy

pracowały ekipy M PW iK

DWIE AWARIE 
magistral 

wodociągowych
N IE Z W Y K L E  T R U D N E  b y ły  d la  

z a ło g i M ie js k ie g o  P rz e d s ię b io rs tw a  
W o d o c ią g ó w  i  K a n a liz a c j i  o s ta tn ie  
d n i ,  k ie d y  to  z b ie g ły  s ię  w  czas ie  
d w ie  p o tę ż n e  a w a r ie  r u ro c ią g ó w  
m a g is t ra ln y c h  d o p ro w a d z a ją c y c h  
w o d ę  d o  m ia s ta .

W  u b . ś ro d ę , 15 b m „  o  g o d z . 5.40 
ra n o  p ę k ł  g łó w n y  r u r o c ią g  d o s ta r ­
c z a ją c y  w o d ę  d o  Ś ró d m ie ś c ia . T rz e ­
b a  b y ło  tę  d z ie ln ic ę  z a o p a try w a ć  z 
In n y c h  u ję ć  w o d o c ią g o w y c h , cc 
o c z y w iś c ie  p o c ią g n ę ło  za  sob ą  z n a ­
c z n y  s p a d e k  c iś n ie n ia  w o d y . Do 
u s u w a n ia  u s z k o d z e n ia  s k ie ro w a n o  
n a ty c h m ia s t  w s z y s tk ic h  p r a c o w n i­
k ó w  w y d z ia łu  s ie c i w o d o c ią g o w e j 
M P W iK .  P o  k i lk u d z ie s ię c iu  g o d z i­
n a c h " w y tę ż o n e j p r a c y  (n ie k tó r e  
b r y g a d y  p r a c o w a ły  bez p r z e r w y  po 
16—20 g o d z in ) , w  p ią te k ,  17 b m „  o 
g o d z . u  a w a r ia  zo s ta ła  u s u n ię ta .

W c z e ś n ie j je d n a k ,  w  c z w a r te k  16 
b m ., o g o d z . 23 n a s tą p i ła  r ó w n ie  p o ­
w a ż n a  w  s w y c h  r o z m ia r a c h  i  w  
s k u tk a c h  z a ra z e m , a w a r ia  r u r o c ią ­
g u  b ie g n ą c e g o  w  s tro n ę  D ą b ia . P o ­
z b a w io n a  z o s ta ła  w o d y  c a ła  ta  ro z ­
le g ła  d z ie ln ic a  S zcze c in a . D o  u s u ­
w a n ia  te g o  u s z k o d z e n ia  tr z e b a  b y ło  
s k ie ro w a ć  z a ło g ę  o d d z ia łu  z a jm u ją ­
c e g o  s ię  n a  c o  d z ie ń  in w e s ty c ja m i;  
(w s z y s c y  p r a c o w n ic y  w y d z ia łu  s ie c i i 
n a d a l z a ję c i b y l i  p r z y  p ie rw s z e j I 
a w a r i i ) .  R u ro c ią g  d o p ro w a d z a ją c y  
w o d ę  d o  D ą b ia  z o s ta ł n a p r a w io n y  
w c z o r a j o g o d z . 7 ra n o .

J a k  n a m  o ś w ia d c z o n o  w  d y r e k c j i  
M P W iK , b y ły  to  je d n e  z  n a j t r u d ­
n ie js z y c h  d n i,  ja k ie  p rz e ż y ła  za ło g a  
te g o  p rz e d s ię b io rs tw a . ( ta w o )

WYJAŚNIENIE
W  Z W I Ą Z K U  z  a r ty k u łe m  p t .  

„ W i e l k i  p r z e m y t  n a  l i n i i  R z y m  — 
S z c z e c in " ,  z a m ie s z c z o n y m  w  
„ K u r ie r z e  S z c z e c iń s k im "  w  d n ia c h  
12 i  13- b m . w y ja ś n ia m y ,  że ob. 
R y s z a rd  K a lb a r c z y k  z a m ie s z k a ły  w  
S z c z e c in ie  p r z y  u l.  O b ro ń c ó w  S ta ­
l in g r a d u  n ie  m a  n ic  w s p ó ln e g o  z 
o so b ą  R y s z a rd a  K a lb a rc z y k a  w y ­
m ie n io n e g o  w  n a s z y m  a r ty k u le ,  
z a m ie s z k a łe g o  w  S z c z e c in ie  p r z y  
u l .  P o c z to w e j,

R o d z ic e  n ie  p o w in n i  m ie ć  t r u d ­
n o ś c i z n a b y c ie m  fa r tu s z k ó w ,  
g d y ż  W P T O . p o te n ta t  w  z a o p a trz e ­
n iu  m ia s ta  w e  w s z e ik ą  od z ie ż , 
p r z y g o to w a ło  ic h  p o n a d  105 tys . 
U b io r y  te . w e  w s z y s tk ic h  ro z m ia ­
r a c h  o fe r u je  . .D a n k a ”  p r z y  a l. 
J e d n . N a ro d o w e j.  „ N a s to la te k "  
p r z y  u l .  O b r.  S ta l in g ra d u .  W S S - 
o w s k i k ie rm a s z  p r z y  a l.  N ie p o d le ­
g ło ś c i (o b o k  „ K a s k a d y " )  i  in n e  p la ­
c ó w k i h a n d lo w e . B r a k o w a ło  n a to ­
m ia s t  w ie lu  n u m e ró w  fa r t u s z k ó w  
w  W *S S -o w sk im  s k le p ie  n r  231 p rz y  
p l .  G r u n w a ld z k im .  W  „P a n u  
T w a r d o w s k im ”  zaś n ie  m o żn a  b y ło  
k u p ić  fa r t u s z k ó w  n a  d z ie c k o  lic z ą ­
ce 140 cm  lu b  146 cm  w z ro s tu . J e d - ' 
n a k ż e  z -c a  d y r .  W P T O . L . P o s s in -  
g e r  z a p e w n iła  n a s . że lu k a  ta  zo ­
s ta n ie  n a ty c h m ia s t  z l ik w id o w a n a .  
O g ó ln ie  z a o p a trz e n ie  w  fa r t u s z k i  
o c e n ić  m o ż n a  p o z y ty w n ie .  J e d y n y m  
m a n k a m e n te m  je s t  to .  że —  ja k  na 
r a z ie  —  n ie  w e  w s z y s tk ic h  ro z m ia ­
ra c h  k u p ić  m o ż n a  fa r t u s z k i  k o lo ­
r o w e : c z e rw o n e , b rą z o w e  i tp .

W  T Y M  R O K U  o b o w ią z y w a ć  bę ­
d ę  z a rz ą d z e n ie , iż  d z ie c i c h o d z ić  

m a ją  w  p a n to f la c h  z w a n v c h  ju ­
n io r k a m i.  W P H O b . z g ro m a d z iło  ic h  
ta k  w ie le ,  że z k u p n e m  n ie  n o w in -  
no  b y ć  ż a d n y c h  t r u d n o ś c i.  N ie  no- 
w in n o  — a le  c z y  ta k  je s t  is to tn ie ?  
J u n io r k i  w e  w s z y s tk ic h  r o z m ia ra c h  
n a b y ć  m o ż n a  w  s k le n ie  z o b u w ie m  
d z ie c ię c y m  i  m ło d z ie ż o w y m  p rz y  
a l.  W o j.  P o ls k ie g o  (v is  a v is  k in a  
. .P io n ie r ” ) o ra z  w  p la c ó w c e  p r z y  
u l .  B o i.  K r z y w o u s te g o  72. N a to ­
m ia s t  s k le p  n r  15 p r z y  a l.  M a r ia n j.  
B u c z k a , (n o ta b e n e  w v tv o o w a n v  d o  
s p rz e d a ż y  te g o  ty p u  o b u w ia ) ,  d y s ­
p o n o w a ł je d y n ie . . .  2 ro z m ia ra m i.  
J e s t to  ty m  d z iw n ie js z e , że w  m a ­
g a z y n a c h  W P H O b . je s t  i c h  oo d  d o ­
s ta tk ie m .

D O B R E  je s t  ró w n ie ż  z a o p a trz e ­
n ie  w  z e s z y ty  i  p r z y b o r y  s z k o ln e . 
N ie  b r a k u je  n ic z e g o  w  s k le p ie  pa ­
p ie rn ic z y m  p r z y  p l .  Ż o łn ie rz a  4, 
w  „ B r is t o lu ”  p r z y  a l.  W o js k a  P o l­
s k ie g o . w  p la c ó w c e  p r z y  u l.  Ja ­
g ie l lo ń s k ie j  ( p r z y  z b ie g u  z u l.  B o ­
g u s ła w a ). T y l k o  w  s k le p ie  n r  5 
p r z y  u l .  M a z u rs k ie j 21 n ie  m a  100- 
k a r t k o w y c h  z e s z y tó w  w  l in ie ,  a na 
d o d a te k  s p rz e d a w c z y n i n ie  w ie  n a ­
w e t  c z y  b e d a  jeszcze  w  s p rz e d a ­
ż y  (?) S a d z im y , iż  s p ra w a  ta  z a j­
m ie  s ie  w  W P H A P iS . t y m  b a r d z ie j,  
że n rz e d  s k le p e m  s to i p la n s z a  r e ­
k la m u ją c a .  iż  m o ż n a  w  n im  d o s ta ć  
w s z y s tk o  co  p o trz e b n e  je s t  w  s z k o ­
le .

JE S TE Ś M Y  p rze kon an i, że 
k ie ro w n ic y  sk le pó w  czym  p rę ­
dzej w y e lim in u ją  n ie liczne  m a n ­
k a m e n ty  w  zaopatrzen iu . O gó l­
n ie  b io rą c  je s t ono je d n a k  do ­
bre, a  w ię c  jeszcze ra z  zachę-

„H A N D EL K W IA T A M I

NIE USZLACHETNIA”

Ajentkę ukarano
O D P O W IA D A J Ą C  na naszą 

in fo rm a c ję  p t. „Handel k w ia ­
tam i nie uszlachetnia“ d y re k to r 
P rzedsięb io rs tw a  H and low ego  K . 
M atoga  in fo rm u je , że a je n tk a  
k io sku  z k w ia ta m i n r  351 p rzy 
a l. W o jska  Polskiego, ob. M ic h a ­
lin a  R a ta jcza k  zosta ła  ukarana  
upo m n ie n ie m  i  ostrzeżeniem  o 
ro zw ią za n iu  u m o w y  w  p rzyp a d ­
ku  s tw ie rd zen ia  w  p rzyszłości 
ja k ie g o k o lw ie k  u c h y b ie n ia  w  
pracy.

KTO ZGUBIŁ?
14 B M . u  z b ie g u  u l .  M ic k ie w ic z a  

i  T w a rd o w s k ie g o  z n a le z io n o  fo l io ­
w y  w o r e k  ze z n a jd u ją c y m i s ię  w e ­
w n ą tr z  d z ie c in n y m i s u k ie n k a m i.  
R z e czy  te  p r a w d o p o d o b n ie  w y p a d ły  
z t r a m w a ju  w io z ą c e g o  d z ie c i z k o ­
lo n i i .  Z a in te re s o w a n e g o  w y c h o w a w ­
cę p ro s im y  o o d e b ra n ie  ic h  w  n a ­
s ze j r e d a k c j i ,  p o k . 49.

N A D  P R Z E S T R Z E G A N IE M  
p rzep isów  o żegludze śród lądo ­
w e j, a  zatem  i  nad bezpieczeń­
s tw em  osób p rze byw a ją cych  na 
wodach  o tacza jących nasze m ia ­
sto czu w a ją  fu n kc jo n a riu sze  
M O  z K o m is a r ia tu  Portowego. 
Podczas każdego la ta , oprócz 
n o rm a ln y c h  p a tro li,  o rg an izu ją  
ró w n ie ż  wzm ożone a kc je , k tó ­
ry c h  ce lem  je s t u ja w n ia n ie  i 
ka ra n ie  osób p rze byw a ją cych  
na wodach, n ie  ty lk o  le kcew a ­
żących w łasne  życie  a le I ró w ­
n ież —  zagraża jących  bezpie­
czeństw u in nych .

Jedna z ta k ic h  a k c ji,  pod 
k ry p to n im e m  „T rzeźw ość“  od­
b y ła  się w czo ra j. D o w o d z ił n ią  
in s p e k to r W yd z ia łu  P re w e n c ji 
R uchu  D rogow ego K W  M O  kp t. 
H e n ry k  K a n ic k i.  N a w ody 
O dry , R ega licy  i  Jez. Dąbskiego 
w y ru s z y ło  12 ło dz i p a tro lo w ych , 
k tó ry c h  załogę s ta n o w ili fu n k ­
c jo na riusze  M O , cz ło nko w ie  
O R M O  i  W O P R -u . Jednej z e - 
k ip  tow arzyszy ł nasz re p o rte r. 
A  o to  nasza re lac ja .

L e d w ie  w y p ły n ę liś m y  na D ąb- 
sk ie  i p rz y b liż y liś m y  się do p la ­
ży M ie le ń sk ie j...

—  Stoi przycum owana łódź 
rybacka. Skontrolujem y. Na  
pewno p ijan i —  z a w y ro k o w a ł 
s ierż. R yszard G órsk i. N ie p oko ­
jące  to  przekonan ie , jednakże  —  
słuszne. P rzy  brzegu zasta liśm y 
ty lk o  jednego  cz łonka  n ie w ie l­
k ie j je d n o s tk i. W ie d z ia ł po co 
p rzy je c h a liś m y . O d razu w ięc 
ru szy ł w  naszą s tronę  le k k o  się 
po drodze  zataczając.

—  Dokum enty poproszę...
—  N ie  m am, panie władzo. 

Na wodę się nie bierze —  u s i­
łu je  się w y b ro n ić  ry b a k  Cze­
s ła w  S.

—  Jak to się nie bierze? Do 
brze wiecie, że trzeba je  mieć 
przy sobie. Dm uchnijcie obyw a­
telu w  balonik...

P ro b ie rz  trzeźw ości zm ien ia  
b a rw ę  na zie loną.

—  Kiedy piliście i co? Jak 
będziecie teraz wracać na dr u 
gą stronę jeziora?

—  Panie władzo, po co te  ce­
regiele. W ypiłem  tylko trzy p i­
w a, około południa —  b ro n i się 
pod chm ie lon y  ryb a k . A le  t ru d ­
no dać w ia rę  jego  w y ja ś n ie ­
n iom .

Czesław  S. ręką. Chory, źle się 
czuje.

F U N K C J O N A R IU S Z  p ros i, a - 
by ry b a k  poszedł po swego ko­
legę. O dchodzi, a le ju ż  n ie  w ra ­
ca. Ja k  się p óźn ie j d o w ia d u je ­
m y, o b yd w a j b y li p ija n i.  Cze­
s ła w  S. s tan ie  p rzed  ko leg iu m  
d.s. w ykroczeń . A le  czy zrozu­
m ie, że zosta ł u k a ra n y  d la  swe­
go dobra, by w ię ce j n ie  n ara ­
ża ł swego życ ia  na niebezpie­
czeństwo? Przecież g dyb y  w y ­
p a d ł w  ta k im  stan ie  z ło dz i do 
je z io ra , n ie tru d n o  p rze w id z ieć  
ja k  m og łoby  się to  skończyć.

Po d ru g ie j s tro n ie  Dąbskiego, 
k o ło  m ie jscow ości Czarne Ł ą k i 
p ły w a  K a z im ie rz  S. Na ło dz i 
n ie  m a żadnego sprzętu  ra to w ­
niczego. Z b y t w ie lk a  to  w ia ra  
w e w łasne  s iły  i um ie ję tnośc i... 
Z d a rz y ło  m u  się  to  je d n a k  
p ie rw szy  raz, ka ra  je s t w ięc 
n ie w ie lk a : 50 z ł m andat.

N ie  opodal L ub czyny  p o d p ły ­
w a  do naszej ło dz i w ezw any 
ry b a k , M ik o ła j W łodarczyk .

— U  m n ie  p a n ie  w ła d z o  n ic  n ie  
z a ro b ic ie  — żąrtuje. W s z y s tk o  m a m  
w  p o rz ą d k u .

I  rzeczywiście. Funkcjonariusze 
dziękują więc i  odpływamy.

—  Z ę b y  w s z y s c y  t a k  ] 
p rz e p is ó w  b y ło b y  n 
— mówi st. sierż.

W C Z O R A JS Z A  pogoda n ie  
sp rzy ja ła  w y p ra w o m  na k a ja ­
kach, ło dz iach  i  ja ch ta ch . Na 
w odzie  ru c h  b y ł w ię c  n ie w ie l­
k i.  A  m im o  to  u ja w n io n o  43 
w yk ro c z e n ia : 4 w in n y c h  stan ie  
przed  k o le g iu m  d.s. w ykroczeń , 
6 —  zapłac i m a n da ty  w  w yso­
kości od 50 do 200 zł, a 33 
s ko n tro lo w a n ych , k tó rz y  popeł­
n i l i  d robne  w yk rocze n ia  o trz y ­
m a ło  u po m n ien ia . (zdań)

y  t a k  p rz e s trz e g a li 
'  m n ie j  n ieszczęść 
• i .  T a d e u sz  M e ch .

—  A  gdzie drugi z załogi?
—  Tam  gdzieś... —  w skazu je

„Miasta cudów” c. d.
Z E  s z c z e c iń s k ie g o  W P IA  o -  

t r z y m a l iś m y  o s ta tn io  p is m o  
n a s tę p u ją c e j t r e ś c i :

„ W  z w ią z k u  z n o ta tk ą  za ­
m ie szczo n ą  w  W a s z y m  d z ie n ­
n ik u  14 s ie rp n ia  w  r u b r y c e  „ Z  
E s t ra d y ”  u p r z e jm ie  z a w ia d a ­
m ia m y ,  iż  b i le ty  n a  s p e k ta k le  
T e a tr u  „ S y r e n a ”  p o d  t y tu łe m  
„ M ia s to  c u d ó w ”  b y ły  w  ce­
n ie  40 z ł n a  k a ż d e  m ie js c e . 
N ie  w d a ją c  s ię  w  d y s k u s ję  
o c e n ia ją c ą  p r o g r a m , p ra g n ę  
z w ró c ić  u w a g ę , iż  z p o w o d u  
c h o ro b y  n ie  p r z y je c h a ł do  nas 
p . K a z im ie rz  K r u k o w s k i .  N ie ­
m n ie j  d y r e k c ja  „ S y r e n y “  za ­
a n g a ż o w a ła  g o ś c in n ie  p .p . 
R ossa i M a rk o w s k ie g o . U p r z e j 
m ie  p ro szę  o  s p ro s to w a n ie  
w y s o k o ś c i c e n  b i le tó w  na  
„ S y r e n ę ” , g d y ż  w p ro w a d z o n o  
w  b łą d  o p in ię  p u b lic z n ą .

D y r e k to r  —  k ie r o w n ik  
a r ty s ty c z n y  

J A N U S Z  M A R Z E C

P R Z E J A W IA J Ą C  g o d n ą  p o ­
c h w a ły  tr o s k ę  o r z e te ln e  i n ­
fo rm o w a n ie  o p in i i  p u b l ic z n e j,  
d y r e k to r  i  k ie r o w n ik  a r t y ­
s ty c z n y  W P IA  J a n u s z  M a rz e c

w in ie n  b y ć  k o n s e k w e n tn y  d o  
k o ń c a  i  p o d a ć  d o  p u b lic z n e j 
w ia d o m o ś c i,  że p ró c z  „ L o p k a ”  
K r u k o w s k ie g o ,  ze s k ła d u  osób 
b io rą c y c h  u d z ia ł w  w id o w is k u  
„ M ia s to  c u d ó w ”  n ie  p r z y je ­
c h a l i  jeszcze  d o  S zcze c in a  
m . in .  p r o f .  S e m p o liń s k i i  R e ­
na  R o ls k a . N ie  w d a ją c  s ię  w  
d y s k u s ję  c z y  p .p . R oss i  M a r ­
k o w s k i  d o r ó w n u ją  k la s ą  w y ­
m ie n io n e j w y ż e j t r ó jc e  a r t y ­
s tó w  (g d y ż  po  p ro s tu  nae m a  
tu  o  c z y m  d y s k u to w a ć ) ,  p ra g ­
n ę  ra z  je szcze  s tw ie r d z ić ,  że 
o s ta tn i  p ro g ra m  „ S y r e n y " ,  
b a rd z o  s u ro w o  o c e n io n y  p rz e z  
p ra s ę  s to łe c z n ą , a o s ta tn io  — 
W y b rz e ż a  W sc h o d n ie g o  (g d z ie  
w y s tę p o w a ł i  S e m p o liń s k i i  K r u  
k o w s k i) ,  z a p re z e n to w a n y  szcze­
c iń s k ie j  p u b l ic z n o ś c i n a  d o d a ­
te k  w  o k r o jo n y m  k s z ta łc ie ,  
s ta n o w i p r z y k ła d  w y ją tk o w o  
a rc h a ic z n e j i  m a ło  a m b itn e j 
s z tu k i  e s t ra d o w e j.

P o w ra c a ją c  zaś d o  o p in i i  
p u b l ic z n e j ,  to  b y ła b y  on a  
z n a c z n ie  p r z y c h y ln ie js z a  d la  
n a s z e j E s t ra d y  g d y b y  ta  o s ta ­
tn ia  m o g ła  oszczę d z ić  w id z o m  
p o d o b n y c h  ro z c z a ro w a ń  a r t y ­
s ty c z n y c h .  N a w e t  je ś l i  b i le t y  
k o s z tu ją  t y l k o  40 z ł  za k a ż ­
d e  m ie js c e , (m s)

NASZE TRZY 
GROSZE

Głucha orkiestra
T IA W W O , d a w n o  te m u , jeszcze  
u  p rz e d  w o jn ą ,  d z ie c i p a s jo n o w a ły  

s ię  za b a w ą  w  g łu c h y  te le fo n . S ia d y ­
w a ło  s ię  w ó w c z a s  r z ą d k ie m , je d e n  
o b o k  d ru g ie g o , p ie rw s z y  w y s z e p ty -  
w a l są s ia d o w i n a  u c h o  ja k ie ś  s ło ­
w o  — h a s ło , k tó re  bez z n ie k s z ta łc e ń  
m u s ia ło  d o tr z e ć  a ż  d o  o s ta tn ie g o .

Z a b a w a  ta  p r z y p o m n ia ła  m i s ię  
p o d cza s  o s ta tn ie j w iz y ty  w  re s ta u ­
r a c j i  , ,K a s k a d a " .  G ra  o r k ie s t ra ,  ś p ie ­
w a  r e f r e n is tk a .  a d o  s łu c h a c z a  na  
d o le  n ie  d o c ie ra  p r a w ie  ża d e n  
d ź w ię k . W y g lą d a  to  z u p e łn ie  j a k  m i­
m ic z n e  p o p is y  lu d z i  im i tu ją c y c h  za-- 
c h o w a n ie  s ię  d a n c in g o w e j o r k ie s t r y .

K E L N E R  w y ja ś n i ł  c a łą  ta je m n ic ę .  
O tó ż  n a  p o le c e n ie  d y r e k c j i  W P G  zo ­
s ta ły  w y łą c z o n e  w s z y s tk ie  m ik r o fo ­
n y  i  u rz ą d z e n ia  n a g ła ś n ia ją c e . P o ­
w ó d ?  S k a rg i lo k a to r ó w  s ą s ie d n ic h  
d o m ó w , k tó r z y  la te m  n ie  m o g ą  spa ć  
p r z y  o tw a r ty c h  o k n a c h , g d y ż  p rz e ­
s z k a d z a ją  im  d ź w ię k i  d o b ie g a ją c e  s 
„ K a s k a d y " .

P o z o rn ie  w s z y s tk o  je s t  tu p o rz ą d ­
k u  i  o w o  z a rz ą d z e n ie  W P G  w y d a n e  
w  tro s c e  o  se n  są s ia d ó w  w y d a je  s ię  
b y ć  u m o ty w o w a n e . P o s ta w m y  s ię  
je d n a k  p rze z  m o m e n t w  r o l i  k o n ­
s u m e n tó w  r e s ta u r a c j i .  k tó r z y  p r z y ­
b y l i  t u  p o  to , a b y  z a ta ń c z y ć , p o s łu ­
c h a ć  o r k ie s t r y  za co  z a p ła c i l i  n ie -  
n a jta ń s z ą  p rz e c ie ż  k a r tę  w s tę p u . Z a ­
m ia s t te g o  c z ę s tu je  s ię  ic h  m im ic z ­
ną  p a ro d ią  o r k ie s t r y  ł  w y s tę p ó w  
ś p ie w a c z y c h . M a ją  o n i ta k ż e  p r a w o  
d o  ro z g o ry c z n ia .. .

W  C A Ł E J  E u ro p ie  n o c n e  lo k a le , a  
te są p rz e c ie ż  n a jc ic h s z e , p o s ia d a ją  

p r a w o  is tn ie n ia  w  ś ró d m ie ś c iu .  J e s t  
to  w p ra w d z ie  s ą s ie d z tw o  n ie c o  
u c ią ż l iw e , a le  m ie s z k a ń c y  ś ró d m ie ­
śc ia  p o w in n i  z d a w a ć  s o b ie  z te g o  
s p ra w ę , że  n o c n y  h a ła s  ( p ły n ą c y  
z re s z tą  n ie  t y lk o  z  p o m ie s z c z e ń  g a ­
s t ro n o m ic z n y c h )  je s t  k o n s e k w e n c ją  
— w y g o d n e g o  p rz e c ie ż  — p o ło ż e n ia  
m ie s z k a n ia . K to ś  k to  ch ce  m ie s z k a ć  
w  c e n tr u m  m u s i p o g o d z ić  s ię  z  
p e w n y m i n ie d o g o d n o ś c ia m i w y p ły ­
w a ją c y m i z r u c h u  u lic z n e g o  i t p .  
T a k ż e  ż ą d a n ie  w y c is z e n ia  re s ta u ra ­
c y jn e j  o r k ie s t r y  w y d a je  s ię  b y ć  
p rze sa d n e •„

J. Z Ę B A T Y


